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P. Jaroszewicz 
zakonczvl wizvte 
I Q~lgii 

11 bm. zakończyła slę 3-dndowa 
9ffojalna Wizyta prezesa Rady 
Ministrów PRL Piotra Jaroszewi'.­
CZ!l w Belgii. W czasie wizyty, 
która była ważnym wydarzeniem, 
w zakres1e stosunków dwustron­
nych i wkładem w dalsze umac­
nianie procesu odprężenia w Eu­
rapie, prezes Rady MiniS'trów od­
był rozmowy z premierem Belgii 
Leo Ti.ndemansem, a także pod­
pisane · zostały liczne, ważne do­
ik:umeillty. Wyniki rozmów podsu­
mowuje opublikowąny 15 bm. 
w~ólny komunikat polsko-belgij­
ski. który zaanies.z<:zam.y na str. 2. 
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DZIENl\11K 
POPULIRIY 

Wzrost · produkcii · rOlnei 
sprana nie tylko nsi 

W Piotrkowie Trybunalskim obrad-0waly wczoraj polączone 
posiedzenia plenarne KW PZPR i WK ZSL, poświęcone omó­
wieniu zadań w zakresie rozwoju produkcji rolniczej w bieżą- . 
cej 5-latce na terenie województwa piotrkowskiego. W obra­
dach piotrkowskiego plenum udział wzięii: członek Sekretaria­
tu Komitetu Centralnego PZPR, sekretarz KC Józef Pińkowski 
oraz prezes NK ZSL, marszałek Sejmu PRL, Sta1iisław Gucwa. 
Obradom przewodniczył I sekretą.rz KW PZPR w Piotrkowie 
Stanisław Składowskd. · 

W związku z przejściem do in­
nej pracy sekretarzy KW w Piotr­
kowie Edmunda Szewczyka i 

WRĘCZENIE 
n,ominoc·ji p1rof esorskich 

22 września 
posiedzenie 
Sejmu PRL 

EDWARD GIEREK W REJONIE ĆWICZEŃ 
TARCZA 76" 

" 

Stanisława Zięby wczora jsze ple­
num zwolniło ich z pełnionych 
funkcji i powołało w skład Sekre­
tariatu KW i Egzekutywy Tadeu­
sza Rybaka, i Andrzeja Detrycha, 
których kandydatury przedstawił 
uczestnikom plenum I sekretarz 
KW St. Składowski. W skład 
Sekretariatu i Egzekutywy KW 
PZPR plenum powolalo również 
Leszka Klepińskiego, rirzewodni­
czącego Rady Wojewódzkiej 
FSZMP w Pi·otrkowie: 

Następnie odbyło się połączone 

RADA PAŃSTWA NA WNIO­
SEK PREZESA RADY MINI· 
STRóW PRZYZNAŁA TYTU­
ŁY NAUKOWE 39 PROFESO­
ROM ZWYCZAJNYM I . 104 
PROFESOROM NADZWYCZAJ­
NYM. 15 BM. SPOTKALI SIĘ 
ONI .W J;JELWEDERZE BY Z 
RĄK PRZEWODNICZĄCEGO 
RADY PAŃSTWA HENRYKA 
JABŁOIQ'SKIEGO O DEBRA() 
AKTY NOMINACYJNE. 

Wręczając nowo mianowanym 
profesorom te dokumenty, prze­
wodniczący Rady Państwa poświę­
cił swe przemówienia refleksji nad 
zagadnieniem integracji nauk w 
prqcesie rewolucji naukowo-tech­
nicznej przebiegającej w socjali­
stycznych warunkach społecznych. 

W imieniu nowomianowanych 
podziękował prof. J):azirńierz Oczoś 
z Politechniki Rzeszowskiej. Na­
dane nam tytuły profesorskie 
stwierdził on - są jednym z W'J­
razów troski socjalistycznej ojczyz­
ny o wszechstronny rozwój nauki. 
Polska Ludowa w ostatnich la­
tach stworzyła nauce szczególnie 
korzystne warunki rozwoju - ale 
postawiła przed nią równocześnie 
szczególnie doniosłe· zadania i du-

tą odpowiedzialność. Budując roz­
winięte społeczeństwo socjalistycz­
ne wzbogacać będziemy swą wie­
dzą i pracą osiągnięcia rewolucji 
naukowo-technicznej dla dalszego 
pomyślnego rozwoju naszego kra­
ju. 

Na uroczystości w Belwederze 
obecni byli: zastępcy przewodni­
czącego Rady Państwa - Włady­
sław Kruczek, Tadeusz Witold 
Młyńczak, Zdzisław Toma!, człon­
kowie Rady Państwa, ministrowie. 

Na wniosek prezesa Rady Millld.­
strów Rada Państwa nadala m. in. 
nast;:pującym osOOoim fytuly na­
ukowe - -profeoor.a zwyczajnego: 
naruk medyC2l!lych: Jerzy Sza.piro 

(Dalszy ciąg na str. !) 

Prezydium Sejmu postanowi­
ło zwołać 5 posiedzenie Sejmu 
Polskiej Rzeczypospolitej Lu­
dowej w obecnej kadencji w 
dniu 22 września 1976 r. 

Posiedzenie rozpocznie 1ię o 
codz. 16.00 

Na porządku dziennym posie­
dzenia: informacja prezesa Ra­
dy , Ministrów o rządowym pro­
gramie realizacji postanowień 
IV Plenum KC PZPR. 

* :#f * 
W środę 22 bm. odbędą się 

zebrania klubów p.oseJskich. 
Zebranie ,·Klubu Poselskiiego 
PZPR odbędzie się o god,z. 
14.30 w gmachu Sejmu - Safa 
Kolumnowa. 

Zebranie K.lu1'u Poselskiego 
ZSL odbędziie się o godz. 10.00 
w gmachu Sejmu - sala 118. 

Zebranie · Klubu Poselskiego 
SD odbędzie !tlę o god~. 11.30 
w gmachu Sejmu - sala 101. 

W. Bvkowski ponownie w kosmosie 
„Soiuz - 2211 na orbicie 

W środę o godzinie 12.48 czasu 
moskiewskiego (10.48 czasu war­
i;zawskiego) wystrzelono w Zwią.z­
ku Radzieckim statek kosmiczµy 
,,Sojuz~22" pilotowahy przez r:ato-

gę w składzie: dowódca statku 
kosmonauta płk Walery Bykow­
ski i inżynier pokładowy WłacU­
mir Aksienow. 
Głównym celem lotu statku „So-

juz - 22", przeprowadzanego zgod 
nie z programem współpracy kra­
jów socjalistycznych w dziedzinie 
badania i wykorzystywania prze­
strzeni kosmicznej dla celów po­
kojowych, jest opracowanie i udo­
skonalenie ' naukowo-technicznych 
metod i środków badania z kos­
mosu geologiczno-geograficznych 

.... cech powierzchni Ziemi dla po-
ll. trzeb gospodarki narodowej. W 

tym celu na pokładzie statku za­
instalowano specjalną aiparaturę 

.9 fotograficzną opracowaną przez 

.g specjalistQw NRD i ZSRR, a wy­:i konaną , w zakładach ,,Karl Zeiss 
Jena" w NRD. 

Program lotu przewiduje także 

s r ----= -----= = ---

DOBIEGAJĄ KORCA ODBYWAJĄCE SIĘ NA TERYTO­
RIUM POLSKI CWICZENIA ZJEDNOCZONYCH SIL 
ZBROJNYCH PANSTW SYGNATARIUSZY UKŁADU 
WARSZAWSKIEGO - „TARCZA 76". W ŚRODĘ 15 BM. 
I SEKRE:I'ARZ KC PZPR EDWARD GIEREK PRZEBYWAŁ. 
W REJONIE, NA KTÓRYM ODBYWAJĄ SIĘ (JWICZENIA. 
OBECNY BYŁ·CZŁONEK BIURA POLITYCZNEGO, SEKRE­
TARZ KC PZPR STANISŁAW KANIA. -= PRZYBYLI MINISTROWIE OBRONY NARODOWEJ 
PAŃSTW SYGNATARIUSZT UKLADU WARSZAW-= SKIEGO. 

Edward Gierek obserwował w 
środ11 w. g<>e!zi'llach rannych frag~ 
ment ćw1czen, w którym uczestni­
czyły - obok żołnierzy Armii Ra• 
dzieckiej - jednostki Narodowe! 
~r~i .Ludowej NRD. W tej fazie 
cw1czen wykonano desant powie­
trzny na tyłach ugrupowania 
przecilwnika. 

• • • Tego . dnia, minister obrony na-
rodowe3 PRL gen. armii Wojcie~łt 
Jaruzelski spotkał się z obserwa­
torami wojskowymi z Austrii Da-
nii, Finlandii i Szwecji. ' 

15 bm. odbył się w poligonowej 
s~enerii. żołnierski wiec, który stał 
się polityczną manifestacją jedno­
ści wspólnoty socjalistycznej i bra­
terstwa !>Toni ąrmii Ukł!idU War„ 
s2'.awsldego. Ma ,itestacja prayjaź­
m i braterstwa była kulminacyj­
nym akcentem międzysojuszni­
czych ćwiczeń „Tarcza - 76" prze 
P.rowadzonych zgodnie z planem 
Z.Jednoczonego dowództwa siil: zbroj­
nych państw sygnatariuszy Ukła­
du Warszawskiego na terytorium 
Polski w rejonie Bydgoszczy Szcze-
cina, Wroeławia. , ' 

Na żołnierski wiec przybył I se­
kretarz KC PZPR Edward Gierek. 

Obecny był członek Biura Poli­
tycznego, sekretarz KC PZPR Sta­
nisław Kania . 

Przybyli ministrowie obrony n.a­
rodowej krajów socjalistycznych: 
kierownik ćwiczeń, minister obro­

(Dalszy ciąg na str. 2) 

9migłowce szturmowe wielokrot­
nie pojawiały się nad polem 
wałki czterech zaprzyjainionych 
armii podczas ćwiczeń „Tarcza­
·76". Jednym z tych, któi'zy 
wchodzili w skład powietrznej 
armady jest pil. chor. Aleksan­
der · Swiątek - na zdjęciu w 

kabinie śmigłowca. 
Telefoto: WAF - CAF 

Sobieszczuk 
przeprowadzenie badań i ekspery-

~ mentów naukowo-technicznych i R d B • • d ł 
u . medyczno-:iologicznych. . ~ą awar11 o rzuci 

Na zdJęelul dowódca statku w. Bykowski I inłynlH 
w. Akslenow (z lewej). 

.i 
pokładOWF ' a1m z ozyl .. porozumienie Polska- RFN 

tr · d .k, k. . Katastrof a budowlana w USft 
W San Antonio (stan Teksas) za­

waliła się wysoka ściana z cegieł 
na ruchliwą ulicę w śródmieściu. 
Katastrofa, któr;i wydarzyła się pod­
czas największego natężenia ruchu 
drogowego w godzinach popołudnio­
wych, spowodowała przygniecenie 
samochodu oraz ciężkie obrażenia 6 
osób. Strażacy, policjanci 1 llcznl 
ochotnicy gołymi rękami odrzucali 
cegły poszukując dalszych ofiar. 

Sciana należała do 4-piętrowego 
budynku, który był właśnie rozbie­
rany. Podkreśla się, że rozbiórka 
prowadzona była w sposób niezgod· 
ny z przepisami o bezpieczeństwie 
pracy. Tylko szczęśliwym zbiegiem 
okoliczności nie doszło do wlękSzej 
tragedii, ponlewat większość prze­
jetdżaj ących samochodów. została za­
trzymana przez czerwone jwiaUo na 
pobliskim skrzyżowaniu. 

A~rli ~o~~Haeu':!;~a~~=: w sprawie po: reczn1 ow SZ o lnych 
dniową wizy-tę " W tym kraju zło- Rząd Bawarii postanowił we Maiera, który w P~YPad.ku po­
żył • wiceprezes Rady Ministrów wtorek, że Bawaria nie wprowadzi '"'.rotu CpU[CSl! do władzy w wy­
PRL i minister hutnictwa Fnm- w życie zaleceń komisji d/s pod- ru~u pazdzierrukowych. wyborów, 
ciszek Kaim. Gość polski · został ręczfiików szkolnych, uzgodnionych O~Jąłby stanowis.lrn przyszłego o­
przyjęty przez kanclerza Bruno przez eksp.ertów Polski i RFN w go!nofederalnego ministra szkol­
Kreisky'ego oraz )>:onferował z sprawie sposobu przedstawiania nictw~. Rząd bawaz:ski. podjął t-ę 
ministrem finansów. Hannesem stosunków wzajemnych w podręcz- decyZJI! w toku dyskli'sji nad u­
Aindroschem i innymi czol0iwymi 'ni.kach obu krajów i w progra- mową o wymianie kulturalnej 
poMtykarni na temait dalszego roz- mach nauczania w szkołach. Polska _ RFN, podpisaną latem 
woju stosunków gospoda.rczych Decyzja ta zapadła na wniosek br. w Bonn. Bawaria zaakcepto-
międizy P.olską I Austrią. ministra oświaty Bawarii, Hansa wała tekst t~j umowy (w RFN po-

szczególne kraje zarządzają auto­
nomicznie sprawami oświaty i kul­

25 LAT WYDZIAŁU CHEMII SPOŻYWCZEJ PŁ 
pi.ęlmy paWti.lon 
staitnio. · 

obrzymaliśm)' o- tury), z wyjątkiem zawartych w 
niej sformułowań w sprawie wpro­
wadzenia w życie wspólnych zale­
ceń komisji dis podręczników 
szkolnych. 

»DP« ROZMAWIA Z DOC. DR P. MOSZCZYNSKIM 
25 rocz·nica istnienia Wydz.iału 

Chemii Spożywczej zbiegła się w 
czasie z IV Plenum KC PZPR, na 
którym padły 7Jnamienne słowa 
Edwarda Gierka: „Akademie rol­
nicze i inne \wyższe uczelnie 
kształcące specjalistów dla rolni9-
twa i gospodarki żywnościowej, 
począwszy od bieżąceg-0 roku zna­
cznie zwiększą. przyjęcia młodzie­
ży na studia". 1 dalej: „Ociekuje­
my zwłaszcza na rezultaty pracy 
naukowców nad zagadnieniem 
zwiększenia lt;rajowych zasobów 
białka i poprawy gospodarowania 
jego zasobami". 

Dodajmy do powyższego, te 
skutkiem intensywnego rozwoju 
)J.lraju uieiił z;mniejszęniu względ-

ny obs,z;ar gruntów roln\czych. Je­
żeli w 1945 r. przypadało na jed­
nego obywatela 0,8 ha, to obeci!tle 
tylko nieco ponad 0,5 ha. Fakt ten 
wskazuje, że malejące możliwości 
rolnictwa uzupełnić może nauka, 
chemia spożywc1Za. Polska dyspo­
nuje jednym wydziałem zajmują­
cym się tą dyscypliną, jest to 
Wydział Chemii Spożywczej Poli­
techniki Łódzkiej. Z okazji 25-le­
cia wydziału poprosil.iśmy o roz­
mowę dziekana, doc. dr PIOTRA 
MOSZCZYŃ'Sg]EGO. , , 

„DP" - Panie dziekanie, w ja-. 
kim stopniu· rO'Zwijający się od 25 
lat wydział może · pomóc • krajowi 
w tak ważnej dziś dziedzinie? 

P. M. ""'"! Zaoz:ną od tego,że w clą-

g.u tych 25 lat wy<hiał nie rwwl­
jał się równomiernie. Właściwie 
sta,nęliśmy na nogach w ciągu 
ostatn.ich 5 lat. Wiąże się to z 
faktem. że Ś!'odki fina<!lsowe na 
rozbudowę przemysłu spożywcze­
go znacznie w.zirosły. Pr!Zecież nasz 

„DP" - Wiadomo ml, te w 
wielu d:&iedzinach przemysłu spo­
żywczego działają · wyłącznie lub 
prawie wyłącznie wasi absolwen­
ci. 

P. M. - Istotnie. W ciągu 25 lat 
wyd7Jiał nasz wykształcił około 2 

Na zaproszenie ministra spraw 
zagranicznych Islandii Einara 
Agustssona, minister spraw zagra­

nicznych PRL Stefan Olszowski 
złoży w drugiej połowie września 
br. oficjalną wizytę w tym kraju. 

! Targi Ksiażkowe 
< 

15 bm. we Frankfurcie nad Me­
nem odbyła się uroczystość otwar­
cia 28 międzynarodowych targów 
książki. Uczestniczy. w nich ponad 
4 tys. wydawców z 68 krajów, w 
tym Polska. Prezentujemy ok. 1,5 
tys. tytułów, stanowiących prze­
gląd najnowszej produkcji wydaw­
niczej. Polskie książki eksponowa-

-' ne są w 7 stoiskach, z których 
~ekaia :Wł'daiał1& Chemii B11ozyWczeJ Pl. doc. lk J>io~ Moazcaymld. a.ajwi~ zajmuje "ARS :PolonĄ" • 

. plenum KW PZPR i WK ZSL w 
Piotrkowie poświęcone probl€mom 
rozwoju rolnictwa i gospodarki 
żywnościowej w bieżącej 5-latca 
na te.renie województwa pi<Jtrkow­
skiego. W imieniu Egzekutywy KW 
PZPR i z upoważnienia WK ZSL. 
referat omawiającv ' zadania wy­
nikające z IV Plenum KC i pro­
blemy stojące przed rolnictwem 
tego terenu : wygłosił wojewoda 
piotrkowski - Leszek Wysłocki. 

(Dalszy ciag na str. 2) 

W 260 dniu roku słońce wze­
szło o godz. 5.12, zajdzie zaś o 
godz. 17.49, 

• 
'" o c:hodt 

Kornel. Eufemia. Edyta 

Dy'urA syn o k 
w dniu dzisiejszym dla Łoih! 
przewiduje następują.ca pogodę: 

zachmurzenie umiarkowane, o­
kresami duże z możliwością 
~ystąpienia przelotnych opa­
dow lub burzy. Temperatura 
od 11 do 20 st. C. Wiatry sła­
be, umiarkowane. zmienne. 
Ciśnienie o godz. 19 wynosiło 

739,5 mm. 

a' iejn. c 11łce 
1944 - Początek walk 3 Dy­

wizji 1 Armii WP o przyczółek 
czerniakowski 

1810 - Proklamowanie nie­
podległości Meksyku. 

Ta a 
Zwykle tylko leniwych 

śpiech dziwi. 
po-

Pamiętasz, kochanie'? Zawsze 
chcieliśmy zaadoptować jakif.'4 
dziecko! Właśnie znalazłem na 
plaży opuszczoną dziewczynkę-. 



• Obustronna korzystna wymiana poglądów • WARUNKI PRACY W CENTRUM UWAGI ZOlNIERSKI WIEC Poselskie wizyty w . zakładach pracy • L. Tindemans zaproszony do Polski 

Komunikat polsko-beloiiski (Dokończenie ze str. 1) 

ny narodowej PRL cen. armil 
Wojcieoh Jaruzelski, minister o­
brony ZSRR, marszałek Związku 
Radzieckiego Dmitrij Ustlnow, mi­
nister o.n. CSRS gen. armii Mar­
tin Dżur, reprezentujący ministra 
o.n. NRD, szef sztabu głównego 
NAL NRD gen. płk. Helnz Kes1• 
ler, minister o.n. Bułgarii gen. ar­
mii Dobri Dżurow, minister o.n. 
Rumunii gen. Ion Coman, minister 
on .. Węgier gen. płk Lajos Czine­
ge oraz minister rewolucyjnych sił 
zbrojnych Kuby gen. dyw. Raul 
Castro - Ruz. 

wych I łycsyl Im powodsenła w • • • 'd lód k• 
i!łr~1~~T· Gie:ek,•e~yó~~r~owlfe~ mie JSk1ego WOjeWO ztwa z 11ego (OMÓWIENIE) 

Na zaproszenie premiera Belgii, Leo Tindemansa. prezes Rady 
Ministrów PRL, Piotr Jaroszewicz, złożył oficjalną wizytę w Belgii 
w dniach od 13 do 15 września br. W czasie wizyty P. Jaroszewicz 
został pu:-zyjęty przez k1róla Belgów Baudouina I i przeprowadzi? 
rozmowy z pl!'emierem L. Tindemansem. Prezes Rady Ministrów 
PRL spotkał się też z przedstawicielami belgijskiego życia gospodar­
czego oraz zwiedził port w Antwerpii. 

W czasie rozmów obaj premierzy wymienili poglądy na temat 
głównych problemów aktualnej sytuacji międzynarodowej oraz pol­
sko-belgijskich stosunków dwustronnych. Omawiając zagadnienia 
mię<lzynarodowe, wyrazili oni wolę kontynuowania współpracy 
między obu krajami i innymi państwami, w celu przyczynienia się 
do utrwalenia pokoju i bezpieczeństwa międzynarodowego. Podkre­
ślili też konieczncść działania wszystkkh państw w kierunku pogłę­
biania procesu odprężenia w Europie i na świeci(" 

~ceniając rozwój sytuacji międzynarodowej po podp!sa.niu aktu 
koncowego KBWE w Helsinkach obaj premierzy potwierdzili swe 
zdecydowanie wprowadzenia w życie wszystkich jego postanowień. 
Obie strony omawiały rozwój stosunków między RWPG a EWG 
i perspektywy, które się w związ'ku z tym otwierają. 

Stwierdzili oni, że pozytywne i szybkie zakończenie prowadzonych 
obec~ie w Wie~iu_ rozmów '?' sprawie wzajemnych redukcji sił 
zbrołnych i zbroJen w Europie środkowej przyczyniłoby się w za­
sadmczy sposób do umccnienia pokoju i bezpieczeństwa w Ewro,pie. 
Stro!ly podkreśliły pilną potrzebę intensyfikacji międzynarodowych 
wysiłków w dziedzinie rozbrojenia i ograniczenia zbrojeń. Zaznaczy­
ły. on~. doniosłe :z:n~czenie zapewi:iienia skutecznej i powszechnej re­
ahzacJ1 postanowien .układu o merozprzestrzenianiu broni jądrowej. 

Obie strony potwierdziły szczególne zainteresowanie szybkim 
zrównoważonym rozwojem wzajemnych stosunków gospodar.czych 

a . zwł~szcz.a rozszerzaniem współpracy pirzemysłowej i technicznej' 
K1eruiąc się wolą dalszego rozwijania stosunków gospodal!'czych mię­
dzy Polską i Belgią, obie strony podpisały protokół w spr~wle po­
gł~b~ania i zróżnioowania współpracy między obu Ic>rajami w dzie­
dz:1me go:91>0darki i przemysłu, ldóry uzupeł·nia pod,p!,sany w 1975 r. w1eloletn1 program. 

.o.ba1 pre:n~erzy dokonali przegll\(łu stanu wymiany polsko-belgij­
skieJ, wyrazaJ!\C zadowolenie ze znacznego rozwoju tej wymiany, 
któ;a w okresie 1~0-1975 r. wz.rosła pięciokrotnie. Obie strony wy. 
raziły swe. popan::c1e dla zasady harmonijnego i zrównoważonego wzrostu teJ wymiany. 

Obaj pre:nie~~ z satys~akcją odnotowali rozwój wzajemnej współ­
p~acy. ~ ~iedz.m1e szkolmctwa, informacji, kultury i zdirowia i opo­
~~:~~h się za dalszą jej iI!Jtensyfikacją w duchu aktu końcowego 

w. imieniu •rządu pols'klego P. Jaroszewicz zai roslł 
L. Tmdeman.sa do złożenia oficjalnej wizyty w Po~ce. premiera 

Epicentrum w Udine 

Trzęsienie ziemi we Włoszech 

Obecni byli przedstawiciele sił 
zbrojnych Mongolii, Wietnamu, 
Jugosławii. 

Po serdecznym powitaniu wszyst­
kich przybyłych na uroczystość go­
ści W. J aruzelskl złożył I sekreta· 
rzowl KC PZPR meldunek: Meldu­
ję, te cele ewlczenia zostały w peł­
ni osiągnięte. Dowódcy, s:ataby, 
w&11y1cy :tołnlerze, obowiązki swoje 
wykonali wzorowo. Cwlczaoe wojska 
wykazały wysoką 1prawność bojo­
wą, umiejętność niezawodnego wyko 
nanla wielce zło:tonych zada!!., mi­
strzostwo we władaniu powierzo­
nym Im uzbrojeniem I apnętem. 

Na zakoiiczenle mln. Wojciech Ja­
ruzelski podziękował wszystltim u­
czestniczącym w l:wlczenłach :toł­
nlerzom za ofiarnośl: I zdyscyplino­
wanie, za dzielną postawę, za wzo­
rowe wykonanie zadań szkolenlo-

Wręczenie nominacji 
(Dokończenie u str. 1) 

prof. in.ad7iw. w .Ak.ademl4 Me­
dycznej w Lodzi; nauk pra;wnych: 
Natalia GaJI - prof. nadzw. w 
Uruwersytecie Lódzkim. Cezary 
Kunderewioz - pr-of. nadzw. w 
Ullliwersytecie Lódzkilln; profesora 
nadzwyczajnego: nauk chemicz­
nych: Danuła. Maria Cz:akls-Sull­
kowska - doc. w Politechnice 
Lód2lki~. Tadeuaz PMy~zak -
doc. w Po1dlteclmice Lódzkiej, nauk 
f.a!rmaceutyc:znyoh: Jerzy Piotrow­
ski - doc. w Akademii Medycz­
nej w Lodzi; naiuk medycmych: 

z głęboką •atysfakcją obserwowa-
łem obs:aerne fragmenty l:wlczeń. 
Jestem pod wielkim wrażeniem wa­
szego wyszkolenia, zdyscyplinowania 
i sprawności we władaniu nowoc.:e­
snym bojowym &przętem. Daliście 
dowody ofiarności i hartu, a Jedno 
cześnie braterskiej współpracy. 
Ugruntowaliście wartości żołnierza 
socjalistycznej armii, waTtoścl, któ­
re maja równleł ogromne, ogólno­
społeczne znaczenie. Szanujemy Je 
I cenimy wysoko. 

Braterstwo broni armil krajów 
socjalistycznych jest doniosłym czyn 
niklem Jedności naszych narodów i 
państw. Jednośl: ta jest podstawową 
przesłanką nlenarus~alnego bezpie­
czelist wa wszystkicłi naszych kra­
jów. 
Dziś główne zadanie polega ba 

tym - powiedział dalej E. Gierek 
- aby głęboko słuszne postanowie­
nia konferencji w Helsinkach z ca­
łą konsekwencJit wcielał: w tycie. 
Taki Jest sens propozycji państw 
eocJalistycznych. 

Musimy jednak ciągle Jeszcze prze 
1\\<yciętać opór •ił zimnowojennych, 
reakcyjnych. Niektóre państwa 
NATO, mimo od wielu lat trwają­
cych roltowal!. w sprawie ogranicze­
nia zbroje!!., zwiększaJą poważnie 
wydatki na cele militarne, wprawa 
dzaJą intensywnie nowe rodzaje bro 
ni. Wszystko to sprzeczne Jest z 
duchem Helsinek. 

:tilzitego musimy nzid.al zachowy­
wał: niezbędną czujnośl:, wszech· 
•tronnie I skutecznie ubezpieczać 
pokojową ofensywę eocjalizmu, u-
macniać obronność ~ocJali~tyczneJ 
wspólnoty. Odprężenie Jest bo-
wiem funkcją wszechstronnaj dyna­
miki rozwojowej krajów socJalistycz 
nych, skutecznie osłanianych ich 
niezawodni\ nlOCI\ obronną. z tej za 
Jełnofcl wynika patriotyczna I Inter 
nacjonalistyczna ranga iolnler~klej 
słuiby, międzynarodowe znaczenie 
zjednoczonego w Uklad.:le Warszaw 
skim potencjału obronnego. 

Pozwólcie, towarzysze - powie­
dział na zakoiiczenle I sekretarz KC 
PZPR - te s okazji zakol!.czenla 
4!wiczeii na tym uroczystym wiecu 
tołnlersklm przeka:tę wam od kle­
rowolctwa PZPR i rządu PRL, a 
tak:te od siebie o~obi§cie serdeczne 
podziękowanie za waH wysiłek I 
ofiarność, za wsorowe wykon'<nle 
trudnych sadań szkoleniowych. :ty­
czę wam duto szczęścia w :tyciu 
osobistym. życzę wam dalszych suk 
ces6w w slu:tbie dla dobra naszych 
narodów, pokoju i 1ocJalizm11. 
Uroczystość kończy „Międzynaro­

dówka" l salut dwunHtu salw ar­
matnich. 

Warunki pracy oraz 1ocjalno-bytowe :znłóg przemysłu włó­
kienniczego i odzieżowego stanęły ostatnio na warsztacie 
Sejmowej Komlsj! Przemysłu Lekkiego. Cztery poselskie ze­
społy tej komisji badają to zagadnienie w całym kraju. Je­
den z nich w skłaruie S. SWIDERSKA - przewodnicząca, K. 
GRZEGORCZYK, S. PACHNOWSKA, B. SURMA rozpoczął 
wczoraj wizyty w zakładach pracy łódzkiego województwa 
miejskiego, zapoznając się z interesującą posłów problematy­
ką w zgierskich ZPO „Zeta" I ZPW im. J. Dąbrowskiego 
,,Fresco" oraz w aleksandrowskich ZPP „Sandra" i konstan­
tynowskich ZPW „Konstilana". 

Wizyty grupy posłÓ\V stały się 
•okazją do zaprezentowania nie­
bagatelnych niekiedy osiągnięć w 
dziedzinie poprawy warunków pra 
cy i socjalno-bytowych w prze­
myśle lekkim. Głównie stało się 
to za sprawą procesu moderniza­
cyjnego, jakim od kilku ostat­
nich lat poddane %ostały zakłady 
branży włókienniczej ery odzie­
żowej. 

Wymian.a parku ma.szy.nowego 
na .nowszy pozwoliła na wygospo­
darowanie dodatkowych pomie­
szczeń na pokoje śniadaniowe czy 
rekreacyj.ne, jak to np. miało miej 
ące w przędzalni ZPW „Fresco". W 
zakładach tych obecnie zakładane 
są w tkalni urządzenia klimatyza­
cyjne. Planuje się tu także wy­
posażenie okien w specjalne szkło 
pochłaniające promienie· cieplne. 

W ZPO „Zeta" w ub. troku pr.zy 
każdym stanowisku wacy zain­
stalowano duże wentylatory oraz 
nowe oświetlenie, wymienio.no okna, 
usprawniono we własnym zakre­
s.je transport wewnątruakładowy. 
Zamierza się tu nadal zwiększać 
powierzchnie. rozwiązac problem 
ciepła oraz dodatkowej powierz­
chni magazynów. 

Z dużym uznaniem ze strony 
posłów spotkał się posiadaj4cy 
już dobre tradycje oddział pracy 
chT?,D-ionej dla kobiet w ZPP „San 
dra w Aleksandrowie. W czy­
stych przestronnych I juno oświe­
tlonych pomieszczeniach 170 ko­
biet ciężarnych lub i>rzewlekle 
chorych wykonuje prac~ do.stoso­
waną do ich stanu. Planuje się 
także wyposażenie specjalnego od-

działu dla ludz.i starszych. Alek. 
sandrowska „Sandra" może być w 
tym względ.zie wzorem dla in· 
nych zakładów pracy. 

Z roku na rok powiększa sitt 
także hczba osób, korzystających 
ze wszelkiego rodzaju wczasów. 

Nie wszystkie jednak problemy 
zostały już rozwiązane. Posłów 
niepokoiło m. in. duże zagęsz;cze. 
nie stanowisk pracy, pc;.nUJra nie· 
kiedy kolorystyka odnawianych 
pomieszczeń. niedostateczna iloś6 
miejsc dla dzieci w przedszko­
lach i żłobkach. Sprawy te są 
przedmiotem dużej troski posłów 
i zostaną odpowiednio przedsta­
wione na posiedzeniu Sejmowej 
Komisji Plrzemysłu Lekkiego. 

Nie mniej jednak mimo nieje„ 
dnokrotnie nie najlepszych warun„ 
ków 'Pracy w wizytowanych za„ 
kładach pracy obserwu.fe się sta­
ły wzrost wydajności, podniesienie 
w sposób widoczny jakości pro­
duktów przy jednoczes.nym spa. 
dku zatrudnienia, co gwairantuje 
utrzymanie dynamiki rozwoju 'gos 
podarczego. Stworzenie odpowie­
dnich warunków pracy dynami. 
kę tę przyspieszy. 

Dziś posłowie zwiedzą ZPD 
„Femina" i Zakłady Przemysłu 
Filcowego w Łodzi (ms) 

z słęboklm talem zawiadamia­
my, te dnia 14 września 1978 r. 
odeszła od nas na zawsze 

S. ł P. 

BARBARA CHĘTKO 
• domu DENISIUlt. 

Wczoraj rano sejsmografy w róż­
nych miastach włoskich a także 
w Austrii i Jugosławii, ~arejestro­
wały serię wstrząsów sejsmicz­
~yc~. Niektóre z nich miały natę­
zeme 9 stopni w skali Mercallego 
(6 stopni w skali Richtera) a więc 
były zaliczane do silnych. Najbar­
dziej ucierpiało miasto Udine 
gdzie znajdowało się epicentru~ 
trzęsienia. Jedna osoba zmarła w 
czasie paniki (wskutek ataku ser-

ca), są informacje o wielu lekko 
rannych. Wstrzymano komunika­
cj~ ko!ejową na trasie Wenecja -
W1eden. Wstrząsy dały się odczuć 
w Trieście, Lublanie i Wiedniu. 
Według doniesień, jakie napły­

n~y z rejonu katastrofy w środę 
wieczorem, kolejne tl'.Zęsienie zie­
mi we Friuli pociągnęło za sobą 
co najmniej pięć ofiar śmiertel­
nych. Jest też 80 rannych. Bliżej 
nie znana liczba osób znajduje się 
wciąż jeszcze, uwięziona zwałami 
skał i ziemi, w ZSSYPanych na 
jednej z górskich dróg sąmocho­
dad,. Jedną ofiarę śmiertelną za­
notowano w Wenecji - pewien ro­
botnik został śmiertelnie ugodzo­
ny spadającą pod wpływem wstrzą 
sów sejsmicznych częścią maszyny. 
Doniesiono o zaginięciu trzech żoł­
nierzy, którzy jak się przYPuszcza, 
ponieśli śmierć w okolicach Cavac­
co, przysypani lawiną kamieni. 

Bogusław Gołąb - doc. w Aka· 
dem:M Medyczmej w Lodzi, Alina 
Komorowska - doc. w Akademi.1 
Medycznej w Lodzi: .nauk praw· 
nych: Janusz Borkowski - doc. 
w Unilwersytecie Lód.zkim; nauk 
rolniczych: Maria Grochowska 
doc. w Instytucie Sadownicbwa w 
SkLemiewicacll. 

Kronika wypatlkó·w 
J. Wczoraj w Łodzi o godL T.25 

przy zbiegu ullc Dąbrowskiego l Ta­
trzańskiej Genowefa G. lat 60 we­
szła nleostrotnle na torowisko MPK 
i potrącona została przez tramwaj. 
Piesza doznała stłuczenia głowy i 
ran nogi. Po opatrunku zwolniona 
została do domu. 

Zakończenie konferencji 
towarzystw przyjaźni 

przedstawicieli 
z ZSRR 

Pogrle'b odbędzie 1ię dnia 17 
wnefola br. o godz. 13 z kaplicy 
cmentarza nym.-kat. na Mani. 
ł'De1ła.ją w cłtboklm •mutku 

OJCH!:C, 8YN, BRAT 
I POZOSTAŁA RODZINA 

Wzrost produkcii 
(Dokończenie ze str. 1) 

Po referacie wywiązała się dy­
skusja, w której głos zabrał rów­
nież członek Sekretariatu KC 
PZPR, sekretarz KC - J. Płń­
kowlkf oraz prezes NK ZSL, mar­
szałek Sejmu PRL - St. Gucwa. • * • 

Po zakończeniu obrad sekretarz 
KC - J. Pińkowski i prezes NK 
ZSL - St. Gucwa z.wie<lzili teren 
budowy Bełchatowskiego Zagłębia 
Górniczo-Energetycznego. Gościom 
towarzyszyli gospodarze woje­
wództwa piotrkowskiego z I se­
kretarzem KW PZPR - st. Skło­
dowskim. 

Obserwatorium geofizyczne w Trle 
&cie zakomunikowało w ~rodę, że 
od pamiętnego, tragicznego w skut 
kach trzęsienia ziemi w dniu I ma­
ja br. we Friuli, sejsmografy zare­
jestrowały w tej strefie 260 wstrzą 
sów sejsmicznych. Od soboty 11 
września, daty wzmożenia J'Uchów 
tektonicznych w tej strefie, zareje­
strowano ł1 wstrząsów. 

14 O godz. 10 w Zgierzu na ul. 
Ląkowę:I kierowca „Stara" FE 29U 
\:derzył w tył „stara" lT 8195, a 
następnie zaczepił „żuka" lfJ 8217. 
W karambolu obrateń doznał Ro­
muald S., który przebywa w 1zpl­
talu pogotowia. 

A O godz. 12.30 w Lodzi na skrzy 
towaniu ulic Lagiewnicklej I Tokar 
sklej na przej~ciu dla pieszych nie 
znany kierowca samochodu potrącił 
eo-letnią Helenę S., która doznała 
złatnanla kości promieniowej: Swiad 
kowie tego wypadku proszeni są do 
WKRO MO ul. WI. BytomRkiej 60, 
tel. 715-86. 

14 o godz. le.30 na ul. Drewnow­
skiej 9-letnia Dorota Sz. wybiegła 
na jezdnię i potrącona została przez 
„żuka". Dziewczynkę ze złamaną 
nogą przewieziono do szpitala. 

(kl) 

111 bm. zakol\czyła sl11 w Warsza­
wie 3-dnlowa międzynarodowa kon­
ferencja przedstawiciell towarzystw 
przyjatni ze Związkiem Radzieckim 
krajów irocjalistycznych. Jej ucze­
sii:pcy omawiali zagadnienia rozwo­
ju socjalistycznej Integracji ekono­
micznej, a na tym tle zadania to­
warzystw przyjatnl w pogłębianiu I 
umacnianiu współpracy i przyjatnl 
państw naszej wspólnoty. 

W obradach uczestniczyły delega­
cje: Bułgarii, Czechosłowacji, Mon­
goUl, NRD, Węgier, Socjalistycznej 
Republiki Wietnamu, ZSRR oraz To· 
warzystwa Przyjaźni Polslrn-Radzlec· 
kiej, organizacji, która była inicja­
torką warszawskiej konferencji. 

W ostatnim dniu obrad przyjęto 
komunikat, w którym stwierdza się 
m. In., że uczestnicy konferencji, 
nawiązując do wytycznych niedaw­
nych zjazdów swych partii oraz na­
rady partii komunistycznych i ro-

botniczych w Berlinie, jak równlet 
postanowień XXX sesji RWPG -
om6w1U wszechstronnie zadania to­
warzystw przyjaźni, wynikające z 
18.eofugfaguo-społecznych aspektów 
pogłębiającej się Integracji ekono­
micznej państw członkowskich RWPG. 

W końcowej części dokument pod­
kreśla, że towarzystwa przyjaźni po­
dejmować będą dalsze wysiłki słu­
żące umacnianiu braterskiej jedności 
z ZSRR i zacieśnianiu sojuszu brat­
nich pat~stw i narodów. Podejmować 
będą konkretne przedsięwzięcia dla 
dalszego zbliżenia i lepszego, wza­
jemnego poznawania się społeczeństw 
naszych krajów, krzewienia wzajem­
nego szacunku i przyjetni. Zadania 
te będą ściśle wiązane z działalnoś­
cią propagandową w zwl11zku ze zbll­
żającą się 60 rocznicą Wielkiej So­
cjalistycznej Rewolucji Październiko­
wej. 

§';ł•l=il·J#li•l;i{.i;i;J•l:i(·i#i;/•l:i(·J:iif •l:ii 
~! ~~o~!!J~~m:m!~.~o~,l\!~~!.~t~!:.~o ~~~~~.1~~r~·~i~~;~~;~J~·~,~~;~~ rozegrano pierwszy mecz I rundy zawodników. przyniosła korzystne elekty. Oratow sly, którzy zremisowali 2:2 na wy­piłkarskiego Pucharu Europy Real W drużynie tej podobali si41 zwła ski - znany z silnych l celnych jazdowym meczu z silnym zespołem Madryt - Stal Mielec. Drużyny roz szcza Santl!lana, 3ensen, Breitner. strzałów dał kilkakrotnie próbki: Celt.le Glasgow. Jest to niewątpli-poczęły spotkanie w składach: W zespole Stall dobre momenty swych umiejętności, a w G8 mln. je wie powatny sukces piłkarzy Kra-Real: Miguel Angel, Juan Cruz miał Lato, na_ normalnym poztomie go piękny strzał a półobrotu trafił kowa. Można sądzić, te w spotkaniu Sol, Jose Antonio Camacho, Jose grał Kasperczak, pozostali zall ni- w poprzeczk41. rewantowym wykorzystana zostanie Martinez Plrrl, Gregorio Benito, czym nie mogli zaimponować. szansa własnego stadionu l Wisła Vicente del Bosque, Hennlg Jen- Zmiany w składach: Stal - od W chwl14 potem bramkarz RHlu zejdzie z boiska jako zespół zdo-sen, Paul Breitner, Carlos Alonso 48 mln. se Gąsiora - E. Oratt:>w- Miguel Angel tylko Instynktownie. bywając:y awans do dą_lszych spot Santlllana, Manuel Valasuez, Juan skl, Real - od 87 mln. za kontu- obronił „główkę" Grzegorza Laty. kań. -Carlos Guerlnl. zjowanego Santlllanę - Franclllco Wreszcie w 74 mln. przewaga Sta-Stal: Kukla, Rześny, Kosiński, Uria. li dała efekty. Bielewicz, Karaś, Gąsior, Lato, Ka- Początek drugiej połowy meczu sperczak, Hnatio, Krawczyi<, Sekul- miał podobny przebieg jak przed 

ski. przerwą. Po kilku minutach gry, Widzów 20 tys. Sędziował Ulf gdy przewagę w polu uzyskali miel 
Eriksson (Szwecja). czanic Del Bosque podwytszył wy-

Spotlcanie zakończyło się zwycię- nik na 2:0 dla Realu. Była to pięk 
stwem gości 2:1 (1:0). na akcja gości, a strzelec bramki 

Bramki strzelili: dla Realu - Car­
los Alonso Santillana (I) min.), Vi­
cente Del Bosque (52 min.), dla Sta­
li - R. Sekulski (71 min.). 

nie miel najmniejszych trudności z 
ulokowaniem piłki w siatce. Jednak 
Stal jeszcze nie poddawała się. 

Ryszard Sekulski strzałem z lewej 
nogi z ok. 12 m zaskoczył zasłonię­
tego bramkarza Realu, który wpraw 
dzie dotknął piłki, ale nie zdołał 
jej chwycić. 

Wynik l :2 utrzymał się jut ' do 
końca meczu, choć atakująca z pa­
sją Stal miała jeszcze kilka okazji 
na wyrównanie. 

W meczu tym toczącym się na 
śliskiej i mokrej murawie drużyną 
lepszą był Real, przewyżSzający go 
spodarzy wyszkoleniem technicznym Widzew - Blekitni w Pałacu Sportowvm 
GRATULACJE 
dla J. Kotlińskiego 

Wczoraj w lokalu łódzkiego Włók­
niarza odbyła się bardzo mila uro­
czystość spotkania z Januszem Ko­
tlińskim - mistrzerr. świata w tan­
demach. 

Podczas spotkania zastępca kie-
rownika Wydziału OrgarezacyJnego 
KŁ PZPR Zb. Błaszczak odczytał 
list gratulacyjny nadesłany przez 
I sekretarza KL PZPR Bolesława 
Koperskiego. 

J. Kotlińskiemu wręczono moc 
kwiatów l szereg upominków. Jest 
to zawodnik, który w roku ubie­
głym razem z Kocotem wywalczył 
tytuł mistrza świata w timrlemach, 
niestety, zespól Polski został zdy­
skwalifikowany. W tym roku we 
Włoszech okazało się , że nasza 
„dwójka'; jest nadal bezkonkuren­
cyjna na świecie. Oby tanrlem ten 
utrzymał mistrzowską formę do 
olimpiady w Moskwie. 

Do tyczeń składanych mist~zow1 
łwiata dołączamy się równiet 1 my. 

Sympatyków boksu czeka w nie­
dzielę kolejna porcja emocji. Na 
ringu Pałacu Sportowego pięściarze 
Widzewa zmierzą się z drużyną 
L. Drogosza - Błękitnymi Kielce. 
Początek meczu o mistrzostwo II li­
gi o godz. 11. 

W pierwszej kolejce spotkań Błę­
kitni wygrali 16:4 z silnym zespołem 
Górnika (Radlin), a widzewiacy 
przegrali 8:12 ze Stalą Rzeszów/ 
(zespół rzeszowski w minionym se­
zonie występował w ekstraklasie). 

Trener Widzewa Wł. Tomaszew­
ski na niedzielne spotkanie wytypo­
wał następujących zawodników: 
Bogdańskiego, Stefańskiego, Snopka, 
Prochonla, Haskę, Przybylskiego, 
Jończyka, Sobczaka. Jagiełłę, Janic­
kiego I nowo pozyskanego Pit:ścia­
rza z Brdy Bydgoszcz - Kolasiń· 
skiego, który walczyć będzie w wa­
dze ciężkiej I najprawdopodobniej 
spotka się z wysoko notowanym w 
klasyfikacji tej kategorii - Bie1i­
klem. Z pozostałych walk na uwagę 
zasługują pojedynki Jończyka ze 
Stawskim, Prochonia z Gumowskim, 
Sobczaka z Marczewskim I Wnuka 
z Bogdańskim. 

Przed meczem na11t4pl pożegnanie 

dwóch doskonałych niegdyś zawod­
ników Widzewa. wielokrotnych re­
prezentantów Polski - z. Filipiaka 
i z. Sobiecha. 

Bokserzy Gwardii kolejny swój 
mecz II-ligowy ro.zegrają na wyjeź­
dzie, spotykając się w Pile z silnym 
zespołem tamtejszego Sokoła. 

(n) 

Gwardziści walczą 

w Bukareszcie 
Do Bukare11tu wyjechali • r..od•I 

na turniej międzynarodowy pięścia­
rze łódzkiej Gwardii: B. Pletrzy. 
kowski, M. Misiak T. K11,dzlelski, 
M. Drózlo, P. Kubli, z. Polakowski, 
R. Monik i w. Balcetek. Trenerem 
jest St. Ambroziewicz, lekarzem K. 
Rynkiewicz. 
Łodzianie biorll udział w turnieju 

dru:tvn plonu gwardyjskiego. Wal­
czą w Bukareszcie m. In. sawodnl­
cy: ZSRR, Węgier, RwnunU. Buł1a-
rilo CBRI ł NRD, (Dł 

WYNIKI 
Oto wynkl niektórych spotkań roz­

grywek pucharowych: 
PUCHAR EUROPY 

-Stal Mielec - Real Madryt 1:2 
BK Koege (Dania) - Bayern Mo­

nachium 0:5 
Ferencvaros - Jeunesse Esch 3:1 
Dynamo Drezno - Benfica Lizbcr 

na 2:0 
Dynamo Kijów - Partizan Belgrad 

3:0 
FC Bruegge - Steaua Bukareszt 

2:1 
Omonia Nikozja - P AOK Salo­

niki 0:2 
Viklnq Stavanirer (Norwegia) 

.l!anik Ostrawa ~l 
Sljema Wanderes (Malta) - Pallcr 

seura (Fin.) 2:1. • 
PUCHAR 

ZDOBYWCOW PUCHAROW 
SC Anderlecht - Roda JC Kerkra­

de (Hol.) 2:1 
MTK Budapesr.t - Sparta Praga 

~l . 
Rapid WiedeJ\ - Atletico Madryt 

1:2 
Lokomotlve Lipsk - Heart1 M!dlot-

hlan Edynburg 2:0 • 
Cardiff City - Ararat l!:rewal\ 1:0 
AIK Sztokholm Galatuaray 

Stambuł 1:0 
Samthampton - Ollmplque Marsy­

lia 4:0 
Lewski Spartak l!lofla 

Lehtl 4:0 
Rei pas 

CSU Galatl (Rumunia) - Boavista 
Porto 2:3 

Bodoe Glint (Norweg~a) - SC Na­
poli O:~ 

Irakl11 Salonlltl - Apoel Nikozja 
O:O 

!Joraej poazlo piłkarzom ~KS ~„ 

PUCHAR UEFA 
Szachtdor Donieck - Dynamo Ber­

lin 3:0 
IF Naelltved (Dan4a) - RWD Mo­

lenbeek (Belgia) 3:0 
Kuoplon Palloseura (l'ln.) - Oe­

sters Vaexjoe (Szwecja) 3:2 
Feyenoord Rotterdam - Djurqaar­

den Sztokholm 3:0 
Glentoran Belfast - J'C BaHl 3:1 
Fram Reykjavik - Slovan Bratys­

ława 0:3 
Eintracht BrunszWlik - IF Holbaek 

(Dania) 7:o 
Austria Salzburg - Adanaspor 

(Turcja) 5:0 
Sportus Studentesc (Rumunia) -

OiimpJ.allos Pireus 3:0 
FC Barcelona - Belenen.se1 Liz­

bona 3:1 
Red Boys Differdange (Luksem­

burg) - FC Lokeren 0:3 
FC POrto - Schalke 04 2:1 (O:I) 
Dozsa UJpest Budapeszt - Atleti· 

co Bilbao l :O 
Dinamo Bukareszt - AC Milan 0:0 
Paralimni Famagusta (Cypr) - FC 

Kelserslautern 1:3 
Slavia Praga - Akademik Sofia 

1:0 
FC Magdeburg - AC Cesena (Wło­

chy) 3:0 
AEK Ateny - Dynamo Moskwa 

2:1 
ASA Tyrgu Mures (Rumunia) 

Dynamo Zagrzeb o:1 
Slavia - Akademik Sofii 2:0 

Komunikat Toto-Lotka 
losowanie I 
1 rozw. z tl traftenlaml - wygra­

na 1.000.000 zł 
108 rozw. z s traf. zwykL 

grane po około 9.500 zł 
s.e11 rozw. z ł trafieniami wy-

grane po 271 zł 
99.811 - rozw. z 3 trafieniami - wy 

grane po 15 zł 
losowanie II 
36 rozw. z 5 trafieniami - wy­

grane po 46. 702 zł 
2.378 rozw. z 4 trafieniami 

grane po 1.060 zł 
52.366 rozw. z I trafieniami 

grane po eo zł. 

KOL.Da 

KAZIMtERZOWI 
ZBRZEtNEMU 

serdecne wyrasy współczucia 
powodu hniercl 

O .J CA 

1kladaj111 

z 

KIEROWNnt I PRACOWNICY 
s KLINIKI LARYNGOLOGI­

CZNEJ WAM. 

Dyrektorowi Technikum Budo­
wlanego nr 1 w Łodzi 

MGR 
ZSNON,OWt 

WAIRCHOLIŃSKłeMU 
wyruy serdeezneco współczucia 
• powodu łmleuł 

MA.TB.I 

składaj-: 
KIEROWNICTWO I NAUCZY· 
CIELE PRAKTYCZNEJ NA­
UKI ZAWODU oraz PR<\.CO­
WNICY z MCĘDZYSZKOL-

NYCH WARSZTATOW 
BUDOWLANYCH 

Droł'iej naazeJ Jtoletanee 

MGIR 

H8LE1NtE Kl1M'EK 
• powodu łmlercl 

llA'l'XI 

111rdeeime wyrazy W9p6łczuel& 
składają: 

KOLEżA.NJtl I KOLEDZY 
1 WSSE w ZDUŃSKIEJ WOLI 

i ŁASKU 

KOL. 

ELŻBIECIE 
SEMERAJDT 

wyrazy .erdeM11ego wsp6lczucla 
z powodu łmlerel 

MATKI 

składaj"' 
DYREKCJA. RADA 'MIEJ­
SCOWA oraz KOLEŻANKI 
I KOLEDZY ze ZJEDNOCZE­
NIA PRZEMYSŁU JEDWA­
BNICZO - DElKORACYJNE· 

GO w LODZI 

W dniu U.IX. br. zmarła na­
gle, przetywszy lat 43 

S. ł P. 
JAN,NA MARIA 
żVCHALSKA 
s domu JACOB 

Po11rzeb odbędzie sifj w dniu 
17 września br. o godz. 15.30 z 
kaplicy cmentarza św. Wincente­
go na Dolach, o czym zawiada­
miają pogrążeni w głębokim 
smutku 

MĄŻ, DZIECI 
l POZOSTAŁA RODZINA 
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5 CO TO WŁASCIWIE JEST DOBBA JAKOSC? IST· S 
: NmJĄ CO DO TEGO NIEPOROZUMIENIA, KT()BE : 
: WARTO \VYJASNIO. JEST TO NAJOGOLNJEJ MO· = 5 WIĄC, ZESPOŁ CECH, KTOBE POWINIEN POSIA· : 
: DAĆ DANY WYBOB, BY ODPOWIADAŁ SWOJEMU = 
: PRZEZNACZENIU, JESLI KUPUJEMY ŁOPATĘ TO = 
: LICZYMY NA TO, 2E WCHODZI() BĘDZm W GRUNT = 5 A Nm ZWIJAO SIĘ W TRĄBKĘ, ŻE TRZONEK NIE 5 
: ZŁAMIE SIĘ PO PARU DNIACH. = - -- -S: prawa jakości dotyczy a.baolutnłe wszystkich towa.- 5 
: f'ów - od na.jtamzych do najdroźsi:ych; apldnia- : S ła bułka jest 1akościowo tak samo zla jak zwie· S 
: trzala bateria. Jedno ł df'ugie nie nadaje się do : 
: użytku, jest tylko zniszczonym surowcem. W za· : 

§ ;::;:r~ ~osr~::~;u „ó~~;o~~c~y. ;eg; :;~eia°:o~e:t:! § 
: Wo dobry. Ale cechą wspólną dla w.rzystkłch towa'l"ów jest : 
: funkcjonalność, czyli nadawanie się do celu, któf'emu mają : 
: słuźyć, Patelnia - do 1matenia, wierta.1'ka - do włe1'cenia, : 5 buty - d~ noszenia bez kaleczenia nóg. S 
: Dla wielu wy'l"obów inM istotną cechą dob'l"ej jakości Jest : 
: tTwałość. Są kraje, bardzo bogate. w których trwałość uwa- : 

§ !~!io z~a':i~~~~d~Ytoz~;i;:iszfe~~;; ~ęt~::zi:,~ J:f'~o <;f: § 
5 !ozofia ma?'not'l"awstwa, która w k'l"aju soejallstyeznvtn nie S 
- ma racji bytu. Dob'l"y jakościowo wyrób powmna cechować -5 trwałość. Zarówno funkcjonalność, jak ł trwałość zależą prze- :: 
: de wszystkim od tych, którzy dany wyrób wykonują. od tch : 
: dokładności ł sumiennoieł w pracy. Oczywiście spro;wa dosto;- : 

§ ~~:r:;u:6;~":~~~z~~~ż~ '::zj!~~fc~ p~a:i6~~~~t::Jt,:,ietvfe~ ~ 
: te w innym wydziale czy 1.1.1 innym iakładzłe pracy, : a Ale - obok wspomnianych cech podstawowych - dobrej = 
: jakości dużą ł inne czynniki, .zależne od rpotobu 'Pf'zygoto"!o;- $ 
e = - -ID O B R Al - -- -- -- -- K -- -- -- -- -- -- -- -- -- -e a = mo; produkcjS, a więc od 1conatrukeJł, projelctowo;nła, badanis = 5 rynku. orientacji w pa.nujqcej modzie, W mauynach i a'l"ty- 5 
: kulach metalowych użytku trwcsłe"o bcst'd210 i.tom• eq no· : c woczesno§ć i lekkość komt7ukc,1i. W meblach, pralkach, lo- : 
: dówkach itp, - przystosowanie do t'Olmłat'ów naszych młeu- : E kań, w tkaninach, a takt• artukulach tłutqc11ch do wf/POia- 5 
: żenia mieszkania - kolor11styka, w ocbłeży - nadqtcmłc sa = 
: modą, Niektó?"e z tych cech maiq inaczenłe „łerwszonędne, : 5 podobnie jak poprzednie (np. rozmia.'l'y mebli czu moda w 5 
: konfekcji damakiej ł 'młodzieżowej), inne eq mniej konieczne, : 
: ale u:plywają na. wańość W71"obu. : 5 Odrębną cechą jest opakowanie. W produkcji ckapot'towe.f 5 
: zwłaszcza na rynki k'l"a.1ów wytoko t'ozwmięt11ch - o;le nie : 
: tylko - Jest ono cechą Ja.k najbardiłej istotną. Kosmetyków, : 
: żywności, konfekcji - łącznie z błelłznq, o; takt• tnn11ch wv- : 5 robów bez odpowiednich opakowań często w ogóle zo; gt'anł· 5 
: cą sprzedat nie można. W kraju Jesteśmy mnl•j wumagającv, : 
: choć akqdłnqd wiadomo, te wiele osób chętnie płaci w11:t1zq : 5 cenę za towar nowocześnie opakowa.n11. :: 
: Jak widać z tego k'l'ótkiego przeglqdu, Jakolć nłe ma n.ie : 
: wspólnego z luksusem. Jeat to cecha, którą powinien poria- : 5 dać ka.idy produkt. R6źnłce w cenie międz11 w11robami ału- S 
: źącymi do tego samego celu wynikają a nowocHmo.fcł I lat- : 
- włejszej obsługi danego artykułu (np. a.utoma.t), 11 . utycia. d'l"oż· -'5 siego BuTowca. ~tosowimło priy wyklU\craniu 4rotaze; pro- 5 5 cy ręcme.1 iamiast bta.azynowej, %11 zdobnłclWo; - lll a.tra.kcyj- 5 
: neg0 opakowania, i dob'l'ej Hnomv producenta. Są to cechy : 
: dodatkowe, wyT6źniajqee wyroby droźaze od sta'll.daTdowuch. : 
: Ale cechy podstawowe powi1'ien posiadać każdt1 wyrób. : 5 Zy;emy w dobie coraz szerszego postępu w technice wy- :: 
: twarzanła, automa.tyzacji p'l"Odukcji, W wielu krajach tU7J'l'O• : 
: by użytku masowego p'l"odukuJe rię już tylko automatycznie, : S bowiem automat da.je od t'GZU większą tio§ć, a. W1/l"Ób jest 5 
: wykonany bezbłędnie, To zatem, eo kiedy§ mogła kupowa~ : 
: tylko tzw. elita. dziś jeat dostępne dla każdego. Dobra więc : 
: jakość tego, co produkujemy, potrzebna. jett nam wszystkim. : = JAN BRZESKI = 
Tillllllllllllll llllJI 11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111. 

• • 
Uboiszy krewny ,,klucza" - to miano przyl gnęło l!IWoJego ozuu do pnemysłu terenowego: 

„teren6wkl" nie mogły cblubió się ani tak nowoozesnym parkiem maszynowym I godną 
naszych osu6w łeobnologil, prodnkcJi, ani - oo za łym łdale - wynikami pracy, które 
wytrzymałyby konkurencję przemysłu kluozo wego, Warunki koepys'tencjl tych dwóch pro­
dueentów dyktował zrentlł a jednej st.rony prze wodni charakter produkcji przedsiębiorstw klu­
czowych, s drugiej zai - uzapełnlaj~y ro c1zaj działalności ,.terenówek". 

Plnemy w czasie przeszł:Ym - począwszy od stycznia br. przemysł terenowy zniknął z 
cospodarozej mapy naszego kraju. Dokładniej -

ZNIKNĘLY 
STARE SZYLDY 

akłady i zakł.Idziki wze­
mysłu terenowego przejął 
potężny • .klucz" ł an6ł­
dzielczość J>racy. Dziś, po 

J>rzeuło J>6łrocznym iospodarowa­
niu pod WSJ>6lnvm berłem oora na 
pierwsze bilanse, oróbe odoowie­
dzJ na ovtanie: co mariaż ten 
przyniósł nam. klłentom? Trudno 
o jednoznaczną odwwiedź, zwła­
SZ<:Za, że - jak to zwykie z mło­
dym małżeństwem bywa - no­
wy organizm nie ma w eobie nic 
z monolitu. 

Przed paru foszcze mleslaea­
mi pnedstawtclele iedne.l z klu­
CZOwYCb branż, przemvsłu odzie­
żowego, podkreślali orzede wszy­
stkim r6żnict> dzielące tc.h - nie­
raz przepaścią - od „ekskrewne­
go". Dvrektor naczelnv tego z1e­
dnoezenla. J. Porowski. przywiózł 
np. z iednei z Pierws7.vch służbo­
wych 'Podróiy po nowYcb „wloś­
ciach". obraz warsztatu ltTawie­
ckiego, który pod dumnym szyl­
dem „Domu Mody" stroił w ~ar­
nltury-koszmarki brzvdszą oołowe 
mieszk:niców białostockiei mieści­
ny. WVt>osażenie .salonu modv'' 
stanowiły zaś dwie wysłużone ma­
szyny do szvcia l dwa żelazka . 

Przykład pierwszy z brzega. Czy 
można iednak stosować mlare 
„krawca milionów". dvs1xmuiace­
go nowoczesnvm ootenciałem 
orzemyslowYm. do malutkich te­
renowych zakładzików. szyjących 

I I 
odzie:i metodami jak za króla 
Cwleczka. Dokonana fuzja ma 
pneeiet m. In. zmnieJl!ISY6 ten 
dystans, unowocześnić 1posob"Y 
wytwarzania byłych „tNenówek"• 
a wlec generalnie poprawić Ja­
k o ś ó fob produkcji. t.atwiel Je­
dnak zaplanować. niż uporać sie 
z rozwiązaniem masv problemów 
odziedziczonvch w spadku wraz z 
przejPtvmi zakładami. 

- Ich orodukcia to 
PRZYSŁOWIOWE 

MVDf,O I POWIDŁO 

Wyłu.szcza naczelnik M. Kas­
prr.ak ze ZjeBnoć'żenia 'Prt!!mnł11 
Odziefowego. - Trafiły 'POd nasz 
zarząd zakładv o różnei rentow­
ności. zatrudniaiące od 350 do 4 
tys. osób. A do tel(o w każdym z 
nich oracuia chałupnicy.„ 

Przy rozdziale ooszczególnych le 
dnostek do „klucza" lub spółdziel­
czości przestrzegano wprawdzie 
zasadv branżowości. ale przedsie­
biorstwa terenowe miały prze­
cież to do siebie. że ich działa}. 
ność była niemal w52:echstronna. 
Tym to sposobem - powieksza­
jąc swój stan posiadania o 22 

„terenówki" (składające się spo­
nad 370 zakładów) orze1rtysł odzie­
żowy odziedziczył m. In. kilka 
kuźni. tartaków, odlewni żeliwa, 
parę stacji obsługi samochodów. 
zakład instalacji gazowniczej itd. 

O Ile przyłączenie małego zakła­
da usług pollitrałicznych w:vko­
rzystano natychmiast do drukowa­
nia metek, o tvle nie rozwłazanlł 
została kwestia, eo ma produkcja 
tarcz szlifierskich do eleganckfllh 
płanczy. a wvtwananie kapci do 
przygotowywania wysmakowanych 
kolekojf odzieżowych? 

Jedno 1est pewne - nietypawe 
dla branzv zakłady nie mol(ą ko­
rzystać ze statusu niechcianego 
dzieciecia Rzec:r: nie w sympatiach 
cz:v animozjach. a w rachunku zy­
sków i strat przeprowadzanej ope 
racji. 

- O tym za wcześnie mówić 
stopują moi rozmówcv. -

JEST JAK JEST. 

Naszą zaś sprawą - rozsadnie za­
rządzać tym "interesem". 

Od kilkunastu dni mam nowego przyjóciela. Spotkałem 
go po raz pierwszy w bramie redakcji. Kręcił się, o coś 
zapytywał. Okazało się, że szukał działu interwencji. Wyglą­
dał na 25 lat, a faktycznie ·niedawno stuknęła mu dwu­
dziestka. Długie włosy, bródka i wąs postarzają. Nie w 
swojej sprawie przyszedł, ale chodziło mu o sąsiada. sta­
ruszka, którym się po trosze opiekował. Szukał pomocy w 
redakcji, by przyspieszyć mu remont mieszkania. 

- Zostawmy na raz.ie ludzi, a zajmij­
my się produkcją. Masz tu w „Trybunie" 
dwa przykłady. Żeby wyprodukować to­
war wartości jednego dolara zużywa się 
w Szwajcarii i Francji 0,8 kg paliwa u­
mownego (tu chodzi o prąd). w RFN 1 
kg, a u nas 1,9 kg, czyli dwukrotnie 
więcej. Dalej ·- w niektórych polskich 
zakładach zużywa się 85 kWh energii na 
wyprodukowanie 1 tony rur staloi,.1:ych, 
w innych aż 480 kWh, czyli sześc razy 
tyle. Czy nie uważasz, że coś tu nie tak? 
Przecież ta druga huta ma tym. samym 
o wiele większe koszty własne. Albo 
więc zarabia mniej, albo musi sprzedać 
drożej. żeby uzyskać ten sam zysk co 
pierwsza. A przecież nie tylko o rury 
chodzi. To samo można powiedzieć o pro­
ducentach butów. samocfiodów . . skarpetek 
czy koszul. Ilość zużytej energH wszę­
dzie rzutuje na koszty własne, a tym sa­
mym na cenę. 

pracujące na pełnych obrotach muszą 
częściej remontować swe urządzenia -
kotły, turbiny, generatoryt a przecież 
zależy nam wszystkim na tym. żeby &ię 
nie zarżnęły, jak to ty mówisz. 

- Tak, sam się trochę dziwiłem czyta­
jąc ten wstępniak. Było lato, dzień dłuż­
szy, nie trzeba grzejników. bo ciepło. 
Więc to chyba przemysł tak ciągnął prad. 

- Ńie tylko przemysł. Wróćmy teraz 
do nas. do zwykłych zjadaczy prądu i 
gazu. Sam się czasem łapię na tym, że 
świeci się w domu za dużo żar-~wek. 

- Przecież nikt nie będzie siedzieć po 
ciemku. .• 

- Nie o to chodzi. Prąd czy gaz są po 
to, by nam służyć, ułatwiać życie. Rzecz 
w tym, by ich nie marnotrawić. Przecież 
wyłączenie światła to żaden wYSiłek. 
Ruch ręki wystarczy. Nie dalej Jale wczo­
raj bylem u znajomych. Siedzieliśmy I 
gawędziliśmy w jednym pokoju. Sw1atlo 
paliło się w kuchni, w przedi:iokoju I są­
siedniej sypialni. Gospodyni poprosiła 
męża: - Wyłącz to światło. W odoowie­
dzi usłyszała: - „Nie przesadzaj. ' Zaraz 
przecież pójdziesz do kuchni przygoto­
wać kolację". Poszła rzeczywiście. ale po 
godzinie. 

ziąlem go do poko.Ju, ga­
daliśmy o tym i owym. Tech­
nik samochodowy - bystry, kry­
tyczny, oczytany myślący. Wla-

ściwie trudno mi opisać naszą pierw­
szą rozmowę. Była o ws?:ystkim. O za­
opatrzeniu, cenach. potrzebie solidnej pra­
cy. (U nas w TOS tym lepiej pr~ują, 
im lepsze kieszonkowe od klienta. Ja 
jestem ten frajer. Robię to, za co mi 
płaci firma). 
Przedstawił się, a jakże. Na imię ma 

Janusz. Kilka dni później zjawil 'lię 
znów, Tym razem z podziękowaniem. 
„Interwencja pomogła, staruszek ma spo­
kój I żyje mu się fajnie". To fajnie „ku­
pił od Bardiniego, kiedy ten musztrował 
młodych w TV. Poszliśmy na k9Wę. Nie 
lubi. Woli piwo. !ile nie przy budce. Po 
pracy, tak. czemu nie. Wolałby Żywiec. bu 
teleczka, no, czasem dwie. ale potem fi­
ni.s. Pociągaliśmy więc piwo - Żywca 
oczywiście zbrakło. 

Opowiadał trochę o sobie. Urodził się 
w Lodzi. Mieszka sam (stare budownic­
two, ale czuje się tam nieźle. tylko ła­
zienka by się przydała. W miejskiej to 
już nie to). Matka z ojczymem i siostra­
mi w Poznaniu. 

Wczorajsza wizyta Janusza wcale mnie 
nie zaskoczyła. Bo umówiliśmy bie. że 
wkrótce wpadnie. Rozsiadł się wygodnie, 
wyciągnął z bluzy (marynarek nie · uzna· 
je) stronę gazety, rozpostarł ją, wygła­
dził I Podsunął pod nos: - Zna to pan? 
Była to tytułowa strona „Trybuny Lu­

du". Nie bardzo rozumiałem o co mu 
chodzi. 

- O, tu - puknął palcem w tytuł: -
Jak to wytłumaczyć? 

Czytam: „Energetyka: skala potrzeb i 
rezerw". No więc? 

- Proszę mnie dobrze zrozumieć. Nie na~ 
leżę do ludzi rozrzutnych, ale wiem dobrze 
co mamy, a czego nie. Węgla to nam 

nie brakuje, mamy go dość, a elektrownie 
i to wielkle budujemy od kilku lat z 
rozmachem. Dlaczego więc tyle miejsca 
poświęca się sprawom energetyki? Nie 
dziwiłbym się zimą, czy późną jesienią, 
ale teraz? Prądu dość, bo węgla mamy 
dużo ... 

- Zaczekaj. To już ustaliliśmy. Rze­
czywiście, z naszych elektrowni wycho­
dzi do mieszkań, sklepów, fabryk ponad 
100 miliardów kWh rocznie. Dzięki temu, 
że nasze elektrownie mają moc więcej 
niż 20 tysięcy megawatów. To bardzo du­
żo. Buduje sie nastęl)ne elektrownie, ba, 
cale zagłębia energetyczne. O Bełchato­
wie przecież czytałeś. 

- Mowa. O Dolnej Odrze, o Kozieni­
cach też. Tym ' bardziej mnie dziwi to 
nawoływanie do oszczędzania J)rądu. 
Pn:ecież ludzie płacą..,, 

- W minimalnym stopniu. Głównie su­
rowiec i pracochłonność! 

- Nie wiem w jakim stopniu, ale rzu­
tuje. W jednym przypadku mniej, w in­
nym więcej. Rzecz w tym, by oszczę­
dzać nie tylko surowiec, ale wszystko co 
kosztuje. 

-·To niech elektrownie produkują 
więcej. Więcej zarobią. 

- Wyobrd sobie, że cale pierwsze 
półrocze pracowały na pełnych obrotach. 
Ty jako samochodziarz powinieneś wie­
dzieć oo to znaczy. Masz motocykl. Ile 
na nim możesz wyciągnąć? 

- Setkę.~. 
- Czy zawsze jeździsz tą swoją 1et-

ką? 
- Co pan I Zarżnąłbym ją po paru 

miesiącach. Normalnie 70 wystarczy. 
- Tl:l masll odpowiedź. Elektrov.'Jl.ie 

- Głodny 'Plll1 był? Za długo czekal na 
kolację? 

- Nie bardzo. Pomyśl jednak - ta­
kich mieszkań jest w Polsce kilka mi­
lionów. Ciekaw jestem w ilu tarzyly się 
niepotrzebnie tarówkl. 

- Jest w tym sporo racji. My nlitdY 
nie umie!Mmy oszczędzać - parę zło­
tych w tę. parę w tamta stronę, nieważ­
ne. Szczególnie. 1eśli o pa6stwowe cho­
dzi - nie moje. U nas w firmie cały 
dzień sle świeci w umywalni. Niepo­
trzebnie. Albo wlącz:v takle wiertło. a 
potem zostawi. Dopiero iak E(o ochrza­
nią, że hałasuje, to pofatyguje się i 
pstryknie. 

- Chyba zaczynamy się rolUmiet. Apel 
o racjonalne zużycie prądu i gazu. to 
po prostu apel o madre nimi iiospodaro­
wanie. żebyśmy podczas :lesiennych czy 
zimowych wieczorów nie znajdowali si~ 
raz po raz w egipskich ciemnościach. 

- Bardzo tego nie lubię. Zaczne więc 
oszczędzać, ale riec.z w tvm by za 
mna poszll inni. Musze :luż l~ć. ' 

Ma rae1ę. Żeby tak wszyscy rozumieli , 
ie ich dotyczy to w tym samym stopni u 
co Janusza. 

HENRYK WALENDA 

Polska 

liczbach 

Zdecydowano wiec, te przejęte 
„terenówki". które ml e dz y i n­
n y mi parały się krawiectwem, 
przejdą pod zarząd znajdujących 
sie. nieraz po sąsiedzku, przed­
siebiorstw odzieżowych na zasa­
dach pełnego rozrachunku gospo­
darczego (lcb wyniki produkcyjne 
zostały wiec wydzielone). 
Potworzyły sie zatem oary1 

zgierska „Zeta" zaopiekowała sie 
miejscowym zakładem terenowv~, 
łódzka ,.Telimena" - „Nestorem • 
Podobny mariaż zawarła pabiani­
cka „Palla" I wiele tnnvch przed· 
siębiorstw ale taką no kutnow­
ską „terenówke" przyporządkowa­
no ł6dzkiemu „Emforowi". cboć 
ulice Sterlinga (siedzibę tego 
przedi<iebiorstwa). od Kutna dzieli 
odległość około 70 km! 

Dy rektor naczelny zgierskie! 
„Zety" H. Antczak, ma wpraw­
dzie „z głowy" takie kłopoty. ale 
przyznaje. tak iak i jego zwierz­
chnicy w ziednoC'Zeniu . że na In­
nych problemach mu nie zbywa. 
Nikt nie wątpi - na;!ważniejS"Ze 
jest uporzatlkowanie t:veh nowych 
związkó\V. PrzedsleW7iie~ie tym 
trudniejsze. że dokonvwane w 
pełnvm biel!U produkcji I 

BEZ TARYFl!: ULGOWEJ 

dla ~adali produkcyj nych. Przysta­
p1ono zatem - z petn.vw błogo­
sła w11::nst wem r e.sortu - do •.• po­
zbycia Slę na rzt:cz spó!azielczosci 
pracy tych „terenowek'. ktor e pro 
wadziły rozw1ruętą działalność 
usługową. Graruce tego wtornego 
podziału i tym razem są płynne, 
bo przemysł odz.lezowy rue od­
żegnuJt:: Sle od u.sługodawstwa, za­
strz1::ga3ilc it::dnak, ze jego clzia­
łalnosc w tym zakrtis1e wymaga 
oprawy el1::gancklcll „.UOmów tv.Lo­
dy", .z WYSOKO KWall.hkowaną ka­
drą i fa..:nowym kraw1e<:twem. 

'l 'o jednak pr:.:ys.zło:Sc. !Jzis .zain­
teresowane .strony p!·.z.ezyc jakoś 
mu.s.zą reorgaruzacJę. l 'ali - prze­
zyc. 'fe trudne prz~sięwzięcia 
Ułl:aZUJą Q()w1tim bezllfoSrue w.szy­
stk1e błęay n1e dopracowanych za 
b1urK1em decyzji, wprowad.zaJą­
cycn rutiputrzt::b.ny zamet i zwie.k­
szaJącycn koszty całej operacji. 

.l?otęzny „klucz" ma J"dnak so­
~uszruKa w . ten:nowy..:h właa~cn. 
N1eJe<ltm WOJeWOda rzucił na szalę 
SWÓJ autorytet. by sprawrue prze­
prowadz1c operacJe. koleJaego prze­
grupowani.a. :Sprawa Jest pilna i de 
likatna - dla wszystkich. Lokalne 
władze ehe!) mieć jako partnera 
do współpracy jednego. za to sil­
nego „usługodawce", zaś druga 
strona, producenci - warunki do 
spokojnej, wydajnej praey, Wia­
domo już dziś, że atmosfera nie­
pewności 

„co z NAMI BĘDZm?" 

w poszczególnych „terenówkach'' 
nie pozostaje bez ujoiq.nego wpły­
wu na ich · produkcję. 

Tymczasem przemysł odzieżowy 
zarzeka się, ze nie ma zamiaru 
obniżyć dotychczasowych lotów i 
zrezygnować z wysokieJ jakości 
swoich wyrobów. Co · prawda. 
,,teren6wki" odstają in minus od 
ekonomicznych efektów zakładów 
kluczowych, ale faktem jest rów. 
nież i to, że po tym niełatwym 
mariażu zanotowano w I półroczu 
br. 25-procentowy przyrost warto­
ści ich pracy. 

Srednioroczne tempo pr-0dukcji 
wzrosło natomiast w porównaniu 
z latami ubiegłymi o 6 proc. Zapro 
centowały wiec pierwsze decyzje 
dotyczące przeprowadzki w teren 
części specjalistycznych maszyn s 
,.klucza" oraz wprowadzenie do 
produkcji byłych „terenówek" no­
wych technologii. 

Nie czas jednak na błogie za-
dowolenie. Pierwsze osiągniecia 
uzasadniają wprawdzie se n s re­
qrganizacji. ale„. potencjał pro­
dukcyjny branży zwiększył się 
wskutek owego mariażu o 12 proc. 
gdy tymczasem zatrudnienie sko­
czyło o oonad 20 uroc.r Można 
więc mówić zaledwie o początku 
trudnej droiti. jaka maja przed 
sobą niedawni współpartnerzy. 

Za wcześnie również na jedno­
znaczną (oczywiście oozvtvwną) 
odl'Owiedź na pytanie oo z teJto 
my, klienci, mamy? Sl)Odzlewamy 
się jednak. że mieć będziemy ..• 

ANNA TYSZFCKA 
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WCZE8NlEJSZA EMEllYT\'.YllA 

z. c.: Mam !19 lat ł 30 lat pracy, w łym I la.M w osasle 
okupacji. Czy na pewno okres praoy w latach 19ł:t, lHS I 
1944 będzie ml zaliczony do wcze~nJejM1.eJ emerytury? Jutem 
smęm:ona I chciałabym Jut przestać pracowa6. 

RED.t Je.§U pallli oda>owiednio U<fokume tuje ~ ~letni 
okr• pN.Cy, to na pewno zostanie salicz.ony.„~oze w1ęc pani 
spokojnie rozpocząć pr.&ygoto:wąnla do prze3~1a na emery­
tmę. Albowiem pracownice, mające oo r.aJmniej 30-let·ni 
okres zatrudnienia, mogą - po rozwłlłsa'Diu na .swój wni:>­
sek st.osunku oracy - przejść. na emerytur• po ol!iącnlęclu 
wieku 55 lat. • • • 

B. G.t MóJ mą:ł ma 111l:ończone IS lała I SS lał praey n­
wodoweJ. C;hciałby jut przejść na emeryłurę. W kadrach od­
powiedziano, ie musi mieć jednak ukońcsone 15 lat. Ale my­
imy słyszeli, źe są, w~śniej521e emerytury? 

Zwiazkowa pomoc prawna Kodeks 
Pracy 
praktyce RED.: Przede wszystkim dotyczą one kobiet, kt~e ukończy­

ły 55 lat i mają za sobą 30 lat .~ac,Y. Po.nadto 1. te kobiety, 
iktóre osiągnęły wiek 60 lat i maJą co najmniej. 15-letni 
okires zatrudnienia, mogą przejść na emeryturę w mepelnym 

D 
ziałalność interpretacyjną i lnterwencyjnlł w zakresie 
prawa pracy, prowadzi i to na 1zeroką skalę - Zespół 
Pomocy Prawnej przy ŁRZZ. Sztab radców prawnych, 
którym kieruje mgr Teodora Groeger, rozwią11uje trud-

dziom pra cy, w imieniu których 
często występują przed terenowy­
mi komis jam i odwolawc:zymi do 
spraw pracy, braniac ich intere­
sów. PTacownicy bowiem, n ie za.w 
sze obezn,a;ni są z fachowymi ter­
minami prawnymi i często 
be?iradhii wobec elokwencji zakła­
dowych radców prawnych. 

w ne pracownicze sprawy i podejmuje interwencje w zakładach 
pracy, Niektóre bowiem administracje nie respektują pqstano-

· wymiait'ze, Wynosi ona 90 proc. emerytury obliczonej we­
dług zasad okre.§lonych przepisami o powszechnym zaot;tatrze­
l!liu emerytalnym praoownik6w i ich rodzm, z. ~ym, ze ~o­
datlki rodzinne wypłaca się w pełnej _wy.sokosc1. Nato~tast 
mężczyźni, jeśli ukoń·czYli 60 lat l maJlł okres zatrudnienia 
wymagany do uzyskania wc.ześniejszej emeryt~r· to z~aczy 
25 lat pracy, mogą skorzystać z tych uprawn1en. jedynie. w 
tym przypadku, gdy są inwalidami I lub II grupy, albo In­
walidami III gru py których inwalidztwo powstało wskutek 
wypadku pirzy pra~y lub wypadku w zatrudnieniu, bądź 
choroby zawodowej . 

wień kodeksu pracy I niezbyt troskliwie traktują ludzkie 
1111rawy, Różne są tego przyczyny. Nieznajomość obowią,zują,­
cych przepisów, ich niezrozumienie, niedbale odczytanie, a 
przez to i niewłaściwe stosowanie f wykona.nie. Ale c:r.esto 
łei wynika to z lekcewaienia ludzkich spraw I niechęci do 
szybkiego likwidowania k.onfliktów i doprowadzenia sprawy do 
pozytywnego załatwienia. 

Interwencje, oorady pra1Wne, wy 
jaśnienia, sprawdzanie pracown;i­
CZY'Ch skat'lg, udział w · sesjach ko­
m is.li odwoławczych, to tylko niektó 
i·e z lŁC7IDych prac, jal~i e wykonu­
je Zespól Pomocy P t·awnei, jak 
również ko ntrole w zakład.ach pra 
cy w' zakres ie przes trzegania prze­
pisów ko deksu pr.acy i ainali:za ich 
wyników. 

DZI! 
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Podstawa prawna: rozporządzenie Rady Ministrów ~ dnia 
' marca 1975 r. w sprawie wcześ?liej~go · przechą!l._zen1a na 
emeryturę (Dzielllilik Ustaw nr 9, pc11:. 63). (g) 

NAWET JESLI NIE PBACOWAt,„. 

vlopu r6wnlel I lał. Uwalam, le w lym rok11 Jul powi­
nienem otrsyma6 26 tlnł urlopu. ~al kMlr jesł •dania. I• 
okrN słułby wojskowej nie mote "76 ml •lł-ay 4• 
atału, gdyl prsed Jej rospoezęolem ••ełowe ale iwaeow„ 
Iem. 
· RED.: Ot6t oo na ten temat· pisze Al'błn MLrońauk w po­

radniiku dla rad zakładowych „Nowe prawo pracy" IMtytu~ 
Wyd. CRZZ W-wa 1975, 9tr. 145. „J&ieli pracownik przed -po­
wołaniem go do zasadniczej służby wojskowej nie był za­
trudl!liony, a w ciągu 30 dni od dnia zwolnienia zgłosił się 
do organów zatrudnienia o §.kierowanie go do pracy i podJllł 
pracę, okres służby wojskowej wlicu. się do okresu za­
trudnienia. Z uprawnienia tego korzysta także żołnierz, któ­
ry przed powołaniem do służby wojskowej był zatrudniony, 
lecz po jej odbyciu, w ciągu 30 dni od dnia zwolnienia -
podjął pracę w innym zakładzie lub w innej .gałęzi 'Jl1'acy". 

Gdyby i to wyjaśnienie nie przekonało wa.szego kadrowca, 
wówczas o pomoc należy zwrócić 91.ę do impektora pracy 
branżowego związku zawodowego. (g) ~ ~ J. K.: Od ::T:u:::A;~::.::::::n:ek ehorobo-

~~~ wy wyczerpałam, zakład rozwillllał se mnll umowę o pracę. 
~ Ale renty jeszcze nie otnymuJę. Nie mogę okan6 się odołn-
~ klem renty I biletów na cukier nie dosł6łsm. Co rabl6't 
~~~ RED.: Zakład pracy, w którym pani ostatnio .pracowała jed 
~ zobowiąza:ny- wydal? bilety towa.oowe. Trzeba !llt r '!Vl~ ,;gło-

Dzieje si ę tak przeważnie w 
tych zakładach, gdzie i.eh kierow­
rili:y nie zawsze właściwie pojmu­
ją ~.;asadę jedl!loosobowegQ kierow­
nictwa. Podejmują ważkie dla kOl!l 
ila'etl!lego ))Moowni!ka decyzje bez., 
wymagainego prawem pracy, ws.pół 
dZiatani.a rz; radą zakładową. Wy­
ipowjadają np. umowę o pracę bez 
n.alefytego przemyślenia i uzgod­
nieni.a z radą mkladoiwą, która 
dowiaduje się o tym po f~cie. 

Praoowndcy, nie znajdujący w 
swoim ~e :z.rozumienia, po­
zbaiwieni często pomocy pral\vnei, 
piszą do ró:imych :instytucji skargi, 
które trafi.a.ją właśnie do Zespołu 
Pomocy Bffi'Wl!lej. Najczęściej jed-
1!1>3.k. &alllii przychodzą na ul. T-rau­
gutta 12, Sliadają prl2led radcą praw 
nym i jemu pr.zek.aizAIJą l'Wode 
kłopoty :r. pra.oodawcą. 

Jest tych lk.ug wcląt jencze' 
bai1'drllo dużo. Chociaż kodeki! pra­
C7. łcltóry ~al wiele lcwe­
dl, dztała jut pomad półtora ro­
lt'U. Najcze'cieJ 1kargt łe dotyc._ 
w,..._rrodzenła. za pracę. rozwi~­
zanla umów o prace za wypowie­
dzeniem, odszkodowań z łyłułu wy 
padków przy pracy, nagród z fun­
duszu zakładowego, urlopów wy­
poezynkowych, uprawnień pracow­
ników uczj\cych •ie, st-0sunków 
międzyludzkich. 

.A. Praoowlllicy przeszli z jednego 
zakładu do drugiego n.a msadzie 
porozumienia między :z.akladamd. 
Jednak urldad odmów.il im wy:pla­
ty naigrOOy z rundusru za:kład01We­
go. 

.A. Grupe praoowndków przedsię­
bior&two przeniosło do iJnlllYCh ro­
bót, obn.iżzjąc sta!wkę zaszerego­
wainiia, bez wypowiedzendia dotyoh­
czasowych wM'Ulnków płacy. 

.A. P<raoowil'llicy ~trudnieni przy 

·za braki o ~ sić i złożyć pisemne oświadczanie, że nte . pobieta ~ni rei:ty • 
~ Wówczas zakład będzie miał po<!Stawę wpisa.nla pamą rut lis.tę 

~~~~ dodatkową. (=~LEGŁY URLOP W NATURZE wyczuci'a'. 
~ A. Z.: Pracuję zawodowo od 1968 r. Co prawda w Usfopa. 

dzie 1968 r. zmieniłam pracę, ale za porozumieniem stron. 
~~ Clą,głości więc nie straciłam. Urlop za ubiegły rok wykorzy-
~ stałam tylko w wymiane 14 dni. Chciałam teraz wtłl\Ć te Kiennas~ 81Jlrolny, na ul. Mo-
~~ zaległe 6 dni. Ale zakład zgadza się tylko na ekwiwalent. Bo rti·uszki, zoTganizowainy przez Wo-
~~~ moje przedsiębiOT!ltwo ŁPHS, połą,czyło się z WSS „Społem" Jewód1lkie l:'lrzedsi-ębiorstwo HandJu 
~ i przestało istnieć. I podobno illatego nie m_oż11A udzielić ml Wewnętrznego, cieszył się wśród 
~ urlopu w naturze? ródzieów i ucim.iów ogromnym po-
~ RED.: Zgodnie z pNepisem kodekl!U pracy ekwiwalent za wodzeniem. $wiadczyły o tyim chy-

. ~~ urlop przysługuje wówczas, gdy przedsiębiorstwo rozwiązuje 1ł8 najlepiej dzienn~ ~.ar~!. . 
~ z pracownikiem umowę o pracę, ten zaś nie może z różnych· Oto na jednej mewielkiel ullCY 
~~ względów wykorzystać go w okresie wypowiedzenia. A prze- można było kupić to, co uczniom 

~ 
do naUJki, pracy a nawet zabawy 

~~ cież z panią umowy o prace nie rozwiązano. Lecz jedynie jest konieczne. Stąd ten tłum k.u-
~ na skutek reorganizacji przejeło panią inne przedsiębiorstwo, ?ujących. Tym większy, ż~ po mie_-

. 
~~~ które jest zobowiązane udzielić zaległy urlop w naturze. Nie śc i e s zybloo rozes.zl.a s i ę wiadomośc, 
~ ma bowiem podstaw do wy.płaity ekwiwalentu. (g) że k!iermasz jest nieźle zaopatrui-

~ , USZKODZILI, ALE NIE NAPRAWILI nyAle. bylo coś, 00 się rodz'ioom 

~~ A z p d 6 nie podobało. W k iermaszu brały ~ . .: o czas rob t wykonywanych na ementarzu komu- udział różne placówki handlowe. 
~~ nalnym polegają,cych na wylewaniu a.lejek asfaltem zniszczo- Również „Ri.ieh". A ten wiado-

~
~ no całkowicie ławkę oraz betonową, podmurówkę pomnika mo, handluje c:zy1!ll się da. No, bo 

~ 
. przy grobie Władysława Butkiewicza. B.ierownlk - cmentarza t<tką rolę n.aTzu.ctH mu sami kllien-

~ 
przyrzekł, ze uszkodzenie zost.anle naprawione, ale kiedy, · dz. ś · 

p ilrlow.a;n,iu, n ie otrzymY'Wali n.a le­
imej im oo trzeciej wolnei od pra­
cy rti•ed2i.eli. a.ni w za.mi.an inne­
go wolnego dl!'llia 

pełnić będą,1 

MGR TEODORA GROEGER 

.A. W cza&e trwania zwolnienia 
lek.a:rskiego wręczono praoowniiko­
wi wypowJedzenie umowy o pra­
cę. ~emu wypowiedzj,ajn.o praeę 
z mieSlęc:miym wypowiedzeniem 
nie li~c &ię z taktem, że w po: 

Dzień pracy każdego ~ cz.loo- kierownik 

pr.zedmm zakładzie pr.zepraoowal 
12 la.t . ' 

Wiele ~e*o r<><!z:aju spraw „wy­
prostowu1e wl.aśnie Zespół Pomo­
cy ~rawnej, obe.tmu .iący swym za­
s:il?g!~ całe łódzkie województwo 
rme.1.skie. W olroliczinych miastach 
m.. 1111. w Pabiianicach, Ozorkowie, . 
~g.ier.z';l, Konstaintyinowie dzlaM.ją 
~Lioe ło~ego zespołu, który slu­
zy 6/WO]ą J>Oilllocą, interwencją. 
przede wszystkim radom zakla&i­
wym, komis.Jom rozjemazym i lu-

ków Zespołu Pomocy P rawi:iei wy 
pełniony jest więc po brze~. A 
tu tymczasem wielu kadrowców 
tr.ailduje tele<fon zespołu 338-30, ja­
ko własny p\lJTlkt k01Dsultacyjny. 
Stawiają prn:ed radcami prawnymi 
zespołu spraiwy, które I'0'21Wiązywać 
poWinni przede wszystkim z.alda­
dowi praw.ni<-'Y. Zespól ' po · pros tu 
niie m.a czasu zajmować się S?..CT;e.-

Zespołu Pomocy Prawnej ŁB.ZZ 

MGR JANUSZ ADAMCZYK -
radca prawny ŁB.ZZ 

Proponujemy tematy pyta!\ ł 
konsultacji 

+ nawiązanie l rozwią,unie 
stosunku pracy + stosowanie przepisów o 
dyscyplinie pracy 

gólowymi problemami dz.ialów + czas pracy 
kadr, albo uc.zyć - najczęściej + konsekwencje prawne po­

rzucenia pracy przez telefon podstawowych + dochodzenie roszczeJ\ .pra­
eowniczych przepisów kodeki.su pracy. 

'G. BARGIELOWA 

zawrac~j Romuś Nie 
głowy ROM-owi 

Pan Roman, młody Inżynier (nazwisko I adres 
znane redakcji) odwiedził „Dziennik" i opowie­
dział mi historyjkę, kłórą po przepisaniu z taśmy 
magnetofonowej podaję do druku. 

„Po sześciu latach. oczekiwań - •1/'lł już podróał 
w tym czasie - dostaliśmy w lutym br. mie.sz­
kanie. W „falowcu" przy ul. Łagiewmckie; na 10 
piętrze. Przy framugach. okien i drzwi balkono­
wych. azpaTy na 2-3 palce. Wszystki e usterki zo­
staly komisyjnie spisane i mialy być usunięte. 
Tak więc ściągnęliśmy od rodziny oraz znajomych 
k.oce, derki i koldry i tak przemie11zkali3my do„. 
w i osn11. Nadeszło lato a. brygad tuterkowych. ani 
widu ami słych.u. Udałem lię do ROM Młody 
sympatyczn11 czlowiek prz11jąl mnie doU uprzej-
mię. ,. „ ., ,„ .. • . 

- Gazet p(tn nie czyt a łnżynieTU. Przedi1Ż mieu­
kaonia to artykuł deficytowy. Z każdym Tokiem 
buduje się ich więce;. Budowlani tię śpiesz(\ i stąd 
te usterki. A p'l'll!Wo wielkich. liczb pa.n zna. Jak 
się · buduje jedną izbę i ma ona jedną usterkę, to 
jest to jedna izba z jed™ł usterką. WystaTczy po­
słać jednego p'l'acownika i w pół dniówki usterkę 
usunie. Ale przy 100 tys. izb będzie już 100 tys. 
mteTek i na ich usunięcie będzie potTzeba 50 tys. 
dniówek. Gdyby pan czekał a.ź · ten jeden pracow­
nik je usunie i byl np. w ostatni€j kolejności. to 
dotaTlby on do pana za 150 lat. Załóżmy, że 
pragnie pan - ja,k i inni lokatoTZy - by uster­
ki usunąć np. w ciągu miesiąca. Wówczas mu­
siałbym mieć przedsiębiorstwo „usterkowe", w 
któTym pracowałoby 1800 ludzi. A skąd ja panu 
takie pTzedsiębioTStwo wezmę? 

Usuwanie usterek - pani€ inżynie'l'ze - to jest 
nic innego jak mały remont w nowym budynku. 
Czyta pan gazety i w ie pan jak jest z remon­
tami. Roboty dużo, ludzie 11ię spieszą, i nie zaw-
sze wszystko wykonu.jo, dobrze. Lokatorzy więc 
sami poprawiają po nich. niedMóbki. Taki pan 
inteligentny człowiek z wyższym wyksztalceniem, 
niech. mi pan powie, czy nie wszystko jedno usu­
wać UJSterki po -budowlanych czy po ekipach. re­
montowych. Wszystko jedno, Zawiń więc pan rę-

kawy i wd •ię pan do roboty - oto moja 
Pomyślałem sobie - panie Tedakto'l'ze - nie 

zaw'Nl.Caj Romui głowy ROM-owi. Zawinąłem rę­
kawy - o piasek i cement nie bylo tTudno, osied­
le się jeszcze buduje - i doprowadziłem miesz­
kani e do poTz4dku. 6 wtadeT cementu i piasku 
zużyłem. Nie. Niech. mi pan, Ted11;kt0Tze nie g'l'a­
tuluje, Mam nowy kłopot i .z tym właśnie przy­
szedłem do „Dziennika". 

Mieazkamy na 10 piętrze. Poczqtkowo woda nie 
dochodziła ta·k wysoko raz w tygodniu. Później -
dwa raz11 w t11godni-u. A teTaz jeśli dociera Ta.z 
w tygodniu - to uważamy, że jest to uśmiech. 
losu. I znów udałem aję do ROM. Ten sam 111m­
patyczn11 człowiek powiedział mi: Ile jest klatek 
1ch.odow1111h · UJ 1pońskim „falowcu"? - Piętnaście. N a 
każdej klatce il htJdTofOr'IJ to ra;zem 30. NU?ch. się 
tylko w każdej klatce zepsuje jeden hydTofOT w 
tygodniu to będziemy łącznie mieli czteT'IJ coma 
trzy zepsute h.ydrofOTy. A widzi.al pan ile jest 
„falowców" w osiedlu? A ile ich jeszcze będzie? 
Nie zanosi się na t-0 by woda docieTala na 10 pię· 
tTo. BTak części zamiennych.. Radzę panu zaprzy­
jaźnić się z kimś z niższego pięt'l'a i będzie pan 
mógł korzystać z lazienki OTa,z WC. A jeśli nie, 
to niech pan. zamieni mieszkanie. Po co aię tak 
męczyć? 

Nie udalo mi się - panie Tedaktc>rze - zaprzy­
jaźnić .z kimś z niższych pięteT. Zresztą ludzie sq 
nieżyczUwi i nieużyci. Mówią, że takie koTZysta­
nie z łazienki, WC ·i wody jest dla nich. k'l'ępu­
jące. Postanowiłem więc zamienić mieszkanie. W 
Biu'l'ze Ogloszeń mówią mi, że zamieszczą, za 2 - 3 
tygodnie a to dla mnie pilne, niech więc pan po­
może waszemu czytelnikowi. Mam tu tekst oglo­
szenia: „Zamienię 3 poko;e z kuch.nią w blokach 
z wygodami. na pokój z kuch.nią w domku ze 
studnią z żu.Taw iem i d'l'ewniwnym WC z serdusz­
kiem. 

by }!!u:cze dodać, że by 
się w rejon.ie ROM 

~ tego nie wie. Zbliża się okres deszczowy. Woda podm„je pom- ci , wieczn:ie su~ g . ie spieszący, 
~ 'k · • '"' bieicnący. 
~ m l wowezas uszkodzenie będzie o wiele poważniejsze. Natomiast n ie jest w porządku, 

~ że ,,Ruch", uczesh1 icząc w tak ma- N a 
~~~ RED.: Kierownictwo Miejskiego Przedsiębiorstwa Usług Ko- sowe.i imprezie, jaką jest pI'zecież ~ 
~ m unalnych rozmawiało osobiście z kierownikiem grupy ro- k.iermasz szkolny, sprzedawal n.a Mij a lato 
~ bót drogowych, którego Pracownicy uszkodzili pomnik l n im również i papierosy. Rodzice 

~
~ ławkę. Ale ów kierownik okazał się człowiekiem niesłownym. twierdizą, że przyfkro im byto pa-
~ Wobec tego Przedsiębiorstwo, jako użytkownik cmentarza, trzeć, jak wśród różnych pr-zybo- • 
~ wystosowało pismo do wykonawcy robót, tj. do Zanądu rów S'llkolnych, któnnch n.abvwcami c z a s I e Nlie najpiękniej wy.gląda otocze-1 wy kwitnących kwis;tów i oz.a.oo-
~ D: óg l. Mostów stan~wczo żądając naprawienia ukody, Po- były właś:!li·e dzieci,, leżały ,,Sporty" nie lód:2lk,ich nowych b10ik6:v ter;;iiz nych kirz~wów, a~e za to tuż obok 
~ w1adom1ono również inwestora, kot6rym jest Przedsiębiorstwo i ,;Carmeny".„ u schy>lku laitą . Wipl'awdz1e gdzie o~~asza3ą .WYh?1ste . wei;tepy po-
~ Ogrodnicze w łk>dzi, ul. Woj. Polskiego 83. (i) . (g) niegd:zJie wabi oko zieleń oraz bar- rosmęte ziel~'kiem 1, kikuty us-

, chlych drzew i kr.iiewow, kitóre po 
11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111n1111111111111111111111111 pros tu nie przyj ęly się. Si ::: Szczególnie dużo takich smut-= 1ekwenc.1e własnego niedopatrzenia lub których to nawet te najdrobniejsze przy- się bez owych 2-zlQtowych bateryjek : nych drzew - jak sygnalizują licz-= niedbalstwa. W każdvm przypadku, w sporzyly ludziom wielu godzin stracone- bezużytecznvm sprzętem nieprzydatnym : ni Czytelnicy - znajduje s~ę na = najmniej nawet ważnej na pozór dzie- go czas u i mnóstwa kłopotów. n ikomu. S: osiedlu Zgierska-Stefana. I choć 
:: dzinie, partactwo powoduje szkody spo- Podobnie jak zlej jalrości agregat cl.o : czas płynie, nikt nie bierze się do 
: łeczne, straty materialne i moralne. Jeszcze ostrzej zjawiska te ocenia na- lodówki zakupiony przez p. S.L. z ul. : usunięcia ich i zastąpieni.a nowymi. 
: Czy wszystkie te współzależności skut- stępny nasz Czyteln.ik, p. Henryk S. z Wróbla. jak maszynka do golenia skno- = Może więc napLszecie o tym w = ków i przyczyn ogarniają wyobraźnią ul. Kopernika 43, bezskutecznie od mie- eona przez PI'oducenta, z powodu której :: „DZlienniku" - prosi pain B. -= Liczni kooperanci naszego życia gospodar- sięcy poszukujący w sklepach bateryjek niefortunny jej nabywca tracił potem : aby przy okazji jesiennych nasa-
S: czego i społecznego, gdy przymykają oko R-6, potrzebnych do aparatu słuchowe- czas na reklamacje 1 jak wiele innych : dzeń, dota!l'la i na nasze osiedle 
: na własne lub swych współpracowników go, przydzielonego mu przez Ministerstwo artykułów zgłaszanych potem do sklepów : jaka5 kompetentna komisja i spo-5 O wyobraźni, która:· pomaga, wyczula błędy ·i zaniedbania? Zdrowfa. Jako inwalida z powodu uszko- 1 central. 5 wodowała co prędzej u:z;upelnienie 
- na konsekwencje i chroni przed dopusz- Gdy pełnilem jeszcze funkc.ię bryga- dzenia słuchu, bez tych bateryjek nie : drzewostanu. 
5 czaniem się zaniedbań, pisze nasz Czy- dzisty, zdarzyło mi się nie dopatrzeć jed- może korzystać z aparatu umożliwfające- N ie wi em, czy apel skierowany do pra- : Kwestia porządkowal!llia terenu 
: telnik z ul. Ląkowej. nej , drobnej czynności technologicznej w go mu -pracę i w ogóle lrontakt z oto- cowniczej i obywatelskiej wyobraźni o : wokół nowo powstających bloków = _ „Ilekroć spotykam się z nietrasobll· moim zespole i cała partia tkaniny po- czeniem. wnikliwszy wgląd w skutki lekko- : sądząc z wypowiedzi aut.orów in-
: wością, złą robotą, lub wadliwie wypro- 5 n ych Hstów stanowi w ogóle piętę 
5 dukowanym towarem, zadaję sobie py- A l d b ~ e : Achillesową wielu osiedlii. Włącza-= tanie, czy winny oweg.o lekceważenia pe o w· yo razn1 = nie lokatorów, zwtaszcza domów = własnych obowiązków wyobraża sobie , . . ' : spóldzi-elczych do upiększania oto-= jak poważne wywołuje ono społeczne = czenia swoich domów n ie jest no-= skutlti. Czy np. kierowca (a obserwuję 5 wością. Ale nie wydaje nam się 
5 to często) naciskający przv żółtym świe- : najszczęśliwszy pomysł "IVręczenia = tle na gaz, aby zdążyć w ostatniej diw.i- : każdemu kto się zgłosi określonej 
§ 1i minąć skrzyżowanie, zdaje sobie spra- szla w braki. Nie dopuściłem się tego za- - Czy ludzie odpowiedzialni za plano- myślności I zlej pracy jest tym najlep- ~ ~~ni~~:O '.:_Y sa~t~:~·zle ~1f:!: 

-= wę, jak groźną może spowodować ko- niedbania z braku wiedzy fachowej, lecz wą produkcję w poznańskich Zakladach szym środkiem do poprawy? Ale, że za- : cie. Taka partytŁancka działalll'loś~ = lizję? Albo chłop, który wyjeźdża o · właśnie dlatego, że nie pomyślalem zawcza- „Cent ra" oraz dystrybut.orzy w Central- sługuje na uwagę, to pewne. Każda bo- = nie zawsze bowiem moźe przynie-ść 
: zmroku nie oświetlonym wozem na dro- . 1u o tym, oo może wyniknąć z niedopatrze- nym Zaopatrzeniu Lecznictwa w Lodzi wiem praca i kaźde nasze dzialan~e wy- : oczekiwane efekty. Nie każdy prze-
: gę, dróżnik do ostatniej chwUi zwlekają- nia zleconej mi roboty. Jestem przekona- zast&nowili się nad tym, jaką udrękę magają zdyscyplinowanego myślenia. so- : cfreż jest zamilowanym ogrodni-
- cy z opuszczeniem szlabanu, motocykli5- ny, źe gdybyśmy zawsze i wszędzie się- powoduje tak długa, bo kilkumiesięczna lidnóści i kwalifikacji, pamiętania oo 1 -= ta dosiadający po piwku motoru lub mo- gali myślą poza swe prywatne, uoraine przerwa w dostawach tego artykułu? - po oo si ę wykonuje. = kiem. Najwyuzy :iatem czas, aby 
5 torniczy zatrzaskujący drzwi tramwaju Interesy, mniej byłoby kłopotów i tirud- zapytuje, słusznie dopatrując się w o- W tym kontekście przyjąć nalefy prze- 5 wszys 1Jki e administracje zastanowi-
5 zanim wszyscy pasażerowie wsiedli do ności. mniej niedoróbek i „poślizgów" w wych zaniedbaniach groźnej znieczu1icy kazane nam przez Czytelnika spostrze- :: ly się jak połączyć w harmonijną 

- ___ wagonu? robocie, mniej spartaczonych wyrobów". na potrzeby innych. żenia i wniosk.i z aprobatą. 5 całość lokatorski zapal z o'grodni-
Ale nie tylko w tych zawodach czlo- List jest długi. Zawiera konkretne Znieczulicy i marnotrawstwa, bowiem 5 wiek powinien ogarniać wyobraźnią kon- pnykłady lekceważenia obowiązków, z · aparaty, importowane 1 zagranicy, •taly K. WYRZYKOWSKA 5 czi\ wiedzą i ustalonymi przez fa-
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I DZIENNIK POPtJLABN"I'. -. nt. (141. 



c 1:1 :1m •JL~ .1:1 :1~ ą11 r: c ;:1:1m1.1~J • 1:1:t~311 r: c 
Inicjatywa godna naśladowania KOMUNIKACJA MASOWA: 

Na Balu~~h rozpoczęto Jakość pracy na pierwszym planie 
SP010CZ0ą ZblOrke makuf aturv 1n· ob~d~~~~ki~cz!~~ed~~~i~::;~i: fa0:0~~~~~cy~~tni~eg~.0d~ • * • ~02~ie~l~c!. ~1~1er0~~~a~?1~~~,i~c: .f obradach W2liął ud:r;iał "prezydent Lodzi - Jerzy Lorens. Owo- Sprawom produkcji, ocenie wy- no problemom jakości wy-

~~ W wielu domach zalegają stosy m&kul&tury, z którll nie }'1 cem prac KSR jest uchwała precyzująca zadania P-Oszczegól- korzystania re.zerw oraz dalszej robów oraz zmianie struktury pro-
--~ wiadomo co począć, Nie każdy m& przecież ezas na to, by od- nych służb przedsiębiorstwa, co pow.inno zapewnić miastu popraw.ie warunków socjalno-by- dukcj,i na rzecz eksportu. ~•a l,o-

nieśii stare gazety, zeszyty, ksil!,żkl czy zużyte opakowania do ' sprawniejsze działanie lokomocji masowej, a zało<Ue MPK lep- towych załogi była w głównej mie- niec roku 1976 „Elma-Elester" d~ S-::5!; punktów skupu surowc6w wtórnych. Czeka się więc cierp~~- sze warunki pracy i wypoczynku. J'.'Ze poświęcona wczorajsza Konfe- starczy na eksport wyroby warto• 

my wczoraj - rozpoezęla właśnie koleJn1t akcję zbiórki ma- Relację z tych obrad wypada komocji miejskiej, usprawmema Zakładach Aparatury Elektryc..,nej zł ·dew. więcej, aniżelli początkowo 
~-- wie na wizytę młodzieży szkolnej, która - jak informowabs- · . . . . . rencja Samorządu Robotniczego w ści 115 mln zł dew„ tj. o 10 mln 

kulatury. rozpocząć od przypomnienia praw- remontów taboru, dalszego rozwi- zakładano. 
dy, zapewne banalnej, lecz - do- jania ruchu racjonalizatorskiego, „Ema-Elester". W czasie obrad 

Ale jest to tylko akc-ja rakter powszechny, stały. Pótnlej wodzi tego codzienna praktyka - lepszej gospodarki. Mówiono 0 tym stwierdwno, że zadania za okres (j. kr.) 
wprawdzie potrzebna, jednakże rozszerzona zostanie na pozostałe ni~ zawsze w pełni uświadamianej: konkretnie, określając terminy 1111111111111111111111u1111111111111111111ń1111111111111111111111111111111111111111,. 
nie r~f~ązujra w fe!fkPJ.roblt ts~[~py:::~~~ b:~y;rc~i:jm:!~~n~~~ żeddfunkcjoi:owtanie tkom~ikaeji ~~ełnien;at ~szczegól11:ychhpostula-: trażu: „R„pllka", „Temat", 5 mu. a ego ez z sa· y a c ą o - -. po awane 1es n1eus anneJ oce· ow, za a w1ema waznyc spraw. :; „Spotkanie z Kanałem sues- : 
111otowujemy fakt, że na Bałutach ne dzielnice Lodzi oraz miejsco- nie - nierzadko surowej i be~- Czytelników szczególnie zaintere- : kim", „opowieść 0 ptakach i : 
rozpoczęto w pierwszych dniach wości woj. miejskiego łódzkiego. względnej - że jakość usług MPK sować mogą głosy domagające się : ludziach" godz. 14.15 : 
września społeczną zbiórkę maku- Przygotowano już dla mieszkań- dla miasta ma duży wpływ na in- podniesienia na wyższy poziom : MUZA - „Ostatnie spotkanie" : 
latury ze wszystkich go~arstw ców Bałut 15 tys. informacyj.nych ue dziedziny gosP-Odarki, że od kultury pracy, w którym to pojG- : radz. od la\ 12, godz. 15.45, : 
domowych. To godne pochwały ulotek, w których zaprasza się zetk;nięoia z komunikacją zaczyna ciu zawiera się i czystość taboru, : „Portret rodzinny we wnętrzu" : 

ds. . . I m1·e··..11·an'cow· -'-'~łru'cy do wziocia . dzi • dn' t k t . . hl dnoś. 1 . . „ włos. od lat 18, godz. 17.45, 20 : prze 1ęwZ11ęc1e ma na ce u zapo- ~=- u.u•~ -. się en powsze 1 se e ys1ęcy l sc u c persone u, i uprzeJ- : ROMA _ „Mania wielkości" fr. : 
bieganie ma•rnotrawstwu surow- udziału w prowadzonej zbiórce. fodzian i nie jest naprawdę obo- mość w kontaktach z pasażerami : b/o, godz. 10, 1:!.15, 14,30, 17, : 
ców wtórnych. Makulaturę lokatorzy domów jętne, jak to zetknięcie wypada. - elementy, do których nieraz : „Obrazki z życia" pol. od lat : 

składają w wy.:zinaczonych prz;.i: Zarówno dane z referatu dytek- miewamv zastrzeżenia. 5 12, godz. 1e.ao : 
Bałuty od wielu lat przodują w dozorcę miejscach. Po połudmu tora Eugeniusza Polaka, jak i wy- Prezydent ,Jerzy Lorens dużą : STOKI „Auto, skrzypce t : 

zbiórce surowców wtórnych w b..,.,zie oin.a zabrain.a i dostarcz-ona powiedzi członków KSR zabiera- część swojego obszernego wystą- • pies Kleks" radz. b/o godz. : 
tym złomu oraz czerstwego pie- d~ zbiomicy s!M'owców wtórnych. jących głos w dyskusji, świadczą pienia poświęcił omówieniu aktu- : 15.30, „Powrót tajemniczego : 
czywa. Nie przypadkiem więc wy- MPO do końca tego tygodnia zao- o niewątpliwym r6zwoju Drzedsię- alnej sytuacji gospodarczej kraju, • blondyna" tr. od lat 12• 1todz. : = 17.30, 19.3Q : brano tę w LodrLi właśnie dzielni- patrzy poszczególne posesje w 200 biorstwa. W ciągu ośmiu miesięcy li także rozwoju i modernizacji Lo- : ZACHĘTA _ ;,Tak szalona, że : 
cę na popularyzację społecznej plastikowych pojemników z napi- tego roku wykonano zadania pla;m dzi, podkreślając jednocześnie wy- : może zabić" fr. od lat 15, g. : 
zbiórki makulatury. Ma ona cha- sem „tylko makulatura". (j,kr) ~:t;'!z:s:'.J~t~!~~~:~g;, f!~; ~k~Y~~g~~~~u~J~~~~~h~~~r~~=! ~ WAŻNE TELEFONY ~~o, 17goJ::30i2.i's~le14 .~eca" radz. § 

Z d F
'lh I I za to bardzo istotnego: nie osiąg- lu pochwał zaadresowanych do o- : centrala Informacyjna PKO 731-Ba OKA - „Mniejszy szuka dużego" : apraszamy O I armonll nięto mianowicie przewidzianych fiarnej i odpowied?.ialnej w swych „ lnlormacja telefoniczna ~3 pol. godz. 12.30, „Rzym" wł. : „ s · p · e• '"l u •95 55 od lat 18, godz. 10, 15, 17 .30, • wpływów ze sprzedażv biletów, co działaniach załogi przedsiębiorstwa. :_ uaz oza..rna „ ~· · • •

09
- 20 : 

pod k Wł "'-- od · · k · Pogotowie Ratunkowe • naturalnie stawia gos ar ę a.._ P eJmuJą omęezne • i POLESIE - „Mazepa" poi od .• 
Nie taki diabeł straszny„." - • tym prsekon&ł milieny tele• pned!li.ębiorstwa w sytuacji nie do kroki dla zapewnienia mia- ~ Pogotow e MO 07 lat 13 godz 17 19 15 • • 

~,~, widzów Henryk Czyi i orkiestr& Filharmonii Łódzkiej. Nasi pozazdroszczenia. stu dodatkowych · dostaw ta- : K~:::i~;:ra. Miejska ~g-n, 192-!2 POPULARNE· ' „z podnieslo- : 
~~"'' symfonicy takie coraz częściej nagrywaJll muzykę do. filmów, Doszukiiwda.nie_. 111~~yczyaW jkest b

1
oru, retal1h·za~ji inwestycji łza- 5 Informacja kolejowa Hl-55, lH-liO ~~::!. ~oł.4:.~; USA od lat 15, § g W końcu ubiegłego sezonu sakońcsyll pracę nad ~oleJn1' pły· procesem osy„ z v....,,ym 1 a- p ecza ee n1cznego za oga • lnfoi:macja. PKS: 

285
_
91 

„ = 
~~< tą (z muzyką do „Peer Gynta" Grieg&), zyskują tez sław• mi•· zuje •i• tiu na niepełlllą '110towość MPK może też jednak sama 5 Dworzec Centralny 1 :foAJg~ 1&: •;,1;:i~fc~~1.~z·u~ P~~ 5 ~:.s dzynarodową. taboru, na brak części zamiennych wniieść w.ielt1, np. wykonując wła- : p Dworz~c Pół:oci°y ' ~::·:: lat 18, iodz. n.ao, 11.38 : 

Wl·cach. J-t to festiwal Muz„ki uniemożliwiający naprawy bieżące, sny program produkcji części za- === P::::::1: '::zo°.:euow•· 395:15 HALKA _ „Do.kltor Judym" pol. „_ W tym sezonie melomanów czeka - " · tr · l d · h 1 b t ż ai· j t d p t I t Rosyjskiej i :ąadziecki.ej. Nato• n'l meprzes zegan1e regu yscy- nuennyc u e an 1zu ąc ru - ogo owe ener111 ycsne& od lat 15, godz. 15.30, 17,30, : 
kolejna porcja starej i nowej muzy miast w Poznaniu zespół FŁ pre- pllny pracy przez część załogi (w ności łodzian w dojazdach do pra- _·: Rejonu Północ SU-U 19.30 : 
ki. Zespół ma w swoich planach k tym rolru za poważne uchybienia cy i w oparciu 0 tę analizę pro- Rejonu Południe 334-ZS POKOJ - Parada Piosenki !ło- : 

P
m1:erwins.zy ztwrz1.YązacnyyklJ~estkozncperrztoywpae_. wzesnptóołwc:ećsną~~i: ko~~~:C,:yuzp~~ zw:ilnfono już 56 kierowców auto- ponując zmiany w godzinach roz- : !!~st~~;~~ców prze~Ó-3z 245-7% syjsk~J i ~dziecki!!J J fil~ : 

busów, w te1· liczbie 52 dyscypli- poczynania pracy w P-OSZczegól- „_ oświetlenia ulic Z20-89 pt. " fonia' godz. 1 • 19·3 „ d · 150 · gram naszej orkiestry i chóru zło- seanse uimknięte 5 ś~Ji!~~i i:. :~c~'eethoven:.oc~~~~i :7.ą się utwory kompozytorów łódz- narnie; kierownictwo decyduje sii: nych zakładach (idzie tu zwłaszcza : Pogotowie ciei;>lownlcze 253-11 PIONIER _ „Przygody Robinso- _ 
. . kich i „Harnasie". na takie kroki, mimo że wciąż ma o zakłady ulokowane na Dąbrowie, : :l'EATRY na Kruzoe" radz. b/o, godz. 

kilka wieczorow słuchać będziemy Festiwalowe wojaże zakończone do czynienia z deficytem kadro- Widzew.ie i Teo:l'ilowie). Jedną z 5 WIELKI - godz. 19 „Lord Jim" 15.30, 17,30, „Swiątynia diabla" 5 
m. ~n. 5 koncertów fortepiano- A lf' (Wł wym - daje to pojęo!e o wadze istotnych spraw do rozwiazania w : POWSZECHNY - godz. 19.13 jap. od lat 18. godz. 19.30 : 
wych, a także IX Symfonię uwa- będą występem w ma 1 o- wykroczeń niesubordynowanych najbliższej przyszłości jest rów- • Zapomnieć o Herostratesie" REKORD - „Wódz Indian Te· • żaną przez wielu krytyków za chy). W planach zagranicznych, ·k· ) N' d · · 'd k kt kł d : NOWY - godz. 19.15 „Awaria" cumseh" NRD b/o, godz. 15.30, : apogeum twórczości mistrza. Na Filharmonia ma takie tournee po pracowm ow · ie wypa a nam rnez przewi ywana ore a u a u : JARACZA _ godz. 19.30 „Tango" 17.30, „Zawlloki uczuć" pol. : 
ko1eJ'ny cykl złoz'ą s1·ę utwory ZSRR. ukrywać, iż do przyczyn zmniej- linii komunikacyjnych: trzeba ją : „7.15" - godz. 19.15 „Wesoły od lat 15. godz. 19.30 : 

szonego dopływu gotówki do kasy przeprowadzić tak, by trasy tram- : wspólnik" SWIT - „Dzielny wojak Rosoll- • 
K. Szymanowskiego m. in. „Sta- Działalność PFŁ to r6wnteł aa- MPK zaliczono także nieuczciwość wajów i autobusów nie nakładały : MUZYCZNY _ godz. 19 „Naj- no" jug. b/o, godz. 15.15, „Dwaj 5 
bat Mater" i „HarnRsie". Przez dycje szkolne (w tym roku zmie- części pasażerów, wykorzystują- się na siebie, co jest oczywiście : piękniejsza" ludzie z miasta" franc. od lat : 
cały sezon zaś trwać będą kon- nią formę), kolejne plany płyto- cych sytuacj~ (niepunktualność stratą dla innych tras, obslug1wa- : ARLEKIN - nieczypny 15, godz. lT.15, 19.30 a 
certy przygotowane pod wspólnym we i filmowe. kursowania tramwajów i autobu- nych jeszcze zbvt skromnie. : PINOKIO godz. 10 „Za ale- TATRY - „Drapletca" fr~ od : 
tytułem „Polscy laureaci konkur- Na koniec informacja dla 1ym- sów, tłok, słabości kontroli) i po Konferencja przedstawiła bogaty : dmioma górami" lwiat ś1ć5• godz. 10•

1 
17i', 19·3

1
°• „dOplao-t : ó · d rod y h" . N' tak' d' , ._„ MUZEA e w czerw en • po . o • a w mię zyna ow c • patyków koncertow „ ie 1 1a- pr06tu jeżdżących bez biletu. materiał do przemy~leń we wszy- _ 1s, godz. 12.15, 14.30 • 

W bieżącym sezonie - jak nas beł straszny", Choć zaplanowany Z całej masv problemów prze- stkich komórkach MPK. W ślad za : HISTORII RUCHU REWOLU- SOJUSZ _ „Opowi„ść 0 praw- : 
poinformował dyr. KAZIMIERZ 10-odcinkowy cykl zakończył się, dyskutowanych na konferencji tym należy oczekiwać rozwoju = gC~~~::~a (uL Gdańska nr U) dziwym czlowi!!kU" radz. b/o, a 
MIK.OŁA.JCZYK, gościć będziemy na życzenie telewidzów H. Czyż i warto zwrócić uwagę na wnioski <inicjatyw traliających w sedno po- : ODDZIAŁ RADOGOSZCZ (ul. godz, 11 • 
znakomitych artystów polskich i orkiestra przygotowują jeszcze 5 zmierzające do sprawniejszej niż trzeb miasta, a także załogi, która : Zgierąka 147) godz, 10-1& PY.:ł:VBY ..-~1 5 
zagranii;znyc}I, z Wi!!Ioma ,trwąją programów. Cri> dotychczaa modemiza~ji sjeci daje mu wdne uslugi. z.) : ARCHEPL.OGtCZlll't 1 E'J.'N'\j- =: 
rozmowy, ale już dziś wiadomo, : GRAFICZNE ("I. Wolnośd lł) Piótrkt>wska. 12'1, Rzgowska 51, 
że zespól nasz poprowadzą J. Kat- : godz. 10-1'1 · R. Luksemburg 3 (boks), Nlciar- : 
lewicz, T. Srugałła, chiUjski dyry- dl I fi k 

11
, : CENTRALNE MUZEUM Wł.Ó• niana 15 (boks), Pabianicka 218, =:„ 

gent P. Mouburaki i P. Wakasu- Kt clk • t • I a : KIENNICTWA (Piotrkowska 282) Łanowa 1.29/131 (boks), Obr. Sta-
gi z Japonii. w styczniu gościć o uporzą UJe eren osie I a n an,c • ~ E~~iu~°ici'~IZMU (park Sien- lin:t~~u !ty.tury nocne pełni• = będziemy znanego dobrze łódzkiej : kiewleza) godz, 10-18 apteki• „ 
widowni Dż. Kachidze (ZSRR). = HISTORH MIASTA ŁODZI (UL Kons.tantynów - ul. Sadowa 10 : s od · tak· występy .Jak na drożdżach :rosną nowe dzielnice mieszkaniowe Łodzi. roboty porządkowe w terminie do d d 12 19 p ziewane są ze · Do tych naJ"nowszyeh należy osiedle Inflanoka II. Radość s do- 30 czerwca br. Wraz z przedsta- : Ogro owa lS) go z. - Aleksandrów - ul. Kościuszki 8 : światowej sławy solistów~ m. m. : SZTUKI (Więckowskiego nr 3łl Głowno _ ul. Lowlcka 48 : 
I. Ojstracha, D. Joffie, w. Trietia- piero co otrzymanego mieszkania ml\cł Jelin&k nie uporzlldko- wioielarni głównego wykonawcy : godz. 11-19 lnformaeJI 0 dy:łoracb aptek : 

kowa. To oiskczy~iśck~e tył.ko .niekt?- -~ó~=e~;konawca pozostawił takie po sobie wiele ,,pa- ~j~~!zuJ~ę sr:. ~:ie!le~e~~em~~{~ 5 * -ł' ił u~l"~!~ianlcach - apteka uL 5 
na afiszach. Wiele bowiem zależy ątek" w pos · cl materiał w budowlanych. Widocznie nie Sil Rysowniczej i Sukienniczej wszy- :: WYPOCZYNKU cna Zdrowiu) ArmU Cz!!rwonej T 
re z nazw· , Ja ie poJaWU\ się ml ta Ó : 1.0DZKI PARK KULTURY I '":="":: 

od tego kogo do Polski zaprosi nikomu potrsebne, skoro Idą jut tu od dłuższego czasu. stko pozostało nie zmienione od „ Kąpielisko „Fala" at Unll ł, w Zgierzu - apteka ul. Dą-
uk · · b d k li czynne w 1odz. 1&-11.ao (kasa browsk!e110 U "Pagart". 1 Główn,,,... wykona we• osiedla mieszkania, należy prz,,,..uszczać, czashu bl oknóezemat. uodowd-y óco ho lczt- :_ do 17) w Ozorkowie a~teka ut. 

W piana.eh naszego :1espo u Sil w J•„ " J" nyc 0 w, J. w a • •„ LCNAPARK - czynny w d Dziertyń~k1ego t '":: tym sezone trzy festiwale. Pierw- Inflancka II jest Łódzkie Przed- że w dalszym ciągu bedziemy się Do tej Pory nie pojawił się jesz- • 14-~l. w niedziele 10-21 1;0 z. DYżURY SZPITALI 
szy już w październiku w Kato- siębiorstwo Budownictwa Uprze- wprowadzać wcześniej 1 narzekać cze tutaj żaden z przedstawicieli : OGROD BOTANICZNY - czyn- POl.OZNICTWO 

mysłowionego. Z rozmów przepro- na panujący wokół bałagan. LPR!. Tymczasem do zakładania ==: ny w godz. 9-19 l!lzpltal Im. ft, Jord&aa _ dziel- ::-= 

Żeby było ładniej„. 

„ReflektCX'kul Jak.o mieszka..nka. 
Osiedla tm. wiaa11 Bytom.sklei 
chciałabym zwrócić Twoją uwagę 
na. budynek na rogu ulic Chry­
zantem i Wojska Pol.skiego. Otóz 
według mnie Ca także wielu mo­
ich sąsiadów) pralnia. w tum bu­
dynku jest nieporozumieniem. 
Znacznie bairdzLej bl/ do niego i 
do okoitCJI pasował n.p. cocktail· 
bar, ouktem:ia, lub ooA w rodzaju 
„Moniki" P7'Z1/ zbiegu uitc Piotn'• 
loowskie; i Wlęck.owskiego, Dzf.. 
stejny wygląd tego W.ka.lu bu­
dzi wiele zastrzeżeń: prze'Z OllTom 
ne szyby widać tylko pralnice i 
stosy bielizny, okna często za· 
snute są parą. 

Budynek o którym piszę jest 
przy szosie wiodącej w kierun· 
ku Warszawy. Myśle że powLnno 
s!ę szczególrne dbać o wygląd 
takich miejsc, oglądanych nie 
tylk-0 przez mtejscowych, lecz 
talcże przez goki na,szego milll!ta. 
Proponuję praLntę przenieść gdzie 
indziej, a z salonu. zrobić ooś 
naprawdę reprezentacyjnego". 

J. Szvmań•ka 

Czemu tak późno f 

CzytelniCJI pras11 w Pabtant-
cacn dość często za.slcakiwant są 
p1·zez miejscowy oadztal „Ruchu" 
brakiem w kioskach gazet w go­
dztnacli porannych. Zdarza siq to 
najczęfotej w pointedztalki. W 
tych antach glb1!etll docierają do 
niektórych kiosków cropiero o 
godz. 7.30. 
Szybkość oostarcza-nta pr<UY do 

kiosków zupel.nte nte odpowiada 
naZ'Wle tego przedstębiorabWa, 
trzeba coS tu zatem zmienić. 

„Dziennik Popularny" 
t.6dż. ul Pi · lrk•l\'Ska 96. 
337-n I 341·10 czvnnp w 
10-12 . 

(n) 

90-103 
te!. 

IJO•lz. 

Piszcie do nas. a w pilnych 
sprawach telefonujcie 

wadzonych w Dziale Wykonaw- W LPBU otrzymuję do wglądu trawników przystąpiło Przed.się- PALMIARNIA - czynna codzlen nlca Widzew oraz z dzielnicy Po· 
stwa ŁPBU wynika, że budowa protokoł powołanej 25 maja bor. biorstwo Zieleni Miejsitiej. Sądzi- nie (oprócz poniedziałków) w lesie poradnia K. ul. Srebrzyń· 
tego osiedla nie została jeszcze specjal.nej komisji do spraw po- my, że z po.mocą nad upiększa- .„„„ 03~6n lllzJ1LOGICZNT _ czyn ska 75 =: 
zrealizowana. Trwają prace wy- rządkowania tego rejonu. lntere- niem własneo·o podwórka ""Spie- : ny w godz. 9-18 (kasa do 17) Szpital tm. dr H. Woli - dziel- :„ 
kończeniowe i do czasu ich zamk- sującym nas terenem miało zająć " „_ nica Bałuty oraz' i dlielnlcy Po-
nięcia przedsiębiorstwo nie ma o- się Łódzkie Przedsiębior5two Ro- szą sami zainteresowani - miesz- :_ K I N " lesie pora.dnie K, ul Kaspna- .„ b · k dk . ó L • BAI.TYK - „Motylem jestem, ka 17 1 u!. Gdańska S9 ow1ąz u porzą owania terenu. b t Inżynieryjnych 7.akończyc kancy. (Ursz.) : czyli romans 40-latka" poL b/o Szpital Im. Kopernik& _ dziel· : 
W zasadzie nie poWinno oddawać : aodz, 10, 12.loil, 14.30, 1U5, 19 nica Górna poradnie K, ul. Od- : 
do użytku pojedynczych bloków, E: Seans nocny: „Od si!!dmiu rzańska. cteszkowski~go, Loka- 5 
a cale ich kompleksy z od1>0Wie- ,,Mazowsze" Łodzi· : wzwyt" Ul!IA od lat 18, godz. 21 torska, Rzgowska I Przybysnw- = dn. 1 z 1-" w IWANOWO - .,Motylem jestem, •kle"O o a ! „ ó 
trudną sytuację mieu;kaniową, „„ ~~~z. r:ior:1a1f.18~ -1:.~.• 17~010.30 ° Instytut Pol.-Gln. i\M (ul. St!!r 

1m zap eczem. e wzg .,uU nit „„„ 11 0 i k „ 1 b/ „ r z gm na ntll w „==·„ 

spółdzielnie przyjmują pojedyncze ._ LUTNIA _ „Zbuntowani" bulg„ linga 113) dzielnica Sródmieścle 
bl k . N I · h b zd d • W dniach 15-20 października od- l'NlbyWa~ można w Orbisie przy pl. - poradnie K, ul. Kopclńsk1ego o i. a ezy c y a ecy owac, : od lat 15, godz. 10, 12, 14. 16, 32 1 ul. Próchnika. 11 5 
c7.y chcemy otrzymywac mieszka- bywają się w Łodzi występy Pań- Wolności {tel. 246-50) a ponadto w : 18, 20 Zgierz _ Szpital im. Marcblew- • 
nia 'iV'CZeśniej z widokiem na plac stwowego Zespołu Ludowego Pieś- oddziałach i ekspozyturach tego biu : POLONIA - „Werdykt" franc„ •kiego _ miasto 1 Kmina Zg!er

2 
: 

budowy, czy też będz.iemy czekać ni i Tańca „Mazowsze". Koncer- ra podróży. Już przyjmowane są : od lat 18, godz. 10, 12.15, 15, szpital Im. Curiu-Sklodowskiej :: 
. t ć będ . p ł S ł . t k' k yt h „ 17.15. 19.30 I az wszystko zostanie uporządko- owa on zie w a acu por- zg oszerua a ze w e sp oz urac : : PRZEDWIOSN1E _ „Dzień sza- - m asto I gmina A tek sandrów „: 

wane. Biorąc pod uwa.ge n!ecier- towym w dni pawszednie w godz. sieradzkiej, pabianickiej, zgierskiej, : rańczy" USA, od lat 15, godz. I Ozorków miasto Konstanty-
'Pliwość natury lu.cWkiej i eohę~ 18.30, a w niedzielę o godz. 16. oraz w Piotrkowie Tryb, Toma- : 10, 13, l6, 19 nów, gminy: Andrespol. Nowo- :_ 
posiadania długo oczekiwanego B~lety zbiorowe i indywidualne szowie Maz., Radomsku, Łowiczu : WU)KNJARZ - „Dzied szarań- ~~3:· 1 :~~~Tćy P;~~=~z;wpo~~~~ : 

i Kutnie. (k) : czy" USA od lat 15, godz. 10, nie K, ul. FornalskJc•. I Thael. • 

w 
Specjalizowali się 
okradaniu koinórek 

W wyniku c:z:ynnosc1 operacyj­
nych służby kryminalnej K.D MO­
-Sródmieście zatrzymano trzech 
włamywaczy którzy specjalizowali 
się w okradaniu komórek. Rabo­
wali wszystko co przedstawiało 
jakąkolwiek wartość. M. in. ogra­
bili komórki przy ul. Piotrkow­
skiej 269. 

mego eospodarza mieszkającego w 
Kwiatkowicach oraz magazyn wy­
robów metalowych w Szczekoci­
nach. Z magazynu zabrali kilka 
tysięcy „żabek" do firanek. Sprze­
dawali je na łódzkich bazarach. 

Prokuratura wydała rozkaz a­
resztowania tr6jki włamywaczy. 

{kt) 

W kilku zdaniach 
• „Kraje Półwyspu Skandynaw· 

skiego" - odczyt A. Waldka nu­
strowany przeźroczami, dziś o godz. 
18 w Dzielnicowym Domu Kultury. 
Polesie (al. 1 Maja 87). 

• Zakładowy Dom Kultury ł.ZPB 
im. Obrońców Pokoju (ul. Przę­
dzalniana 68) przy Jmuje zapisy kan­
dydatów na kurs języka niemiec­
kiego I i II stopnia. Szczegółowych 
informacji udziela sekretariat ZDK, 
tel. 673-15. 

• Zapilly do 
wokalnego (wlek 
w godz. 16-18 w 
1 Maja 87). 

:teńskieiro zespołu 
18--25 lat) - dziś 
DOK-Polesie (al. 

- 13, 18, 19 .f = 
WOLNOSC - „szczęki" USA od manna : 

lat 15, eodz. 1.30, 12, 14.30, 17, Pabianice - Szpttal Im. Barii· =. 
eklego - mia.sto Pabianice I 

wi~~ - „czterej muszk!etero- gmtna. Ksawerów. 5 
wie" b/o godz. 10, 12.15, 14.30, Szpital Miejski - miasto i gm! : 

na Glowno t stryków 
17. „Deszt'>. nad "lanttago•• bulg.- Chirurgia ogólna - Bałuty - 5„ 
franc. od lat IS, •odz 19.30 s 

STYLOWY-LETNIE - (kino czyn zpital im. Sterlinga (Sterlinga =:_ 
1 1/3, Górna - Szpital im. Jon-ne ty ko w dn! pogodne\ "Vln- schera (Milionowa 14) Polesi• -cent, Francois, Paul I Inni" ~ • 

franc. od lat 18, godz. 19 Szpital im. Pirogowa (Wólczańska : 
TATRY-LETNIE _ (kino ('Zynne 195), Sródmieście - Szpital im =. 

: tylko w dni pogodne) „Od sie- Barlickiego (Kopcińskiego 22); „ 
: dmiu wzwyż" USA od lat 18, Widzew - Szpital Im. Sonenber- : 
: godz, 18.45 ga (Pieniny 30). :„ 
: ŁDK _ „R!!jS" pol. od lat IS, ' Chirurgia urazowa - Szpital „„ 
: godz. 15.15, „,Patt Garret 1 Bil- im. Kopernil~a (Pabianicka 62) • 
: ly Kld" USA od lat 18, llodz. Neurochirurgia - Szpital im. •„ 
• 17.15. 19.45 Kopernika (Pabianicka 62) • 
: STUDIO - „Trz!!J mu•zkl!!t!!ro- Larvngolol!fa Szpital Im. : 
:„ wie" b/o, godz. 18, 18. „Powi- PiroJ:owa (W6lczań5ka 195) : 
: nowactwo z wyboru NRD od Okulistyka - Szpital im. Jon- 5 

Sprawcami włamań ~ą dwaj 
bracia 20-letni Zenon i 18-letni 
Czesław M. oraz 19-letni Andrzej 
Ch. 

Uniwersytet 
czeka 

: lat 15, godz . 20 seans zamkn!ę- schera (Millonowa 14) •. Zs U p . ty Chirurgia i laryn,;olog!a dzie- • 
11"\ : STYLOWY „Dzieje grzerhn" clęca - Szpital im. Korczaka : 

: poi., od lat 18, godz. 15 30. (Armil Czerwonej 15) : 
Robotniczy 

kandydatów Ustalono również, że wymienio­
na trójka działając wspólnie i w 
porozumieniu obrabowała mieszka­
nie Teresy K. Przyszło im to o 
tyle łatwiiej, że właścicielka miesz­
kania miała zwyczaj chowania 
klucza w szafce z licznikiem. Z 
mieszkania poszkodowanej zabrali 
marynarkę jej brata oraz kwit u­
poważniający do odbioru magneto­
fonu z naprawy. Kwit ten sprze­
dali przypadkowemu nabywcy za 
500 zł. 

Ponadto włamywacze obrabowa­
li pakamerę, z której zabrali pal­
nik.i acetylenow„ okradli r.najo-

na 
W nowym roku 1zkolendowym 

Wojewódzki Uniwersytet Robotniczy 
ZSMP w Łodzi rozpoczyna pracę w 
nowej siedzibie przy ul, Potrkow­
skiej 232 (I Pi!ltro), w której będą 
dobre warunki nauczania przy po­
mocy nowoczesnych ąrodków audio­
wizaualnych. W salach wykłado­
wych UR znajdzie również pomiesz­
czenie Młodzieżowy Uniwersytet 
Marksizmu i Leninizmu. 

W nowym roku oświatowym Wo­
j!!w6dzkl Uniwersytet Robotniczy 
ZSMP proponuj" następuj11ce kursy: 
prs;vaotowawcze do egzamin6'11( na 

wytsze uczelnie, eksternistyczne z 
zakresu liceum ogólnokształcąc„go 
dla pracowników przedsiębiorstw I 
instytucji, kwalifikacyjne i mistrzow 
skie na zlecenie zakładów pracy i 
z wolnego naboru. na tytuł mi­
strza dyplomowanego, przyuczenie 
do zawodu dla junaków OHP oraz 
języki obce (Po uruchomieniu pra­
cowni językowych). 
Bliższe informacje 1 porady motna 

uzyskać przy ul. Piotrkowskiej 232 
(I piętro, pokój nr 5, w godz. 10-18 
- prócz sobót - tel. 614-M). 

(il. kr.} 

: „Przygody G!!rarda" fr„ od Chirurgia szczękowo-twarzowa • 
: lat 15, godz. 18, 20 - Szpital Im. Barlickiego (Kop- : 
: GDYNIA - „Skazany" poi. od cińskiego 22) : 
: lat 15, godz. 12.15, 14.30, „Ptte- Toksykologia Instytut Me- : 5 mlana" fr. od lat 111, !lodz, 10, dycvnv Pracy (Teresy 8) 5 
• 17, 19.30 NOCNA POMOC r,J!;KARSKA • 
: DKM - „Słodko I gorzko" bułic„ Nocna pomoc lekaHka St&cJI : 
: od lat 15, godz. 18. „Nie ma Pogotowia Ratunkowego przy ul. : 
: sprawy" fr„ od lat 15, godz. Sienkiewicza 137, tel S66·66 : 
: 18, 20 Ogó!nolódzkl Telefoniczny Punkt : 
: KOLEJARZ „Pojedynek re- Informacyjny dotyczący pracy : 
: wolwerowców" USA od lat 15, placówek służby zdrowia. telefon :_• 
: :?odz. 16.30, 18.90 815-19 czynny jest w godz. 7-15 
: MŁODA GWARDIA - „Spotka- opróc7 niedziel ! świąt : 
: nie na Kasjopei" radz. b/o, li!. TELEFON ZAUFAN1A - 337-37 : 
: 12.30, 15.15, „Sandakan nr 8" czynny w dnl powslednle od : 
: jap. od lat 18, godl!!. 10, l'f, 15-'1, w niedziela 1 święta całą : 
;; 19,30, Nowotlot kr6tkie110 me• dob„ a 
IUllllllllUlllllllll~lllUllllllllllllllllllllllllllllllllllHlhllllllllllHlllllll 
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• Dojrzała · i prężna 
. " 

:·pl c 'wka 
(Dokończenie ze str. 1) 

t.ys. magistró.w inżynierów i inży­
meró~, specJalistów w różnych 
branzach przemysłu spożywczego. 
Należą do nich: cukrownictwo, 
technologia fermentacji, mikrobio­
logia technicz.na, biochemia tech­
niczna, technologia koocentratów 
spożywczych (odżywek}, techno1o­
gia przetworów ziemniaczanych -
skrobii. Ostatni.o zaś mamy nowe 
specjalizacje, jak np. technologia 
chłodnictwa żywności. Przemysł 
-chłodniczy rozwija się w Polsce 
niezwykle dynamicznie. Mamy też 

_ .specjalizację w zakresie technolo­
gii tytoni u. 
_ Niezależztle od tego kształcimy 
kadry naukowe dla zaplecza nau­
·koWo-badawczego przemysłu spo­
żywczego. Na naszym wydziale 
pon.ad 100 osób uzyskało stopnie 
l;lauk-0we doktorów nauk technicz­
))ych, 15 osób ~apień doktora ha­
l:iilitowa·nego. W tej chwili pro­
wadzimy oprócz dziennych rów­
nież studia zaoczne, zawodowe, 
podyplomowe, a w szczególności z 
.zakresu technologii cukrownictwa 
oraz technologii fermentacji. 

Prowadzimy również dwa ro­
dzaje studiów doktoranckich - sta­
cjoi;iaxne i zaoczne. Ciesz~ się o.ne 
ogromną popularnością, bo liczba 

. kandydatów na studia zaoczne 
znacznie przewyższa możliwości 
przyjęcia. To nas cieszy, gdyż do­
wodzi bardzo ścisłej współpracy z 
przemysłem. Ci ludzie pracują 
jednoaześnie w zakładach przemy­
słu spożywczego. 
· „DP" - Z tego teł ohyba wyni­
ka, ie przemysł docenia koniecz­
no§ó dokształcania kadr. 

P. M. - Zapewne. Tym bar­
dziej, że unowocześnienie tego 
przemysłu, wprowadzenie nowych 
technik. nowych tech·nologii sta­
wia przed jego kadrą coraz więk­
sze wymagania. 

„DP" - Kraj czeka na szybki 
,rozwój przemysłu spożywczego, a 
to w znacznej mierze zależy od 
wyników badań prowadzonych na 
wydziale. Czy zechciałby pan za­
poznaó Czytelników „Dziennika" 
J: kierunkami badań i wynikami? 

naukowa 
nam na uzyskanie lepszych efek­
tów w gospodarce hodowlanej. 

Opracowanie to jest · dziełem ze­
społu kierowanego przez prof. B. 
Bachmana. Inny zespół działający 
w dziedzinie mikrobiologii techni­
cznej, kierowany przez prof. dr S. 
Masiora, opracował technologię 
otrzymywania koncentra:tów 
c?mielowych. To ważne osiągnię­
cie dla przemysłu piwowarskiego. 
~sto~nym osiągnięciem, znanym 

tez niemal w całym kraju, jest 
opracowanie - przez zespół kie­
rowany przez prof. dr E. Galasa 
- technologii otrzymywania ter­
mostabilnej alfa..amelazy pocho­
dzenia bakteryjnego. Ten enzym 
stosowany jest głównie w prze­
myśle ziemniaczanym, ale rów­
nież w innych gałęziach przemy­
słu 5iP0żywczego, na przykład w 
przemyśle p1wowarsltlm i awoc:o­
wo-warzywnym. 

„DP" - Uczeni coraz ozęścleJ 
posługują się enzymami. Rola en­
zymów w produkcji żywności Je1t 
coraz większa, o ile wiem. poma­
gają one nie tylko wymienionym 
przez pana dziekana rałęziom 
przemysłu. 

P. M. - Istotnie. W tym aa­
mym zespole prowadzone są też 
bardzo interesujące badania nad 
inyrni enzymami. M. in. nad en­
zymami ro7lkładającymi celul~ę I 
tzw. herniceluloa:y. Mogą one ode­
grać bardzo ważną rolę w gospo­
darce paszowej, ale również w 
przemyśle spożywczym. Np. po­
zwo1iłyby wykorzystać słomę dla 
celów paszowych l spożywczych, 
bez względu na to, że przecież 
zawarta w nioh celuloza nie jest 
przyswajana przez organizm ludiz­
kd. 

„DP" · - I w tym chyba leiy 
główne znaczenie i pnyszłośó che­
mii spożywczej - jak naJszerue 
wykorzystanie wszystkiego co nam 
daje rolnictwo, uwielokrotnienie 
wartości odżywczej tego, czym 
dysponujemy? 

Zespól kie~owany przez prof. dr s. Masiora opracował technologię 
otrzymywania koncentratu chmielowego. To ważne osiągnięcie dla 

pc•emyslu piwo" arskiego. 

nictwa i produkcji żywności pa­
nuje przekonanie, ie nawet mini­
malny przyrost produkcji rolnej, 
a więc żywności wynoszący 2-3 
proc„ to bardzo· duło. Myślę, ie 
można podobnie rosumowa6 oce­
niaj~ dzlałalnoi6 specjalistów 
chłodnictwa. 

P. M. - Oczywiście. Kał.da za­
oszczędzona ilość mięsa jest waż­
na. Aby mieć pemy obra11 na­
szych poczynań chciałbym jeszcze 
wspomnieć o Zespole Technologii 
Slt~obi. którym dawniej kierował 
prof. A. Sroczynski, obecnie doc. 
M. Boruch. Zespół te.n ma szereg 
opracowań technologicznych dla 
przemysłu ziemniaczanego. Zostały 
one Wd'l'Ożone. Dotycq głównie 
przetw«6w ziemniaczanych 1 ja­
koścl 1urowca. B,rły bowiem trud­
ności z otrzymywaniem suszów 
7Jiemnlaczanych. Zespół rozwiązał 
ten problem. 

Jest oo waż.ny, gdyż mamy wie­
lę urządzeń sprowadzonych z: za­
granicy, a pełne Ich wykorzysta­
nie jest moi.liwe przy zastosowa­
niu właściwego surowca, właści­
wej jakości. 

„DP" - Stosunkowo niedawno 
gazeta nana drukowała kilkanaś­
cie wypowiedzi uczonych na te­
mat konie()1lnoścl wzbogacenia pla­
cówek naukowo-badawczych w 
aparaturę pomiarową i badawczą. 
Jak wygląda wyposażenie wydzia­
łu? 

M. P. - Na wydziale naszym 
przy Instytucie Biochemii Techni-

cznej stworzone zostało Srodowis­
kowe Laboratorium Analizy $rod­
ków Spożywczych. Jest to jedyna 
tego rodzaju placówka w kraju. 
Korzystając z ogromnej pomocy 
Ministerstwa Przemysłu .spożyw­
czego i Sk:upu wyposażyliśmy to 
laboratorium w najnowszą apara­
turę. jaką można w tej chwili na­
być na świecie. Jest to og:romna 
szama dla naszego wydziału, dla 
środowiska, dla przemysłu spo­
żywczego i zaplecza naukowo-ba­
dawczego, dla wszystkich zainte­
resowanych. 
Wszędzie t.am. gdzie wymagana 

jest bardzo wysoka precyzja i o­
biektywna ocena, my możemy słu­
żyć pomocą. Moźemy np. o~Teślić 
zawartość pestycydów w produk­
tach . spoż.ywczych. Określamy mi­
lionowe części grama. OkTeślamy 
skład mieszanek paszowych. Mo­
żemy służyć pomocą bardzo wlielu 
placówkom na wet z in.nych brant. 
Np. w przypadku sporu o znak 
jakości nasze aparaty rozstrzygną 
ten spór absolutnie obie<kitywnie i 
precyzyjnie. 

„DP" - Zamiast słów gratula­
cji z okazji ówierćwiecza działania 
wypada wyrazić zadowolenie, ie 
w chwili, kiedy uwaga całego na­
rodu skoncentrowana jest na spra­
wach żywności, dysponujemy doj­
rzałą { prężną placówką naukoWll. 
zdolna juz teraz rozwląnó · szereg 
nabrzmiałych „roblPmów. 

Rozmawiał: JERZY 
URBANKIEWICZ 

„KULTURA TO 
. " NIE ZADEN CUD ... 

Właśnie. Gdybym miał wybrać najbardziej stosowne motto 
do rozpoczynającego się nowego roku kulturalno-oświatowe­
go - sięgnąłbym najchęt·niej po receptę mistrza Konstante­
go Ildefonsa Gałczyńskiego: 

„Kultura to nie żadt>n cud, leez zwykła świeczka ... 
To tych spod serc& parę nut, ludzkośó serdeczna." 

I taka też właśnie ma być tegoro~z.na działalność wszyst­
kich placówek kulturalno-oświat-Owych naszego . województwa 

ciekawsza, bliższa ludziom, z większym niż dotąd sercem 
i zaangażowaniem prowadzona. Jej osnową i fundamentem 
stać się ma działanie na rzecz szerszego, niż dotąd uczestni­
ctwa ludzi pracy w kulturze, troska o podniesienie poziomu 
i dalszy rozwój instytucji l placówek liulturalnych, aktywi­
zację życia kulturalnego w gmina~h, rozwój amatorskiego ru­
chu artystycznego itp. 

O tych, i wielu innych. elementach programu działania 
władz kultural'lych oraz krzewiących kulturę olacówek i in­
stytucji mówił wczoraj na konferencji prasowei dyr. Wydzia­
łu Kultury i Sztuki Urzędu Miasta Łodzi - W. Ekiert. 

Jednym z najistotniejszych przedsięwzięć warunkujących 
po~odzenie tego programu jest zacieśnienie współpracy insty­
tuc3i i placówek kulturalnych z przemysłem - m. in. w 
ram~h akcji „sojusz świata pracy z kulturą i sztuką". 

So3usz ten oraz swego rodzaju mecenat zakładów pracy 
nad placówkami kulturalnymi (potykającymi się nieraz w 
realizacji swoich ciekawych planów o finansowe p.rogi i 
przeszkody) stanowić będzie pomoc niezbędną dla należytego 
wyważenia sił, potrzeb i zamiarów. 
S~oro już mowa o mecenacie, to na od;powiednią pomoo 

i opiekę czeka wielu twórców ludowych, dopraszają się na­
dal o ochronę zabytki w Łodzi i województwie, a szerokim 
polem. ?o batalii kulturalnej jest środowisko młodzieży stu­
denckieJ, pracującej t wiejskiej. 

J?<> wielu z tych tematów po}Vrócimy w oddzielnych ma­
teriałach na łamach .,DP", a na razie kilka słów o samel 
wojewóć&ltlej !nauguracji nowego roku kulturalnego 1976177, 
ktl>;ry rozpoczrue się 17 bm. spotkaniem aktywu kulturalnego 
woie.wód~a łódzkiego z władzami polityczno-administracyj­
ny.mi. Dz1~~ ten u~ietni koncert symfoniczny w Filharmo­
nii Łódz~1eJ, kt6reJ orkiestrę 'POProwadzi dyr. z. Szostak. 
Równłez w piątek, 17 bm_,, zainaugurują nowy rok kul­

turalny plac6wki Górnej mającej szczególnie ciekawy do­
robek w akcji „Sojusz świata pracy z kulturą i sztuka". 

Bez ~bj!dneJ pompy, za to z myślą o zainteresowaniu mie­
sskańcow lłornbkiem kulturalnym dzielnicy z ciekawym pro­
gramem rozm.ałtych imprez, spotkań, dyskusji rozpoC'J:ną tak­
ie pracę placowkl kulturalne Sródmie~cia, Polesia. Bałut Wi-
dzewa oraz Zgierza I Pabianic. ' 

Z koncertem dla środowiska i występami swoich zespołów 
artystycznych w~roczy w nowy rok kulturalny - Łódzki 
Dom Kultury. Ciekawy program mają biblioteki i Biuro Wy­
sta"'. Artystycznych - jednym słowem wiele wskazuje na 
to, ze w. J?adchodzącym sezonie kulturalnym będzie co oglą­
dać„ oce.n1ac, bić brawo lub„. gwizdać. 

N1gd7:1e bowiem nie jest powiedziane że wszystkie plany 
muszą się udać. Ale na razie cieszmy się że „ogórki" zosta-
ły nareszcie za nami.„ (sł) ' 

P. M. - Opracowano szereg roz­
wiązań technologicznych jak rów­
nież konstrukcyjnych. Przede 
wszystkim mamy tutaj do odno­
towania znaczne sukcesy w za­
kresie opracowań dla przemysłu 
cukrowniczego. Zarówno · jeśli 
chodzi o unowocześnienie, udos­
konalenie technologii produkcji 
cukru, jak również opracowanie 
niektórych prototypów urządzeń, 
szczególnie prototypów urządzeń 
typu kontrolnego do pomiarów i 

P. M. - Przykład takiego właś­
nde działania daje inny zespół, 
którego działalność ja koordynuję. 
Ma on za zadanie do 1980 r. opra­
cować technologię otrzymywania 
lizyny, w oparciu o biosyntezę te­
go aminokwasu. Przy czym tu 
znów wchodzą w grę surowce nie 
tradycyjne. tzn. aie będące odpa­
dami przemysłu spażywczego. Li­
zyna jest bardzo waż.nym składni­
kiem białka, przy czym w białku 
roślinnym jest jej za maro w sto­
sunku do potrzeb organizmu zwie­
rzęcego. Dlatego wzbogacanie pasz 
w lizynę umożliwia lepsze przy_ 
swajanie b.iałka roślinnego przez 

~~~~~ ~~~~"~ ~'~~~~~~~~ 

Kazimierz Dejmek o festiwalach, Conradzie i repertuarze i/ 

e 
W minionym sezonie nie tylko my - łodzianie, ale I widzowie 

innych miast polskich mieli okazję oglądać świetne spektakle Te­
atru Nowego. Zespół brał udział w Warszawskich Spotkaniach Tea­
tralnych, Festiwalu Polskich Sztuk Współczesnych we Wrocławiu i 
w Kaliskich Spotkaniach Teatralnych. Warszawianie zobaczyli „Ope­
retkę" I „Pamiętnik intymny'', wrocławianie „Dialogus de Passio­
ne" i „Garbusa". kaliszanie „Obronę Sokratesa". Posypały się na­
crody dla zespołu i Jego członków, w tym najwartościowsza -
Narroda im. Boya za najwybitniejszy spektakl sezonu 1974-75, któ­
rą otrzymał Kazimierz Dejmek za reżyserię „Operetki" W. Gombro­
wicza. 

Właśnie wspominkowymi reflek­
sjamd o korzyściach płynących dla 
zespołu z uczestnictwa w festiwa­
lach i spotkaniach teatralnych 
rozpoczynamy u progu nowego se­
zonu rozmowę z dyrektorem Tea­
tru Nowego - KAZIMIERZEM 

- Warszawianie oglądają „Ope­
retkę" lub „Garbusa". aktorzy 
Teatru Nowego zdobywają doś­
wiadczenia w kontakcie z odmien­
ną widownią, a co w tym czasie 
pozostaje dla miłośników sceny 
przy uL Więckowskiego? 

„ DEJMKIEM. 

~ 
- Nic„. zwłaszcza, gdy wyje±­

dzamy ze sztuką tak wieloobsado­
wą jak „Operetka". 

- Pirawdę mówiąc, festiwale to 
imprezy, na które się P'rzyjeżdża 
i„. wyjeżdża. Dwa, trzy dni wy_ 

~ stępów i powrót do domu. Maejs­
~ ce w hotelach, finanse. wszystkie 

te pozaartystycz.ne sprawy, są nie 
do pokonania i aktorey nie mają 
właściwie żadnych szans obejrze­
nia przedstawień teatrów, k.tóre 

za opracowanie tematu węzłowego dotyczącego nowych odmian 
drożdży z~sp61 kierowany przez prof. dr B. Bacbmana otrzymał na­

grodę ministra nauki, szkolnictwa wyższego i techniki. 
sterowania procesami technolo- organizmy zwderząt" hodowla-
gicznymi. nych. 

„DP" - My konsumenci nie wł- A zatem uruchomienie w Pols-
'dzimy żadnych zmian w wyglą- ce produkcji lizyny i w.zbogace­
dzie i smaku cukru. Co się mogło nie · nią pasz roślinnych uwolniło­
zmienić w następstwie waszych by nasz kraj od konieczności im­
badań? portowania bardzo drogich, defi-

P. M. - Przede wszystkim _ cytowych komponentów białko­
wydajność cukru z buraka. Wia- wych do pasz, sprowadzanych z 
domo. że nie wydobywa się tego zagranicy. Takich jak mączka 
cukru 100-procentowo. w toku rybna, mączka sojowa, mączka 
procesu technologicznego pewne mięsno-kostna itd. 
ilości są tracone. Chodzi o to, by Inny zespół pracujący w ramach 
te straty zmniejszyć do minimum. Instytutu Podstaw Chemii Zyw­
Z drugiei strony - w miarę mo- naści, kierowany przez 1prof. dr 

_in-ości staramy się ol:>niżyć koszty J. Kuleszę i doc. dr J. Górę, pro­
własne produkcji. I jeszcze chodzi wadzi badania dla przemysłu aro-
o jego wysoką' jakość. matów spożywczych, przemysłu 

„DP" _ Pisaliśmy kiedyś 
0 

aa- zielarskiego, perfumeryjnego. 
grodzie ministra nauki, szkolnic- Wypada wspomnieć o dynarnicz­
twa wyższego i techniki, jaką u- nie rozwijającym się Zespole Te­
zyskał jeden z zespołów wydziału. chnologii Chłodnictwa Zywności. 

P. M, _ Tak, za opracowanie Kieruje nim doc. dr Z. Niedziels-
ki. Zespół ten uruchomił nową 

tematu węzłowego dotyczącego no- specjalizację dla studentów i 
wych odmian droż.dży dla prze-
mysłu fermentacyjnego. Chodzi tu kształci kadry dla przemysłu 
raczej o otrzymywanie białka w chłodniczego, a takie prowadzi 
postaci drożdży, hodowanych na szeroko zakrojone badania dla 

dł · 6 ó przemysłu chłodniczego, a w szcze-
po ozu, kt rego gł wnym skład- gólności dla przemysłu mięsnego, 
nikiem jest metanol, a więc su-
rówiec nie związany z przemy_ który przecież główną swo'ją ma-
słem spżywczym, dostępny w du- sę towarową poddaje zabiegom 

chłodniczym. 
żych ilościach. Okazuje się, że waż.nym proble-

W ten sposób otrzymujemy do- mem jest sposób rozmrażania mię­
d'atkowe ilości białka. gdyż droż. sa taki, aby uniknąć nadmiernych 
dże przeciętnie zawierają ok. 50 'Strat w procesie rozmrażania. To I 
proc. tego cennego składnika. A rozwiąza,no. Zespół ten zajmuje się 
warto podkreślić, że białko droż- też problemami' przechowywanła 
dżowe jest bardzo cenne pod owoców, warzyw l w tym zaue­
względem biologicznym. Dodawa- sie prowad7l0ne są badanda w ra­
nie tych drożdży do pasz będzie mach prac doktorskich i innych. 
wzbogacało te p'\sze i pozwoli „DP" _ Wśród specjalistów rol-
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biorą udział w festiwalu. Najważ. 
niejs.i:ą więc korzyścią, ~tórą zes­
pół teatralny może wynieść z u­
czestnictwa w fesijwalach jest 
kontakt z odmienną Widownią. 
Wprawdzie na każdym przedsta­
wieniu g•ranym• we własnej siedzi­
bie mamy inną publicz.ność, ale 
zawsze jest to jednak publiczność 
łódzka, której wymagania, reak­
cje, wrażliwość znamy dość dob­
rze. Tam przycr-odzd publiczność 
inna, n.ie tylko dlatego, że widzo­
wie w każdym mieście mają, nie­
znaczne wprawdzie, ale dla nas -
ludzi teatru dające się wyrażnie 
odczuć odrębne cechy, ale także 
i z tej przyczyny, że na tego typu 
imprezach w większości nie są to 
lud.z.ie przypadkowi, lecz ci, któ­
rzy świadomie wybrali się na 
przedstawienie tego właśnie, a nie 
innego teatru. Słowem - w czasie 
występów gościnnych !!ramy dla 
elity publiczności teatralnej da.ne­
go miasta. 

Plakat 
dla 
„Społein" 

- Czy więc występy Teatru im. 
Słowackiego z Krakowa, które od­
będą się w C'J:asie październikowej 
wizyty Teatru Nowego w tym 
mieście są próbą wypełniania · tej 
luki? 

- Do Krakowa wyjeżdżamy z 
„Operetką" Gombrowicza, a w 
tym samym czasie gościć będzie­
my na naszej scenie znakomite 
przedstawie;n;ie ,,Slubu" tegoż 
Gombrowicza wyreżyserowane 
przez Krystynę Skuszankę. Jest to 
początek ściślejszej i stałej współ­
pracy ol:>u naszych teatrów. Prze­
widujemy wymianę przedstawień 
i wymianę reżyserów. Już niedłu­
go Krystyna Skuszanka lub Jerzy 
Krasowski wystawią na naszej 
scenie reżyserowane przez siebie 
przedstawienia. 

- „Slub" Witolda Gombrowicza 
w wykonaniu aktorów Teatru im. 
Słowackiego zobaczymy w dniach 
12-15 października. Teraz nato-
miast mamy okazję obejrzenia 
„Egzaminu" J. P. Gawlika i 
„Awarii' H. Dobrowolskiej. Dwu 
~pektakli, któryml Teatr Nowy 
kończył sezon, a które wzbudziły 
ogromne zainteresowanie widzów 
i krytyki, będąc sztukami nic tył-

Po MZ aziwairty ogloS?JOno już 
ogólnopolski konkurs na pla•kat 
reklamowy dla Spółdzielni Spo 
żywc6w „Społem". Organizato­
rem kOl!lkursu jest Katowicki 
Oddzial KTaJowe,i Agencji Wy­
dawniczej or.aiz WSS „Spotem" 
w tymże mieście. ·rvr.ogą w nim 
brać udział c7lonkowie ZPAP, 
absolwenci i studenci w:ti!l'ZYCh 
uczelni plastycznych. Prace, re­
klamujące i informujące o róż 

nora.kńeJ dzlalalności „Społem", 
należy nadsyłać do 30 paździer 

nike. pod adresami Knjowa 

ko współczesnymi, ale I dziejący­
mi się w naszych dzisiejszych re­
aliach. Spektakli mówiących bez 
przenośni i metafor o dużych i 
małych sprawach, którymi żyje 
n&liZe społeczeństwo. Nie jest to 
zjawisko częste ostatnio na pols­
kich scenach ••• 

- Tego rodzaju sztuki były 
przez nasz teatr wystawiane stale. 
Proszę nie zapominać, że zaczęliś­
my naszą działalność od „Brygady 

·szlifierza Karhana" Vaśka Kand. 
Teatr Nowy zawsze żył współczes­
nością. To przecież nie kto inny, 
tylko my wystawiliśmy swego 
czasu prapremiery prawie debiu­
tanta - Zdzisława Skowrońskiego. 
„Maturzyści" i „Kuglarze" - to 
sztuki napisane w konwencji 
„zdawkowego realizmu". jak to się 
mówi w żargonie gazetowym „o­
sadzone" w tzw. „rzeczywistości". 
Tak robiliśmy cały czas, nikogo 
więc ani „Egzamin", ani „Awa­
ria" nie powinny dziwić. Są to 
sztuki potrzebne i publiczności 
nam. 

- Na otwarcie sezonu przygoto­
wuje pan „Patnę" wedłur I części 
„Lorda Jima" w pańskiej adapta­
cji i reżyserii. Oglądaliśmy nie­
dawno „Lol'da Jima" w Teatrze 
Wielkim, na ekrany kin weszła 
,;smuga cienia" Wajdy, 5kąd ta 
tnoda na Conrada? 

- Nasza „Patna" nie ma nic 
wspólnego z modą na Conrada. 
Dramatyzację pierwszej częsc1 
„Lorda Jima" opracowałem dla 
Teatru Nowego w końcu 1974 ro­
ku. Na początku 1975 roku rozpo­
częliśmy z niej próby. Przerwałem 
je wobec niedosta,tków adaptacji. 
Pracowałem nad nią i sądzę, że w 
tej chwł!i jest dość zadawalająca. 
A zjawisko, które pan nazwał mo­
dą, moż.na by tłumaczyć w dwo­
jaki sposób. Niedawna rocmica 
conradowska spowodowała wzrost 
zainteresowania pisarzem i iego 
spuścizną. Z drugiej strony: młode 
pokolenie zaczęło odkrywać dla 
siebie Conrada i głęboko wierzę. 

Agencja Wydawnicza 
w Ka.towicach, 40-097 Katowi­
ce. ul. 3 Maja 36, z dopiskiem 
na opakowaniu „Konkurs Spo­
łem". Do projektów plakatów 
wykonanych w formacie B 1 i 
opatrwnych godłem trzeba do­
łączyć kopertę z tym samym 
godłem zawierają~ą wewnątrz 
imię i nazwisk.o autora. numer 
legitymacji ZPAP lub numer 
dyplomu. albo legitymacji stu­
denckiej. Bllts:z;yoh infocmacji 
o konkul'Sie udziela sekreta'!"iat 
katowickiej KA W {tel 398-00 
lub 386-95). ,(Jb) 

że go odkryje, a dzięki niemu i 
to, że obowiązek, prawda i honor 
wiern~ść. ~amemu sobie i godno.J 
są wazn1e3sze od pełzania. , 

- A co ujrzymy po „Patnie"? 
- „Wielkiego Fryderyka" Adol-

~a Nowaczyńskiego, po nim zaś 
Jako czwartą premierę, ,Żywot 
Józefa" Mikołaja Reja. Premierą 
trzecią będzie zapewne kolejna 
polska sztuka współczesna. 

Utrzymamy także w repertua­
rze „Operetkę", „Gubusa" i „Dia­
logus de Passione'', który podda­
my kolejnym przeróbkom. 

- l\lówi pan o repertuarze Du­
:i:ej Sceny, a na Małej.„ 

- Wojciech Pilarski pracuje juź 
nad .„Janem Maciejem Wścieklicą'' 
Stamsława Ignacego Witkiewicza 
zamierzamy także pokazać na Ma~ 
łej Scenie „Sniadanie" Ryszarda 
Marka Grońskiego. 

- Witkacy, Groński - czyżby 
zmiana w profilu repertuarowym 
tej sceny, którą pamiętamy prze­
de wszystkim jako miejsce pre­
zentacji spektakli poetyckich? 

- Nic podobnego. Nie rezygnu­
jemy z „wieczorów poetyckich". 
Obok spektakli wymienionych wy­
żej, grać będziemy na Małej Sce­
nie „Siódmego anioła" Herbe1'ta i 
„Pamiętnik intymny'' Lechonia i 
„Obronę Sokratesa" Platona. Ma­
my też w planie przedstawienie 
opartę na twórczości któregoś ze 
współczesnych poetów polskich. 

- Dziękujemy za rozmowę i ży­
czymy udanej, dającej satysfakcję 
zespołowi i widzom realizacji in­
teresujących planów w obecnym 
sezonie. 

Rozmawiał: JERZY BĄBOL 
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ZMIANA ADRESU ~j 

Uprzejmie powk1damiamy, Ił Dyrekcja Zakładu 

Elektronicznej Techniki Obliczeniowej - Przed­

siębiorstwo Państwowe w lodzi, ul. Cz. Hutora 

nr 69, zmieniła dotychczasowq siedzibę. Obecny 

adres ZETO - ŁóDl jest następujący: 

ZAKŁAD ELEKTRONICZNEJ 
TECHNIKI OBLICZENIOWEJ 
Przedsiębiorstwo Państwowe 

ul. Narutowicza 136 
90-146 ŁODZ. 

TELEFONY i 
Dyrektor 

Z-ca dyr. d.s. ekonomiczno­
inwestycyjnych 

Z-ca dyr. d.s. technicznych 

Z-ca dyr. d.s. projektowo· 
programowych 

Centrala telefoniczna 

TELEX i 

886314 ZETO, Pl 

- 820-71 

821-47 

826-74 

- 861-94 
829-13 

Prosimy zainteresowane urzędy ł Instytucje o kie~ 

rowanie korespondencji do naszego zakładu na 

nowy adres. 

W dotychczasowej siedzibie Dyrekcji ZETO przy 

ul. Hutora 69, kod 90-558 Łódź mleścl się 

Ośrodek Szkolenia i Doskonalenia Kadr Infor­

matycznych ZETO - Łódź, nr tel. 647-70 I 250-70. 

r-/././/.///////././///////'/'////'/'.//'/'/'/./././/.//.//~ 

~ KANDYDACI ~ 
~ N1A STUDłA EKONOMICZNE ~ 
~ DYREKCJA SZKOLENIA ~ 
~ EIWNOMICZNEGO ~ 
~ Polskiego Towarzystwa § 
~ Ekonomicznego w Lodzi, § 
~ ul, Wólczańska 51 § 
~ organizuje § 
~ KURS UTRWALANIA WIEDZY ~ 
~ (przygot. do egzaminu wstępnego ~ 
~ na UŁ>. , ~ 
~ Zapisy i informacje: PTE - Lódt, ~ § ul. Wólczańska 51, tel. 607-70, 669-14. ~ 
s: 3202-k s 
~/././//.///././/.//././././..//././././././//./.././,/,/,/,/././/../././/. 

U kogo zgaśnie światło? 
Za.kl.ad Energetycz.ny Lódż - Miasto i.n.foI11nuje, 
że w 21wiązk.u z przeiprowadizanymi pracami 
ekE;ploabacyjnymi nastąpią przerw;v .w dos.tawie 
energii elektrycznej dla n.w. rmeJscowosc1 w 
godz. od 6.30 do 17 : 

MIASTO LODZ 
1. W dnia.eh od 20 do 23 września br. 

ulice: Blokowa, Zjednoczenia, Heleny, Mie­
rzyńskiego, Pokojowa, Astronomkzna. 
Komunalna, Wożnicza, Rtęciowa, Pa­
wia Prądzyńskiego od Drzymały do 
Ant~niny Darniowa, Rokicka, Zamor­
ska od Drzymały do Gliwickiej, Ru­
czajowa i przylegle. 

z. W dniu 22 ~eśnia br. 
<Ulice: Waraywną, Kujawska od Warzywnej 

do Lechiok.iej, Rattajska, żyzna, Szcze­
cińsika od Warzywnej do KonopneJ1 
W ensal&ka od ~czeciń&kiej do ur 1111 
i Konopna. 

I. W dlniaoh od 23 do 25 wmeśnia br, 
uli.ce: Falista, Korsarska, Obywatelska od 

Pienistej do toru PKP, Sieciowa, Su­
mowa, Bratysławska od Obywatelskiej 
do toru· PKP. Koczaskiego od Oby­
watelskiej do toru PKP. 

WOJEWODZTWO MIEJSKIE LODZKIE 
1. W dniach od 20 września do 26 paidzlernł­

ka br. 
Rzgów, ulica Rudzka i Cmentarna. 

2. W dniu 21 września br. 
Bibianów Wytrzyszczki, Piaskowice, Parzę­
czew Kóbko Rolnioze, Parzęczew Młyn, Pa­
rzęczew OSP, Ozorków, ulke ParzęczeW51k.a. 
Zachodnia i Zielona. 

3. W dniach od 22 do 24 wneśnia br. 
Wola Zbroż.kowa I, II, Konarzew Ruehna. 

ł. W dniuh od 22 do 30 września br. 
Konarzew Ruclma, Wola Zbro~owa I, II, 
Ant<>niew Bronisławów, Karasie.a, Chleb<>­
wice, Boc~i Zarzeczne. Boczki Domaradzkie, 
Helenów Gawronki, Domaradzyń, Dornara­
dzyń Pa~cele. Ziewanice, Glinnik PSK" P<?­
pów, Popów Hydrofornia, Karn~ńw. M1ęso_s­
nia Władysławów I, Il, P1eńk1 Popowskie, 
Mąkolice I, Il. III. IV, V, Mąkolice Kólilto 
Rolnicze Ja.sionn.a., Wola Mąkolska I, II, Dą­
browa. Felikl.sów, Głowno, ulice Sowińskiego, 
Żwirki Wiśniowa Lowiclta do Dworskiej, 
Bielawska do S7Jkolnej_ Swierczewskiego 
Młynarska I pl. Wolności. 

S. W dniu 23 i 24 września br. 
Bełdów I Il, III, Ciążków A, B, C. 

11. W d11Jiaeb o<d 17 września do 5 paźd~ernlka. 

~~ierz, ulice Ciosnowska, :W~5;ka Polskiego 
Buczka. Pruska i Konopm~k1e.J, . 

Inform;i.cji o pr7..erwach udz1ela1ą oraz przyi­
muią reklamacje odbiorców dotycz.ą.ce przerw 
w dostawie ener~ii elektrycznej dyzurnl w re­
jonach: Lódź - Północ,_ t~l. 334-31, Lódź -
Pl)ludnie, tel. 334-28, Pabiamce .• tet 37-10, Zgiet'2. 
tel. 16-34-49. 3275-k 

3175-k 

lłENCISTKA kupi tanto 
~ywane meble, Oferty 
18691" Prasa, Plotrkow­
ka 98. 

u 
„ 
s 

KUPIIS okazyjnie dzlałk~ 
w Lodzi lub okollcy. Tel, 
28-03. 182118 g 4 

KUPIJS aparat fotograficz­
ny składany 9X12 z ru­
c homą czołówki! w plonie, 
Tel, '102-43 po 1 'l, 18636 i 

BONY PKO kupi.. Tele· 
on grzecznościowy 32'1--09. f 

1'1761 g 

ż AMIAST wyrzucać do 
mlect zbędne gazety, pa­
tery i pudełka korzy­
tniej jest sprzedać je w 
unktach skupu spółcl.ziei-

ś 
p 
s 
p 
ni „surowiec". 3089 k 

DOM I-izbowy, zabudo­
wania, 2 place (drzewa 1 
k rzewy) - na dogodnych 
warunkach - sprzedam. 
Dwa mieszkania oddzielne 
w blokach na zamianę. 
Łódź-Górna, Blokowa 13/17 

l 
t 

SPRZEDAM plac budow­
any w Ksawerowie przy 
rasie Łódź-Pabianice. Wla 
domość: Sieradz, tel. 83-42, 
po 19. 19728 g 

DZIAŁKĘ 600 m kw. z 
domkiem letniskowym 
światło, WOda) - sprze­

dam, Olimpijska 11 m. 2, 
( 

blok 20 b &odi. 17-20, 
Dutkiewics. 18805 & 

KUPIĘ bon7, 
Wieczorem. 

Tel, 829-T& 
18791 I 

SPRZEDAM g.ltarc ba110-
w11 „Defil" Łódź, Łowic­
ka J.OB m, 1, 18817 & 

KALKULATOR kieszonko­
wy wielodzlałaniowy (pa­
mięć, zasllanie) - tanio 
sprzedam. Tel. 298-14. 

18792 g 

SPRZEDAM spinki! złote 
(10 gram, próba 750). O­
ferty z ceną „18694" Pra­
sa, Piotrkowska 96. 

SPRZEDAM piec gazowy 
łazienkowy (na butlę). 
Tel. 475-38, po 18, 18660 g 

PIANINO „Legnica" spne 
dam. Tel. 798-97, 19698 g 

SZAFĘ 4-drzwlow11. toalet­
kę, tapczan gondolowy -
sprzedam, Matejki 32 po 15 

18663 g 

TOKARNIĘ pociągową -
długość toczenia 1200, typ 
ciężki - sprzedam. Pie­
karska 8, 18629 g 

KALKULATOR nowy 12, 
24-działaniowy sprzedam. 
Narciarska 14/16 m. 12. 

188U I 

SPRZEDAM mały teleWi­
zor 1200 zł, pierzynę, sto­
liczek, wodnlarkę, kocioł, 
balię, wannę cynkow11, 
klosze do żyrandola, róż­
ne sukienki. Lódź, Prawa 
21 a. 18765 g 

WAZON „Galle" sprze· 
dam. Oferty „18905" :Pra­
sa, Piotrkowska 86, 

PIERSCIONEK ładny I 
próba - sprzedam. Sl'f-11. 

PIANINO niemieckie IPrl• 
dam. Koziny, Dłu1osza 28 
m. 7. 181184 I 

ZAKŁAD Naprawy Samo­
chodów prsy tralie E-11 
(mo21iwość zam.ieazk.anla) 
sprzedam. Oferty „17695" 
Prasa, Piotrkowska H. 

SPRZEDAM kotuch dam­
s:tl. Tel. 758-69. 191ill & 

POZIOMKI bezpędo\ve „So 
lemacher" silne flance 
cena 1,50 - wysyłam za 
zaliczenięm pocztowYm 
Brzezińska, Osiedle Plewi­
ska Strumykowa 1, 60-340 
Poznań, ogrodnictwo, 

DWA pokoje, kuchnia, 
wygody, pokój, kuchnia 
stare budownictwo - na 
14 pokoje, kuchn\11, wy­
gody. Tel, &1-48-44. 

DO wynaj11cta M-1 s te­
lefonem na kilka lat, 
(Chętnie cudzoziemcowi). 
Płatne s góry. 11-311-73 
wieczorem. 17338 g 

M-Z dzielnica Teofilów 
odnajm11 na rok. Płaitne 
1E góry, Oferty z ceną 
składać: 9059 Biuro 
Ogłoszeń, Lublin, Rybna 13 

MAŁZENSTWO z 2-letnim 
dzieckiem poszukuje mie­
szkania samodzielnego naj 
chętniej M-2 na okres 
1-2 lat, Płatne miesięcz-· 
nie. Tel. 51-35-83. i9321 g 

SPRZEDAM kotuszek mę­
ski!, zagraniczny rozmiar POSZUKUJĘ samodzieine-
50. Tel. 602-69, po godz, lT. so mieszkania. Tel. 2iH-79. 

„FIAT·125p" nowy kUpię. 
Tel. grzeczn<>llciowy 327-09, 

„SYRENĘ-104" sprze· 
dam tanio. Pabianice, Ko­
nopnickiej 16. 18276 g 

SPRZEDAM przyczepę ba­
gażową do samochodu o­
sobowego „Big-lux" wy­
miary skrzyni 3,00 X 1,80 
lub po przedłużeniu ł,00 X 
180. Tel. 860-04 po godz, 10 

KAROSERIĘ do „Skody• 
100-S" po wypadku sprze­
dam. Tel. 375-85 godz. 9-
15, 18881 g 

SPRZEDAM „Trabanta" 
1976 łącznie s elektronicz­
nym kalkulatorem, Kup!41 
bony PKO. Oferty „18854" 
Prasa, Piotrkowska 96. 

„JAWĘ 90" sprzedam, Tel. 
53-56-48 godz. lS-20. 

„WARTBURGA 853 de 
lux" stan bardzo dobry -
sprzedam. Tel. 436-70 po 18 

18875 g 

POKOJ, kuchnia, przed­
pokój, telefon, stare bu­
downictwo - Lutomierska 
- zamienię na mieszkanie 
w pobliżu Teofil owa 
(Kwiatowa) tel. 52-71-51. 

KALISZ mieszkanie 
kwaterunkowe bloki, po­
kój, kuchnia, łazienka 
(c.o. 36 m kw.) Il p. za. 
mienię l'li& mieszkanie po­
dobne w Lodzi lub Pabia­
nicach do II p, Zgłoszenia 
kierować: Łódź, Pabianic­
ka 42 m, l, Mazur. 

z POKOJE, kuchnia 
Dąbrowa - zamienię na 4 
lub 3 pokoje, kuchnia, 
bloki kwaterunkowe 
Górna. Oferty „18332" Pra 
sa, Piotrkowska 96. 

MŁODY poszukuje poko­
ju, Płatne miesięcznie. 
Oferty „183l50" Prasa, 
Piotrkowska 96. 

KUPIĘ I-pokojowe miesz­
kanie w blokach, najchęt­
niej B11łuty lub mieszka­
nie międzywojenne, Ofer­
ty „18351" Prasa, Piotr­
kowska 96. 

SPRZEDAM lub wynajmę 
mieszkande własnościowe, 
3-pokojowe - nowe bu­
downictwo. Oferty „18352" 
Prasa, Piotrkowska 96. 

„DACIĘ'•, „Skod41" lub 
„Zaporo:toa" n.owego ku­
pię. Oferty 1 ceną „18628" 
Pra1111, PiotrkOWlka 96. M·J nie umeblowane do 

wynajęcia, Oferty „18356" 
SPRZEDAM „Syrenę 101" Prasa, Piotrkowska 96, 
oraz nadwozie, Korzeniow­
skiego 10, Zimoń. 18'1981 

KAROSERIJS „Fiata" po 
wypadku kupię, 309-48, 

„ZUKA" sprzedam lub za· 
mienię na „Wołgę M-21" 
względnie „Warszawę". 
Tel. '1'17-'16, po godz. li 

SPRZEDAM „Trabanta 601" 
1 skrzynię biegów, Sre­
brzyńske 83 m. 61, 18670 g 

, TRABANTA 801" combi 
- l!przedam. Tel. 11-42-55 
po 18. 19479 g 

SPRZEDAM „Volluwage-
na" (baga:tówka). Łódź, 
Łagiewnicka łO. 19512 g 

ODSTĄPIĘ 
na „Fiata 
Tel. m-16, 

pełny wkład 
lUp" (1971) 
po codz. 18. 

ODSTĄPIJG pełny 
na „Fiata l26p" 
Tel. ł58-1B po 16. 

wkład 
(1980). 

19787 g 

rcwt111 
ŁASK - 2 pokoje, kuch­
nia - bloki, zamienię na 
podobne mniejsze w Ło­
dzi lub okolicy podmiej­
skiej. Oferty „18172" Pra­
sa, Piotrkowska 96, 

KUPIĘ mieszkanie w dom 
ku jednorodzinnym lub w 
starym budownictwie, naj 
chętniej dzielnica Górna. 
Oferty z ceną „18769" Pra­
sa, Piotrkowska 96. 

MŁODEJ, pracującej po­
kój nie umeblowaniy w 
M-3 do wynajęcia. Rajdo­
wa 10 m. 130 godz. 16-21. 

18788 g 

RETKINIA - M-4 - trzy 
pokoje, kuchnia &3 m, 
parter, zamienię na podo­
bne osiedle Widzew -
Wschód, Oferty „18662" 
Prasa, Piotrkowska 96. 

POKOJ, kuchnia, bloki 
kwaterunke>we zamienię 
na dwa pokoje bloki, 
Oferty „18858" Prasa, 
Piotrke>wska 96, 

KUPIĘ lub wynajmę ga­
raż, Tel. 659-38, po 18. 

18'1CHI I 

GARAZU poszukuję, naj-
chętniej Kochanówek -
Polesie. Oferty „18707" 
Prasa, Piotrkowska 98, 

ZAMIENIĘ M-2 na M-3 
lub M-4. Oferty „18668" 
Prasa, Piotrkowska 96. 

DAM mieszkanie rencistce 
za stałą opiekę nad cho­
rą, Oferty „H!667" Prasa, 
Piotrkowska 96, 

M·5 Legicmowo k. Warsza­
wy- 4 pokoje zamienlt: 
na 3 pokoje w Łodzi. o. 
ferty „18722" Prasa, Piotr· 
kowska 96. 

DO wynajęcia M-3 na 
Retklini. Oferty „18639" 
Prasa, Piotrkowska 96. „ 

KAWALERKĘ w blokach 
- zamienię na pokój z 
kuchnią - bloki. Najchęt­
niej Bałuty. Oferty „18357" 
Prasa. Piotrkowska 96. 

ZAMIENIĘ I razy pokój 
z kuchnią w blokach, te• 
lefon, gara:t, jedno włas­
nościowe, razem '17 m na 
odpowiednie duże własno­
ściowe, ten 1111m standard. 
Oferty „18367" Prasa, 
Piotrkowska 98. 

PANNA pracująca pilnie 
poszukuje pokoju z od­
dzielnym wejściem. Naj­
chętniej Teofilów, Bałuty. 
Oferty „18~77" Prasa, 
Piotrkowska 96. 

TRZYPOKOJOWE M-ł, I 
piętro, 62 m, oś, Wldzew­
Wschód - zamienię na 
2-3-pokojowe mniejsze oś, 
Doły lub inne. Tel. 614-71 
godz. s-11 18504 g 

RETKINIA - Balonowa. 
Mieszkanie 3-pokojowe 
spółdzielcze na Karolewie 
obok szkoły, telefon, par­
kiet - zamienię na 2-po­
kojowe I lub II p, lub w 
wieżowcu. Oferty „18457" 
Prasa, Piotrkowska 96, 

POKOJ z kuchnią - 37 m 
kw. z wygodami w Szpro­
tawie woj. zielonogorskle 
zamienię na podobne w 
Łodzi. Wiadomość: Łódź, 
Ciołkowskiego 3-83, 

KUPI~ mieszkanie M-& -
na piętrze, najchętniej w 
śródmieściu. Oferty „18523" 
Prasa, Piotrkowska 96, 

DWA pokoje 11: kuchnią 
własnościowe - bloki w 
Toruniu, zamienię na do­
wolne poza Te>runlem. 
Tel. Łódź: 330-55. 18559 g 

STARSZA pani poszukuje 
samodzielnego pokoju sub-
lokatorskiego, Dzwonić: 
tel. 277-39. 18587 g 

LOKAL posklepowy wraz 
1 pokojem I kuchnią, 
wnyatkde wygody, garaż 
- śródmieście, zamienię 
na 3-pokojowe - blokt 
Tel, 262-39. 19644 g 

WPISY na koresponden­
cyjne kursy kreśleń tech­
nicznych oraz kosztoryso­
wania, przyjmuje, szcze­
gółowych pisemnych in­
formacji udziela „ WIE­
DZA" 31-139 Kraków, ul. 
Spasowsld.ego 8 (przedłu­
żenie ul. Siemiradzkiego). 

2860-X 

MATEMATYKA, fizyka 
mgr Nlepokojczyckl, 733-20 

18717 g 

UDZIELAM lekcji gry na 
gitarze klasycznej l har• 
monljce ustnej chromaty­
cznej. Matys, tel. 294-64. 

19495 g 

KANDVIDATOW DO CHORU ł 
MĘŻCZYZN - 18 - 25 lat 1. 

zatrudni 

TEATR MUZVCZNY w ŁODZI, 
ul. Północna 47/51. 

Zgłoszenia przyjmuje sekre­
tariat w godz. 10 - 13, telefon 
826-12. 

~ 
~ 
ł 

w LOTERII PIENIEłNEJ EXPRESS 2 . 
.. , . . . .. ;-10~426.ooo wygranych 

, ~~s~me ··._:·, . 180i\if1LIONÓWzł 
~ . ' ' ~ .. ~: i,~ ~ • . . .. ~ 

l~~~~ll'lll'W~~~~~~t.llRl~~!Nll~'Nłłtł'blll~'ANW..~""'1~.-..~ 
MATEMATYKA 630-35, Klo 
nowa 13/8 mgr Pluskowskl 

18515 g 

MATEMATYKA, Chemia, 
fizyka doświadczeni 
specjaliści 431-47 Tarnow­
ski. 18325 g 

NIEMIECKI - Intensyw­
na szybka pomoc doro­
słym, korepetycje mło­
dzieży. Tel. 325-30 Mlnkner 

1869'1 g 

NOWOCZESNY krój dam­
ski, dziecięcy opanujesz 
szybko wynal8%.k1em Me­
chllńskich, Nawrot 32, 

17757 g 

MATEMATYKA. 53-5'1-56, 
godz. 18-22, Slotor. 

19038 g 
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KURSY 
JĘZV!KOW 0 1BCVCH lWP 

ZAPISY DOROSŁYCH I MLODZIBZT 
na początkowe, zaa.wansowane, pDJ'• 
gotowujące do egzaminu pa6stwowe10 
1 na wyższe uczelnie - K/URSY an-

5 gielskiego, niemieckiego, franouakle10. 
5 rosyjskiego, włoskiego I hlszpa6słdqo 

--== oraz zgłoszenia. zakład6.w pracy pnJ'l· 
mowane są w god2. 16.30 - 19 opr6c1 

§! sobót P.fotrkowska 68, tel. 301-0ł I 

MŁODY przyjmie pracll 
na stale w miieścle lub 
peryferiach. Warunek: 
miesuan.l.e na okres ł 
miesięcy. Tel, ł78-08. 

: Wólczańska 23 (szkoła). 1821-k - -m111111111111111mm11111mm1111111u11111111111miu 

18505 ' 

POGOTOWIE telewizyjne 
Nowakowski, '15-04. 

19613 g 
POMOC domowa potrzeb--
na. Julianów Przyrodni- TRWAŁE UBzczelnianie o­
cza ł, tel, 724-&2. 19263 g kien i drzwi taśmą meta­

BIELENIE (cynowanie) 
kotłów wszelkiego łYPU. 
dzież piekarniczych, koe 
ciołków cuklern1C11ch. 
szyn 1 haków mHarsklch, 
termosów itp, - przyjmie 
do wykonania warsztat 
kotlarski, Władysław Grab• 
ski, 93-181 Łódź, ul. Pre­
ska 3, telefon 440-97, czło• 
nek Rzemieślniczej Sp6ł­
dzlelni Elektrometal w 
Łodzi, ul. Tuwima 6, Ce­
ny za usługi utwierdzone 
przez Komisję Cen Urz.­
du m. Łodzi, llMIM a 

POMOC do dziecka (Dą­
browa) w godz. S-11 z 
odwlezlemem do szkoły 
potrzebna, Tel. 53-82-05. 

19101 g 

OPIEKUNKA do dziecka 
na lłtałe potrzebna. Łódź, 
Gdańska 143 m. J b Jat­
czak Elżbieta. 18688 g 

low11 226-46 Celiński. 
18075 g 

CYKLINOWANIE, lakiero­
wanie, Kluczyński. 52-91-19 

18133 g 

PIERWSZA w Polsce Ho­
dowla Szynszyli w Gryn­
wałdzle informuje, że jej 
adres pocztowy jest nastę­
pujący: „Chinchilla", 
34-450 Krośalenko n, Du­
najcem, akrytka pocztowa 
4, 31111-k 

ZDJĘCJlA ekspresoW9 WJ'• 
konasz Obr. StallJllradu 11 
Foto, Szymanowicz. 

l87łł. 

CYPERLING, specjalista 
ginekolog PKWN 4, Po-

TRWAŁE uszczelnianie o- PRZYJMJI wsp6lniezk• do 
kien taśmą metalową. Tel. magla - prasowalni. Na-
339-02. Stanisławski. rutoWil.cza '19 godz. 18-18. 
_________ 1_8_61_2_g 111eu a niedziałki, środy, piątki 

16-18. 187'1'1 g 

Dr JADWIGA ANFORO· 
WICZ skórne, weneryc:ine 
llil-19, Próchnika a. 

17928 g 

GINEKOLOG Czerwoniec 

NAJSTARSZE w Polsce 
Biuro Matrymonialne 
„Małżeństwo" 61-707 Po­
znań, Lil.bełta 29 poleca 
swoje usługl w kojarzeniu 
małżeństw, Informacje 10 
zł znaczkami pocztowyml.. 

3165-11: 

w SOBOTJS Wieczo1'9m w 
okollica<:h pl. Re7mon-. 
zginął grotny ples - cur 
ny owczarek ntemiacld 
(plet1 może pogrytć). w1„ 
domość: tel. no-ee. ~ 
widziane wynagrodzenie. 

14-111, TuWima ~. tel. 
351-30, 18089 g INSTALOWANIE anten te-

llłlłl. 

lewizyjnych, Wolniak. Tel. 
445-95. 18945 i SPECJIALISTYCZNY Der­

matologiczny Zespół Opie­
ki Zdrowotnej, ul. Zak!łt- DEKARSKIE usługi 435-20, 
na ff - Poradnia Wene- Swldersk.I. 18002 g 

UNIEWAŻNIA 11• saau­
blon11 leg. słutbow' pre. 
cownlczą 798/75 wyd. prz• 
UŁ na nazwisko mir Ewa 
Goddńska. 188" a 

roloetczna I piętro, przyj- · 
mU(!e cał4 dobt: (opr6cz CHOJAK. Włodzimierz • 
niedziel), udziela porad w zgubił legitymację atu- ICP Łódt untewatnia u­
zakresie chorób wenerycz• denck11 oraz indeks nr gubioną le&. atu:tbow11 nr 
nych 1 leczy bezpłatnie. 21855 wydane przez PŁ. 650 wyd. na nazwisko J„ 

2755-k 18794 g rzy Rz11Sowski, lllftl a 
111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111uw 

§ AiJCAIDSMliA MEDYCZNA w to1oz1 i 
~ STU:DIUM DOKTORANCKLE 5 - -E: OGŁASZA PRZYJĘCIA i 
= -: na 3-LETNIE STUDIA DOKTORANCKIE ----= -= 
= -= = = ------= = ---------= -= = -= = = = -------------
i 
E --§ ----------= ----------= = § 
= -= = ---= ---

w zakresie: 
- ENDOKRYNOLOGII., - IDGIENY, MGIENY PKACY• 
- IDGIJENY ZYWIENU. - KARDIOCHIRURGU. KARDIOL(). 
Gii, - NEUROLOGII. - ORGANIZACil OCHRONY ZBB.0-

WIA, - PSYCIDATRII, - RADIOLOGII. 
ZaJęoia n.& 8tllldłum Doktoranckim rozpoca;yna,Ją .i, 1 paf.. 

chiernika 1976 ro~"- prowadzone są sta.cj1>na.r.nle I łrwa.Jlł I 1 ... 
ła. O przyjęole na studia mogą ubiegać się oooby, które: 

- nie przekroczyły mleku 35 Ia.t, 

- maJI\ ureaiuJowany •tosu.nek do slu:llby wo.,fskiliWeJ, 

- il)O.Sia.da.ją dn»l<tm 11!1rończenia &tud.lów wysych oru wyka.­
zują 1.1!7ldoln.ienia do pracy naukowo-bada.wczej, przy ozym1 
- kamdydaoi na l!ńudda w spooja.Lnościach kliuiC'71nych win.al 
IPOlladać 1QH110JaMzaoJę I st., zaś w spe cJa.lnościa.c:h ieoreQ-• 
Ollnych - , 2-detui staż pr.aicy, 

- posiadaJI\ tzw. „czerwony dYCPlom" lub oo naJinu!oJ "7ka­
zaly się w tok.u eWddów wybit~mJ predyspozycjami na.Uko­
wymi, pollwillll'd..wnymi wy.niika.mJ ueystkainymJ w pra.oy Kot. 
Nauk.owego b~ź uc.zes·tni~wem w praca.eh na.ukowych uozea­
ni (instyt1du), przy osym 5rednia ocen na dyplomie nie moi:• 
być niższa niż „4" - gdy chodzi o tegorocznych absolwea­
iów a.kademti medycznych. 

- posiadaJą przynajmniej bierną znajomość Jednego z wymde· 
i11ionych języków obcych: - rosyjski, a.ngielski, niemiecki. 
francus~i. 

Osoby odbywające studia doktoranckie nie mogą praioować za­
robkowo. Wysokość stypendium oraiz prawa i obowiązki dolkto­
ranta określa r~rządzenie ministra oświaty i azkolniotiw& 
wy~zego z dnia 15 lutego 1968 roku, w s,prawie za.sad odbywa­
nia 11tudiów dOlktoranakicll (Dz. U. nr 6 z 1968 r., poz. 38). 

Ponadto na studia dO!Qtoranckie mo,gą być przyjęte osoby, 
które ot11Zymają stypendia fundowane z jednostek kierujących 
je na studia. Kandydaci ubiegający się o przyjęcie na studia 
powinni do dnia 20 WRZESNIA BR złożyć podanie wraz ze 
szczegółowym omówieniem zainteresowań naukowo~badawczych, 
życiorys. wykaz publikacji, o ile je posiadają, ankietę persona1ną, 
dyplom ukończenia studiów WyższY'ch wraz z zaświadczeniem 
stwier<lz.ającym średnią ocen uzyskaną w ich toku i ewenrtual­
nie opinię samodzielnego pracownik.a naukowo-badawczego 
pod którego kierunkiem wykonywali dotychcr.asową pracę na­
ukową 1ub też opinię z mie.tsca pracy oraz dowody stwlerdz.ajl\­
ce uzyskanie specjalizacji, albo odbycie 2-letnlego stażu pody. 
plomowego. 

Wa~Ull!kiem PIIZYięcia na studium jestr - złożenie kolokwJU!ll 
wst~pnego, na którym kiandydait winien wyUcaiz.ać opanowani• 
dyscypliny, w ramach której ma zamiar podjąć studia (w zakre 
sie wyższY'oh Btudiów) oraz za.liczeni~ sprawdzianu potwierou­
jącego znajomość jednego 2 w. wym. ję'Lyków obcych. Kolo­
kwium odbędzie się 28 września br. o godz. 10 w gmachu 
Wydz. Farm., ul Naru1owic:z.a 120a, Dokumenty należy Składać 
do dnia 20 WRZESNIA BR w Dziale Nauki @ok. 19) AKA­
DEMII MEDYCZNEJ w LODZI (90-419 Lódź, al. Koś-ciuszki 4), 
- z dopiskiem na kopercie: „STUDIUM DOKTORANCKIE". 

- Bliższe informacje uzyska6 można pod nr tel, 251-00 w. 37 I 38 

= I 

S lub - 391-90, codziennie w godz. 8-14.30, 3204-k 
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AMEBYKA'ltSKI „SEX O'OLOCK„ 
Znany francuakl ret.yser J'rancois Reichenbach, 

autor długometrażowego filmu o Ameryce lat 
pięćdziesiątych pt. „Ameryka oczyma Francuza" 
oraz szeregu krótkometrażówek poświęconych 
USA, nakręcił ostatnio nowy film o tym kraju pt. 
„Sex o'clock USA". 

lrodoWisk, rozmów • osadr;o~i w więzieniach 
przestępcami seksualnymi, ze stręczycielami, właś­
cicielami „specjalnych kabaretów" sex-shopów. 
Reżyser przeprowadza rozmowy & Portorykańczy­
kami. występującymi w porno-teatrzyku, żeby za­
robić na życie, dziewczętami pozującymi do por­
no-zdjęć i stara się zgłębić poszczególne tryby ma­
chiny, żerującej na nędzy i poniżającej godność 
człowieka. Obserwacje Reichenbacha dalekie są od 
obiektywizmu etnografa czy reportera, stara się 
on bowiem odwróżnić prawdę od pozorów, szuka 
podtekstów różnych zjawisk, interpretując je w 
sposób impresjonistyczny. 

-:- Za najbardziej zdumiewające - powiedział 
Reichenba_ch - uważam to, że seks stał się w 
USA swoistego rodzaju widowiskiem i gałęzią do­
chodowego przemysłu. Nie mogłem przejść obo­
jętnie obok tego zjawiska, zacząłem analizować je­
~o przyc~yny i rozwój w aspekcie socjologicznym 
i obyczaJOWYllll l'ak powstał „Sex o'clock USA" 
- Ameryka w godzinie swobody seksualnej. W 
filmie Reichenbacha, utrzymanym w formie re­
portażu, ukazany jest Nowy Jork, głównie nocą, 
podpatrzony przez reżysera podczas jego samot­
nych wędrówek po mieście, penetrowania różnych 

<:oraz bardziej komplikuje się 
tycie białych rasistów w Rode­
zji, którzy z uporem godnym 
lepszej sprawy nie chcą uznać 
realiów. W obawie przed czarny­
mi partyzantami przekształcają 
swoje domy w warownie. 

N/z: jeden z tych, którzy łu­
dzą się, i:Ł zasiekami i p.istoletem 
automatycznym zagrodzą drogę 
sprawiedliwości i wolnośc:l, 

NOWY SUPERGIGANT 

W wytwórni filmowej w Rzy­
mie powstaje kolejny supergiga.:it 
historyczny, tym razem o Kaligu­
li, despotycznym władcy Rzymu 
z okresu I w. n.e. Reżyseruje Tin­
to Brass. 
Fabuła filmu osnuta została na 

tle powieści Goree Vidala. Kaligu­
la różni się w niej :Macznie od 
postaci, jaką przekazała nam tra­
dycja, określająca go jednoznacz­
nie jako zwyrodnialca i okrutnika. 
W ujęciu Vidala 25-letni cesarz 
początkowo nie bez racji uważał 
siebie za „czarującego wysłannika 
bogów", pragnącego obdarzać lud 
wolnością i przywilejami. I rze­
czywiście w pierwszym okresie 
jego panowania lud z entuzja:i:­
mem opowiedział się za Kaligulą, 
którego szczodrość i postępowe 
ustawy zyskały przychylność obf­
wateli, po despotycznym panowa­
niu cesarza Tyberiusza. 

Niestety wkrótce bezmiar wła­
dzy uderzył młodemu cesarzowi 
do głowy. Stał się obsesyjnie po­
dejrzHwy, niesprawiedliwy i wy­
rafinowanie okrutny nawet wobec 
najbliższych mu osób. Coraz bar­
dziej znienawidzony cesarz, odpo­
wiedzialny ponadto za zupełną ru­
inę skarbu państwa, zamordowany 
został skrytobójczo zaledwie po 
czterech latach panowania. 

W filmie, którego ambicją jest 
Ukazanie na przykładzie Kaliguli 
studium władzy i jej upadku, wy­
stępują aktorzy brytyjscy: Mal­
colm McDowell, który wcieli się w 
postać Kaliguli, Peter O'Toole w 

roli Tyberiusza, sir John Gielgud 
oraz Maria Schneider - bohater­
ka filmu „Zawód - reporter". 
Ogółem w filmie weźmie udział 
ponad 10 tys. osób, jego budżet 
przewidziany został na 8,5 mld do­
larów. Zatrudniono wielu specja­
listów, historyków - konsl:lltan­
tów oraz plastyków. W Kampanii 
powstaje olbrzymia makieta staro­
żytnego Rzymu, odtworzona z moż 
!iwie największą wiernością. 

BARD GBECKm.J MŁODZIEŻY 

Poeta, pieśniarz i kompozytor -
Dionizos Sawwopulos przemawia 
w swych utworach w Imieniu od­
łamu pokolenia młodych Greków 
domagającego się demokratyzacji 
życia w Grecji, przeprowadzenia 
gruntownych reform społecznych. 
Mimo prześladowań ze strony re­
żimu „czarnych pułkowników", 
nigdy nie wyrzekł się poglądów i 
idei, które głosi. 

Niektórzy nazywają go drugim 
Bobem Dylanem, bowiem podob­
nie, jak ten amerykański pi'!!ś­
niarz i poeta, jest wyrazicielem 
buntu młodego pokolenia swych 
rodaków przeciwko niesprawiedli­
wości społecznej. Jednak w prze­
ciwieństwie do Dvlana, Sawwopu­
los pozostał sobie wierny, za co 
grecka junta wojskowa wtrąciła 
go do więzienia. Stosowano też in­
ne formy represji przec~wko nie­
mu; niejednokrotnie w ostatniej 
chwili Władze zażądały odwołania 
koncertu artysty, zamykano klub, 
w którym występował. Nigdy jed­
nak się nie poddał i nawet w 
więzieniu napisał dwie pieśni. 

Dionizos Sawwopulos, syn praw­
nika z Salonik, zamierzał konty­
nuować tradycje tego zawodu w 
rodzinie. Ale zawsze pasją jego 
życia była muzyka, a przede wszy 
stkim - dyrygentura. Rzucił więc 
studia, przyjechał do Aten, gdzie 
podejmował się każdej pracy, aby 
zdobyć środki na utrzymanie. Jed­
nocześnie komponował swoje pieś­
ni, próbując, początkowo bez po­
wodzenia, zainteresować nimi szer­
sze audytorium. Przełomowym 
momentem dla młodego artysty 
było spotkanie r; Mikisem Teodo­
rakisem, który otworzył mu wstęp 
na estrady koncertowe. 

Spojrzała: aa niego. Jakby go nie całkiem srommłała. 
-Ty? 
- Tak, ja. 
- Dlaczego ty? 
- Uważąją, że się najlepiej do tego nadają. 
- Co to znaczy, że się nadajesz? Do czego się nadajesz? -

Nie spuszczała z niego oczu. Narastał w nich strach. Jak nie­
wiele potrzeba nam słów, pomyślał. Objął ją. 

- Najpóźniej do ósmej trzydzieści, Grattan chce mie6 jesz­
oze jednego zakładnika. 
Skinęła głową. - Ale jednak ty„. - wyraźnie nie moała po­

godzić się z tą myślą. - Właśnie ty.„ 
- Ktoś musi pójść. 
- o Boże - jęknęła, a twarz jej przybrała W11'd wrogo-

łcl, Impulsywnie zwróciła się do Mary Kay: - Czyi ty •ł7• 
szala? Czyś ty słyszaltt, co powiedział przed chwilą Harry? 
Był szczęśliwy, że Mary Kay jest przy tej rozmowie: o wie­

le lepiej, że to nie Dannahay. 
- Uspokój się, kochanie - zaczął ... l posłuchaj mnie."4 

Trzeba wykonać pewne zadanie L.„ 
- Jakie zadanie? 
- Grattan żąda, żeby mu dostarczy6 pewnych rzeczy. 
- Wiem o tym. 
- I to jest to zadanie. - Nie był w stanie się ·zmusić, teby 

powiedzieć więcej. Wpadłaby we wściekłość gdyby się dowie­
działa całej prawdy. - McConnell i D11nnahay doszli do wnio­
sku że Grattan najlepiej mnie zaakceptuje. Będzie mniej za­
pięty . niiź gdyby miał do czynienia z kimś zupełnie obc~. 
A przy tym jestem do niego podobny z budowy, cugo zazą-
dał. , 

Jak nieporadnie to zabrzmiało: łzy zaczęły spływa6 po po­
liczkach Renaty i zrobiło mu się jej ogromnie żal. 

- Harry, Harry ••• czy nie mamy dosyć? 
- Renata, kochanie - powiedziała łagodnie Mary Kay, pod-

chodząc do niej. - Złotko„. . . 
- Wszystkn będzie dobrze - zapewruał Lander zonę. 
- A Noel?.„ Co z Noelem? 
- Też będzie w porządku. - Nie ch~ial t.eraz wyw?łać sceny, 

nie czuł się na siłach. - O wszystkim się pomyśli. 
- o Boże - powtórzyła. Jego oddech zalatywał whisky. -
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- Pragnieniem moim było przedstawienie ewo­
lucji obyczajowej panującej w Stanach Zjed~oczc: 
nycb - powiedział Reichenbach - ewolucJi w.i­
dzianej oczami impresjonisty, interesującego się 
problemami życia i osobowości ludzkiej. 

Po zwolnieniu z więzienia opuś­
cił Grecję, osiadając we Francji, 
a potem - we Włoszech. Nie mógł 
jednak żyć i tworzyć z dala od 
swej ojczyzny. Powrócił do kraju, 
gdzie stawał się coraz bardziej 
sławny. Dziś otrzymuje nieustan­
nie intrantne propozycje koncer­
tów i nagrań. Przyjmuje tylko 
niektóre, aby móc jak najwięcej 
czasu i sił przeznaczyć na wystę­
py, które są mu najbliższe: jest 
pierwszym w Grecji zawodowym 
pieśniarzem, dającym bezpłatne 
koncerty dla tysięcy słuchaczy. 
Jest przeciwny komercjalizacji 
sztuki, która - jego zdaniem -
musi być wolna, a nie podporząd­
kowana możnym protektorom. Ta 
forma kontaktów z publicznością 
daje mu najwięcej satysfakcji. 

Nie tylko jednak twórczość pieś­
niarska pochłania artystę. Z wy­
soką oceną środowiska twórczego 
spotkał się tomik jego liryków, 
skomponował operę na motywach 
„P\aków" Arystofanesa, pisze mu­
zykę do filmów. 

POŁOWA AMER~KANOW.„ 
NIB CZYTA KSIĄŻEK 

W Stanach Zjednoczonych wy­
raźnie spadło zainteresowanie na­
bywaniem i czytaniem współczes­
nych, wartościowych utworów li­
terackich, publikowanych przez 
wydawnictwa amerykańskie. Jak 
wynika z przeprowadzanego co ro­
ku sondażu opinii publicznej, tyl­
ko 8 proc. mieszkańców USA na­
bywa książki mające wartość li­
teracką. Natomiast ankieta Insty­
tutu Gallupa wykazała, iż zaled­
wie 12 proc. Amerykanów czyta 
większość wydawanej w USA li­
teratury, w tym również bestselle­
ry - książki rzadko wyróżniające 
się walorami artystycznymi. Po­
łowa ludności USA informuje 
Instytut Gallupa - w ogóle nie 
czyta książek. 

PIELĘGNIARKA, 

KTOBA JADŁA PAPIER 

Do rzeszy połykaczy ognia i po­
żeraczy szabel dołączyła ostatnio 

amatorka spożywania papieru. 31-
letnia pielęgnia.rka australijska 
tak zasmakowała we wszelkiego 
rodzaju wyrobach papierniczych, 
że codziennie, począwszy od 12 ro­
ku życia, zjadała eo najmniej dwie 
papierowe chusteczki i pół kolum­
ny gazetowej. Czasami, dla uroz­
maicenia menu, zabierała się do 
opasłego brulionu. Niestety, po 
jednym z tego rodzaju posiłków 
paipier uszkodził młode! kobiecie 
przewód pokarmowy i przygoda 
skończyła 1i.ę w szpitalu. 

Bosemarle Llndt - aktorka 
sachodnionlemiecka 

Nigdy w t.yciu nie przyszłoby mi do głowy, te„. I 
- Przestań, dobrze? - mówił cicho. Miał wrat.enie, t.e Jest 

osaczony, schwytany w pułapkę, choć nie bardzo wiedział jak. 
- Nie ja jeden muszę coś z siebie dać.„ - Spojrzał na Mary 
Kay i nie dokończył zdania. - Nie zgłosiłem się sam. Renato. 
Zaproponowano mi to, a ja podjąłem decyzję. Czy wolałbyś, że­
bym się odwrócił plecami? - Znowu spojrzał na Mary Kay 
myśląc o tym, ile ten czyn przysporzy mu sławy, tle znaczyć 
będzie w przyszłości. - Jestem to winien ambasadorowi. Bę­
dzie to • mojej strony rekompensatą.„ Czy tego nie rozu­
miesz? 
Zauwa:ą\ ie na dworae 1111.czyna Ił• łelemnla6. 

19.110 

Siostra oddziałowa podeszła do Yorke'a u „Standardem" • po­
kazała mu dużą fotografię na ostatniej stronie. 

- Stał się pan sławny, wie pan? 
Yorke spojrzał, jak go wsuwają na noszach Jtaretki, 

l uśmiechnął się odruchowo. 
- A co się stało z moją czapką? 
- Chyba dadzą panu inną, no nie? - Teł. si41 uśmiechnęła, 

jej dyżur dobiegał końca. Nieskazitelnie czystym paznokciem 
wskazała na wiadomość u dołu strony. - Co pan o tym są­
dzi? Wygląda na to, że Janet Ireland, mieszkająca w Pool, w 
Hampshire chciała się otruć gazem. W Poole mieszka Ryszard 
Ireland, jestem tego pewna." Może zresztą to po prostu zbieg 
okoliczności? 

19.66 
Pilot helikoptera był młodsz3' nit McConnell 1lę spodzie­

wał. Na pozór niewzruszony, miał wiele wątpliwości. 
- Czy mam uruchomić silnik, nnim Grattan s zakładnika­

mi dojdzie do mnie ery potem? 
- Potem - powiedział McConnell. Chciał, teby wszystko 

przebiega:o jak najspokojniej. - Gdy tylko dostaniemy sygnał, 
źe się zbliżają, damy znak latark-. 

- Skąd? 
- Z budynku Marynarki. Dwa krótkie błyski. 
Wóz operacyjny nie był idealnym miejscem do udzielania 

instrukcji gdyż zbyt wielu tu siedziało ludzi, ale jakoś sobie 
radzono. O'Hare, Ryder, Dannahay, Lander, komisarz, Llewel­
lyn, pilot helikoptera, trzech strzelc6w wyborowych Savage'a -
wszyscy tu byli. a oprócz tego normalna załoga. Deszcz bez 
przerwy bęb11ił o dach, co chwila odzywał się radiotelefon 
i klekotał dalekopis. 

McCoiineU podsunął Llewellynowi plan skweru. 
- Wszystko wskazuje na to, że kiedy wyjdą z hotelu, pójdą 

najkrótszą drogą - mówił tak, jakby Lander był nieobecny. -
To znaczy, że Grattan kat.e im iść do środka skweru z pół­
nocno-zachodniego rogu - o tutaj, koło tego miejsca. gdzie dziś 
rano został zabity ten włóczęga. -· Wszystkim się wydawało, 
że to stało się całe wieki temu. McConnell palcem wskazał 
przypuszczalną drogę Grattana do helikoptera. - Będzie li­
czył każdy krok i nie wydaje mi się, żeby poszedł inaczej. 

- Ale jeśli tak zrobi? - spytał komisarz. 
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CZWARTEK, 19 WRZESNIA 
PROGRAM l 

10,00 Wiad. 10.08 Tańce barokowe. 
10.30 Niezapomniane str nice 
„Grób Nieczui" - fragm. 10.40 z 
nagrań W. B, Davisona. 11.00 Chwi­
la muzyki. 11.05 Nie tylko dla kie-
rowców. 11.12 Rytmy, barwY, na-
stroje (Ł). 11.30 Koszalin na mu-
zycznej antenie. 12.05 Z ltraju i ze 
świata. 12.25 Koszalin na muzycznej 
antenie, 12.45 Rolniczy ltwadrans. 
13.0o Spiewa Trini Lopez. 13.15 Dom 
i my. 13.35 Spotkanie z folklorem. 
14.00 „Zagadka muzyczna" - aud 
(Ł.) 14.20 Sport to zdrowie. 14.25 
Człowiek 1 środowisko - gawęda 
14.30 Rytmy młodych. 15.00 Wiad. 
15,05 List z Polski. 15.10 z pol­
skiej fonoteki. 15.35 z lekką muzą 
przez lata. 16.00 Wiad. 16.05 Infor­
macje dla kderowców. 16.06 U przy­
jaciół, 16.U Antologia jazzu. 16.30 
Aktualności ltulturalne. 16.35 Estra­
da przyjaźni. 16.55 Huta Katowice -
ma głos. 17,00 Radiokurier. 17.20 Pa­
rada piosenki 18.00 Muzyka i aktu­
alności. 18.25 Nie tylko dla kierow­
ców. 18.30 Twórcy piosenki. 19.00 
Dziennik. 19.15 Orkiestra PR i TV. 
20.00 Wiad. 20.05 NURT. 20.25 No­
wości płytoteki. 21.00 Wlad. 21 .05 
Kronika sportowa. 21.15 Koncert ży­
czeń. 22.00 Z kraju 1 ze świata. 
22.20 Zespół „Baja Marimba Band''. 
22,30 Reportaż na zamówienie. 22.45 
Minirecital A. Majewskiej. 23,łJO 
Wiad. 

PROGRAM ll 
8.30 Wiad. 8.35 Sprawy codzien­

ne. 8.55 Informacje o programach 
PR i TV. 9.0o Wakacje melomana. 
9.40 Tu Radio - Moskwa. 10.00 Kro­
nika kulturalna. 10.15 Muzyka opero­
wa. 10.40 Nie ma marginesu. u.oo 
„Zdrada" - słuch. 11.30 Wiad. 11,35 
Choroby weneryczne nadal groźne. 
U.40 Alkohol, alkoholizm, alkohol. 
11.45 09 Tatr do Bałtyku 11.50 Po­
radnia Rodzinna. 12.05 Termiuarz 
muzyczny. 12.25 „za granicami 
miast" - magazyn (Ł). 12.45 Waka­
cje melomana - cz. Il. 13.30 Wiad. 
13.35 Ze wsi i o wsi. 13.50 o. Respig-
hi - „Fontanny Rzymskie". 14,10 
Więcej, lepiej, nowocześniej. 14.25 
Kantaty barokowe. 15.00 Zawsze o 
15.00. 15.40 Warszawska Orkiestra. 
16,10 Trzy plusy dla urody. 16.25 Me­
lodie z operetek. 16.40 Aktualności 
dnia (ś). 16 .45 „Ludzie dobrej to­
boty" - aud. (Ł). i6.50 Piosenki 
B. Sołtysika (Ł). 17.00 Przed „War­
szawską Jesienią''. 17.20 „Do sępów 
pójdę" - fragm. 17.40 Radiolatarnia 
18.00 Z nagrań solistów. 18.25 Chwi­
la muzyki. 18.30 Echa dnia. 18.40 
Urządzenie Ziemi. 19.00 „Stołeczne 
aktualności muzyczne". 19.30 „Co za­
dane" - aud. 20.00 P. A. Seler -
VI Kwintet g-moll. 20,23 Warto 
przypomnieć. 20.33 Symfonie D. Szo­
stakowicza. 21.30 Dziennik. 21.45 
Wiad. sport, 21.50 Utwory Wacła· 
wa z Szamotuł. 22,10 Książki, które 
na was czekają. 22.40 Skrzypek 
R. Ricci gra przy akompaniamencie 
rMnych instrumentów. 23.00 Kon­
cept na fortepianie. 23.30 Wiad. 

PROGRAM III 

11.00 życie rodzinne. 11.30 Jan 
ptaszyn-Wróblewski - w Pori, Am­
sterdamie i Pradze. 12.05 z kraju i 
ze świata. 12.25 Za kierownicą. 13.00 
Powtórka z rozrywki. 13.50 „Młode­
go warszawiaka zapiski z urodzin" 
- odc. 14.0o Lato w filharmonii. 
14.30 Festiwal muzyczny. 15.00 Eks­
presem przez świat. 15.IO Oklaski 
dla zespołu Oslblsa. 15.30 Sezam pod 
Tr6Jkll - aud. 15.40 Bossa nova na 

głos l gitarę. 18.00 Rozszyfrowujemy 
piosenki. 16.20 Gruzińskie muzyko• 
wanie. lłl.45 Nasz rok 76. 1'1.00 Eks• 
presem przez świat. 17.05 Muzyczna 
poczta UKF. 17.40 Gdzie się kończy 
Europa? 18.00 Muzykobranle. 18.30 
Polityka dla wszystkich. 18.45 Nowo 
ści w stylu soul. 19.15 Książka ty­
godnia. 19.30 Ekspresem przez świat. 
19.35 Opera tygodnia - G. Verdi -
„Alda". 19.50 „Psy wojny" - odc. 
20.00 Jazz na fortepian. 20.30 Nie­
dskrccje Temidy - gawęda. 20.40 
„Montreal 76" - płyta. 21.00 Remi­
niscencje muzyczne. 22.00 Fakty 
dnia. 22.08 Gwiazda siedmiu wieczo 
rów - Leonard Cohen. 22.15 Co 
wieczór powieść w wydaniu dtwię­
kowym - E. Orzeszkowa - „Nad 
Niemnem". 22.45 „Listy nie nadesz­
ły" - śpiewa Ray Charles. 23.00 
„Laml>ro" - poemat. 

PROGRAM IV 

12.00 Wiad. 12.05 Terminarz mu-
zyczny. i2.25 „Za granicami miast" 
- magazyn (Ł). 12.45 Muzyka ludo­
wa. 13.00 Z radiowej fonoteki (ste­
reo). 13.50 Dla szkół średnich cykl: 
„Gdybym był... czyli ekonomiczne 
ABC". 14.20 Omówenie programu. 

' 14.25 Teatr PR - Krystyna Sala-
burska - „Piotr" - słuch. 15.25 
„Ziell'.ia" - słuch. 15.55 Muzyka. 
16.00 Wiad, 16.05 Renesans pianoli. 
16.35 Chwila muzyki. 16.40 Aktualna 
ścl dnia (Ł). 16.45 „Ludzie dobrej 
roboty•• - aud. (L). 16.50 Piosenki 
B. Sołtysika (Ł). 17.00 Komunikaty 
(Ł). 17.02 śpiewają „Piliczanie„ (Ł). 
17.10 „Wizytówki zakładów" - rep. 
(Ł). 17.30 Sceny operetkowe (Ł). 
18.05 „ Przed koncertem w filharmo­
nii" - inf. (Ł). 18.25 Kodeks i kie­
rownica. 18.40 Nauka t świat współ 
czesn~ - Wielkie korporacje po­
nadnarodowe. 19.00 Radiowo-TV 
Szkoła średnia dla Prac,1jących -
język polski. 19.15 Lekcja jęz. ros. 
19.30 ·w stulecie urodzin Bruno Wal 
tera. 21.48 Nowe nal{rania z. Na­
myslcwsklego. 22.15 Zapomniane kul 
tury - Troja. 22.35 Utwory kame­
ralne kompozytorów francuskich. 

TELEWIZJA 

PROGIM.M I 

6,00 RTSS - Chemia, 6.30 TVTR -
Hodowla zwierząt. 7.30 „Zaproszenie 
na polowanie" - film fab, prod. 
szw. 8.25 Sprawozdanie z I rundy 
Pucharu UEFA. 10.00 Historia kl. 
VI - Na polach Grunwaldu. 11.05 
Język polski kl, VII - Jan Kocha­
nowski. 12.30 Decyzja piętnastolat­
ków. 13.45 TVTR - Matematyka. 
14,30 TVTR - Hodowla zwierząt. 
16.25 Program dnia. 16.30 Dziennik. 
16.40 Obiektyw. 17.00 Ekran z brat­
kiem. 18.15 Notatnik podchorążego -
rep. filmowy. 18,40 Konsylium · oz. I. 
19.15 Przypominamy, radzimy. 19.20 
Dobr„noc. 19.30 Dziennik. 20.20 „Po 
śmierć dzwonić raz." - film fab. 
prod. ang. 21.25 Pegaz. 22.10 Dzien­
nik. 22.25 Sprawozdawczy magazyn 
sportowy. 22.50 Konsylium cz. II. 

PROGRAM Il 

16.40 Program dnia. 16.45 Tawerna 
pod Różą Wiatrów. 17.15 „Pan Jaś" 
- film dolt, 17.30 M~ksykańsk!e zbli• 
żenie - rep. filmowy. 18.00 „Słyn­
ne ucieczki" - ser. film fab. prod. 
franc. 19.00 Studio Pl. 19.20 Dobra­
noc. 19.30 Dziennik. 20.20 Z tańcem 
i piosenką - progr. estradowy. 21.00 
„Róże Montreux" - „Czy rozumie­
cie psy" - norweski film rozryw­
kowy, 21.25 24 godziny. 21.35 Tury­
styka i wypoczynek. 22.05 Kino Mi­
niatur - „Opowieści o agresji". 

Z głęb1>kim talem ozawladamiamy, te dnia 13 września 1976 t. 
odeszJa od nas po długich i ciężkich cierpieniach nasza kochana 
i niezap1>mniana K.oleżanka, która pozostanie dla nas na zawsze 
jako człowiek wielldego serca 

S. ł P. 
LUDWIKA z ROżVCKICH MATUNGIEWICZOWA 

Zegnamy Ją, p<>grąźone w smutku, 1kładająe jedn1>cześnle wyra-
zy głębokiego współczucia Rodzinie. , 

KOLEZANKI z B. GIMNAZJUM I LICEUM 
J~NINY CZAPCZYl'ilSKIEJ w ŁODZI . 

Dnia 15 września 1971 "· zma.rł 
nagle w wieku lat 74 

S. ł P. 

WALENTY LEBIODA 

Pogrzeb odbęd!Złe tlę dnia lT 
w.rześnia 11ł76 ro·ku o god1. 1S 
na cmentarzu Kurczaki. 

Poar11teni w głębO'kim lalu 

~NA, C0RKA, SYN, SYNO­
WA, WNUCZĘTA 

W dniu tł września 1976 roku 
zmarł śmiercią tragiezną nasz 
k<><:hany Syn, Mąż, Brat 

S. t P. 
?NZ. 

LESZEK 
SłEWłERSK1 

lat łll. 

Pogrzeb odbędzie Ilię dnła 1'f 
września br. o godz. 17 na cmen­
tan:u na Zarzewie, o czym po­
wiadamiają w wielkim amutk·u 
Rodzinę l Przyjaciół 

MA.TKA, ZONA, BRACIA 

z głębokim talem zawiadamia­
my, że dnia 1ł września 1976 ro­
ku zmarł 

ł. ł P. 

STAN1ISŁAW 

BADOWSKI 

Poi;rzeb odbędzie się dnia 16 
wrzesnia br. o godz. 15.30 z ka­
plicy cmentarza rzym.-kat na 
Dolach. Pozostaje w żał°"bie 

ZONA I RODZINA 

W dniu 15 września 1976 roku 
zmarła nagle nasza najukochań­
sza Matka, Teściowa i Babcia 

S. ł P. 
HELENA KORPIAK 

• domu OWCZAREK, 
lat 78, 

Pogrzeb odbędzie 1lę w dniu 11 
września hr. o godz. 18.30 z ka­
pliey cmentarza przy ul, Osro­
dowej. 

Pozoetajll pogrążeni w 1łębo­
klm smutku i żałobie 

CORKI, ZIĘCIOWIE, WNUlt 
i RODZINA 

Dnia 14 września 1978 roku 
zmarł, przdywszy lat 84 

S. ł P. 

WŁAJDVSŁAW 
ZGIERSKI 

były pracownik PBK.. 

Pogrzeb odbęd~e tlę dnia 18 
września 1978 roku o godz. 16 
na cmentarzu Doły, o czym za­
wiadamiają pogrążone w głębo­
kim smutku 

:tclNA z RODZINĄ 

W dniu 15 wneśnia 1976 roku 
po długiej I ciętkieJ chorobie, 
przeżywszy lat 42 zmarła nasza 
najukochańsza Zona, Matka i 
Córka 

S. ł P. 

D.A!NUTA DYLIK 

Pog•n:eb odbędzie się na cmen­
tarzu na Mani w dniu 17 wrze­
śnia br. o godz. 16, o czym za­
wiadamiają 

MĄZ, DZIECI I RODZICE 
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